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16 lat mija jutro od. dnia 
udzielenia sakr, bislrulliei Ojcu Swietemu 

wobec "'loch 
Stanowisko FrancjI 

CITTA DEL VATICANO. - "Os
servatore Romano" przypomina, że 
dnia 28 października mija 16 lat od 
dnia, w którym msgr. Achiles RaW, , LOND)'N. A.mba..eador brytyjskI 

w P.alryżu CleJ'kodł>ył dZłi'Ś l'ano 
dlluiŻSząnla!l',adęz premjel"em La
"wIem. Po tej ·konferencji czynniki 
1t'zą:d'Owe w Lond~"nie po a:az pierw
szy przyznaJ y, że pewne pl\Opozy
cjeJ po.chodzące o ze Źlród,ła. włosJcie

go, WYSUllię.tJe wstały .celem pdko
jO"\V'tlSgQ :z.ałat!M'ienia konfl ilkbu ·z A
b~"llją. W lrolalch rządJowj"ch pod
~laJą pl'Zj"~m, że 'l'7..ąd brytyjskI' 
~WS71e gootów jest r07iWażyć ·propo

. z)'cje tpOIko.jQwe" lale że nie mo te 
być mowy l) zDo>cm\'Dli!u z d\rogi ligo
wej. Wszelkie wan-unki pokojowe, o 
Hp. run im S1ę nadać bieg prakt)ic.z
ny, muszą - zdaniem rządu pry
tyj>Ski.ego - być przyjęte pl'ZleZ tr~ 
%ltj,nteI'e50wulle ezynniki: "'lochy, 

b' :uj e l :u. ę Nf\r .>df V'. 

akcja zbiorowa była - o ile możno
ści - najskuteczniejsza. 

GENEWA. - Rządy francuski i 
angielski zawiadomiły dziś sekreta
rjat Ligi Narodów, że gotowe są do 
zastosowania sankcyj ekonomicznych, 
przewidzianych przez propozycje 3 i 
4, uchwaloną przez komitet sankcyj 

w Genewie. Francja wyda odnośne pierwszy nuncjusz apostolski w od
zarządzenia w dniu, który ustali ko- rodzonej Polsce, otrzymał sakrę bis
mitet koordynacyjny 31 października kupią w obecności najwyżs~ych przed 
prosi jednak, aby miała do dyspozy- stawicieli państwa polskiego. Wyso
cji 4 dni poD;liędzy decyzją komitetu, I kie dostojeństwo kapłaństwa został? 
a datą wydania ostatnich dyspozycji powierzone wybrańcowi Bożemu, któ 
niezbędnych do wprowadzenia" w ży- ry w kilka miesięcy po tem umiał wy-
cie sankcyj. kazać niezwykłą odwagę duchową w 

BaldHlin O blokadzie 
LONDYN. - Reuter donosi: Pre

mjer Baldwin w mowie przedwybor
czej, '\\oygłoswncj wczoraj przez ra
Jjo. oświadczył: 

"Nigdybym nie zgodził się na to, 

;lby Wielka Brytanja uczestniczyła w 
blokadzie, o ile nie będzie uprzednio 
chociażby poinformowana o stanowi
sku Stanów Zjednoczonych". 

Wszelkie trudności w tej sprawie 

- mówił premjer - spadną oez.ywi
ście na flotę brytyjską, w razie po
myślnym, z pomocą innych, a w prze
ciWDYlIl razie na nią samą wyłącznie. 

b n W k.a.Wym 1'3.2<00 Irząd bl"yŁyj"ki 
nie ma mmiGlru zmlleniać swej po
li'tyki, o ile dhod%i o oonOCcj e, czego 
n,ajl>eijl'5zym <łlor;ro.dem jest, żeuchy- . RZYM: - A~encja Stefani don~ froncie somalijskim wojska włoskie na ofenzywa nie została jeszcze pod-
] • _l..._ 1 __ ' • nTnr"miCJ'~ I: CzołgI włoskie z Kalafo posuwają posuwają się ciągle wgłąb Ogadenu i jęta, w okolicy Amba Alagi kołO' Ma-
enl>e e.l.Ul.JiijrgO' na fJllU'n l ............ -. . 'd N f . ol d . ł . d d li B . T kl' koł T b' Id . I -"- Ab' .. ...- . mn wo SIę naprzo. a ronCIe p u UlOWym Ntargnę y JUŻ o o ny urel. an- a e I o em mu me owano wIe _ 

Ul.) !synJ1\, a U!unuJ.,manle 'o~ -. . 
hec Wlooh, wstało w.prowtadzone w '; O~ademe wkroc~y~ ~ne do dolm.y ki włoskie natrafiły tu na zaciekły kie i liczne koncentracje nieprzyja
. . . ank' fl'nanso Burej, po przezwyclęzemu oporu abl- 'pór abisyńczyków, ale jednak zmu- ciela. Ks. Bergamo, krewny króla 
z~e WQZ"<lIrAJ, a s cJe -" l ł b' ł d'd d 
we będą -ązywały w'eU", Bry-I synczykow. . ,;ły ;ch do ue;e"k; ; zdobyły w;e u w _ego o Ją owo ,Iwo na ,tra-

fgpi~l§~€~~, ROOskonałe" ninieies~;;e rabim siuc~J·lią radnJ~oma 
i;yIdh mlUocyJ ~odtn:i()one ma l>y'Ć , 
do~ro w Genewie. Rząd hry!tyQski 
stai ma te:m BItanowisku, że chall-ak UJ IIddls IIbeba 
ter tY1Cih 'SM'lk;cytj d'la sk:uiteczoości. PARYż. _ Agencja Havasa dono
icll d'!luabrua ~a WiPrO'W1aooe~! si z Addis Abeby, że tamt"2jsza radjo 
ndla i~ w życie przez wszystki-e stacja stała się dla Abisynji poważ
państwa Ligi Narodów TÓW!l'OCheŚ- nem źródłem d0chodów, gdyż czysty 
nie. dochód miesięczny wynosi około mi-

LONDYN. - Jak podaje agencja !jona franków. Przypominają tam, że 
Reutera, sankcje finansowe przeciw- w swoim czasie negus upoważnił pew 
ko Włochom wejdą w życie w W. nego inżyniera francuskiego do zain

stalowania stacji. Wobec powodzenia. 
akiem cieszyła się ta stacja, jedna 

z firm włoskich rozpoc~ła w 1935 r. 
ksploatację drugiej stacji. Jeśli jed

nak poprzednio przeciętna nadawa-. 
. '"ch dziennie słów me przekraczała 
"\00, to obecnie dochodzi do 100 ty
sięcy. Trzy aparaty nadawcze prac u-

ją bez przerwy. Personel tych stacyj 
złożony je&t wyłącznie z abisyńczy
ków, wyszkolonych na specjalnych 
kursach w Addis Abebie przez inży
nieróweuropejskich. Cesarz bada co
dziennie osobiście funkcjonowanie 
służby radjowej. 

Brytanji 29 października. Wszelkie 
pożyczki i kredyty dla Włoch zostają 
w ten sposób zabronione. Skarb bry
tyjski wybrał ten dzień, jako datę, 
którą prawdopodobnie ustalą i inne 
ośrodki fi nansowe świata tak, aby 

Lot eskadry włoskiej "DisperataU 

nod nllasten. HakaIle 
.: 

obliczu niebezpieczeństwa, grożącego 
katolickiemu narodowi. 

Dalej "Osservatore Romano", oma 
wiając fakt objęcia przez biskupa A
chillesa Ratti naczelnego stanowiska 
w kościele powszechnym, podkreśla, 
że działalność Papieża Piusa XI-go, 
J ego modły i praca miały przedewszy 
stkiem na celu urzeczywistnienie po-
koju Chrystusowego. Rozważania . 
swe kończy "Osservatore Romano" 
następującem wezwaniem: I 

Oby wszYstkie narody, idąc za, 
przykładem Ojca świętego i ożywia- , 
ne Jego siłą uzyskały w imię Chry'- ' 
stusa pokój na ziemi, poparty na wza I 

jemnem zrozumieniu, na pmwdz:ie ~ 
sprawiedliwości i miłOlSierdzfu. 

Sprawa pełnomoCnictw 
fil Sejmie 

Po. ~u prvJe'& ko.misję! ' 
~4«1 ~ ~il'Ow w brmtle
niu, ~omDelm przez; nąd (de
zydarcatu, by pełnomocaiclwa oho- : 
whązyMiły !l;yJkQ do l-so ,~ ' 
lIli e podtlrzyma:I.iI llILWIeIt ci~ ktA)rq . 
go !WI dylsBcJusdd!~) posławUte 
ror4eohJalli się. GmaIch na :w~ , 
byi~~e~ , 

NajbdiJtme po~u SeJjnm «*i
będzite się w ~)' rwttm.ek 
o go&Ln:ie 10--ej Im>Il!O. 

Na ~ą.daru d1li1emlDi1m ~aM)
zda:nti-e komilsji o IProQ>ekeie pełno
mocnictw. S'Pra:ww.dawcą będzra ' 
pooeł~ 

Ifrt.nilej19 podobnflj W ~ 
~h ipOSeIlekildh temJdlen~oja.. abr, 
~bec ~.e:go ~, 
nia 8PItalWY peo!rnollOOOrui!Ctw na łat.
mils6:i - lIlQ plen!utm eeQ.ma ()!gmDt .. 
cr&yĆ d~ę do ·rui~ mt. 
mmmn. M()źnlab, m;bem p~ 
szcmć, Iilż ~enie 'WIIlorkowe 
wypebni()iDJEl będzie ~ ł'eferat 
po s. Miediziń.skiego, ewerrtmllne 
'WiYIiMnioemA p. 'ricepl1em!j eN E~ 
'Irowsilciego i ~3!Ilie. 

Itlnlster Beck na Zamku 
Pan Prezydent Rzec-ŁYpospolitej 

przyjął ministra Becka na godzinnej 

RZYM. - Prasa włoska podaje zostały zasypane strzałami, na któ- góry i powiewała białemi chustkami. audjencji . 
- W zdrowiu pana ministra nastąpinastępujące szczegóły o 4-godzinnym h odpowiadały ogniem karabinów °Samoloty po przelocie nad krajem ła całkowita poprawa. Naslrutek za-

!~\~~ w:~~~r:z~~i;r;~~"o~~~o::d ·~~~r:Oo~~i~n: ~u: ~~~! ~~:bi~~~~ji:t!: ~~s~~~ leceń Iekany, p. minister udaje się 
miastem Makale. Gdy samoloty zna- kojowych intencyj wznosiła ręce do szczęśliwie wylądowały"V\l Asmarze. na kilkudniowy wypoczynek .. do jed-
lazły się po stronie, zajętej przez 'nej z miejscowości podgórskich dla 

'ska b' , k' d t· . zupełnego odzyskania sił, ~zem po-
wOJ a ISyllS Je, os rzezono, ze I wróci do Wttrszawy i ODejmie nor-
posterunki abisYI\skie sygnalizują [' ł łł ł I h· [h ł·· o 

P'ek': t~":.'':''~.~~··Ń~'::'':r. ·:;;J.;~~;::1;:;::~;:~~;~ I~I e lwa , BO m l~e2°3 ~~.le[uB! 111[11 mal;.~;;wa;e DDgłDsl1i 
w Pradze Emil Pollert, jedna z najlep- zycjami czołowych straży, dawał znak MOR. OSTRAWA. Ni~wno w..... O zmianie .na stanowisku 
Sl.ych sił opuy czeskiej, . poULsnaiej .mflejseowości ~ywocIDce na MOR. O STRAWA. iW! poJiSkieJ 

- "'as10 Kft:'Cl'USZLO w stanl'e Mis- dalszym oddziałom, stacJonowanym w &.lń_B-- /01 t....... ' . ambasadora Francji 
,TU - AC l' .. o <pN'" II . zą 10' wal'W 'lIIt"O!CzyiS'C'le gmrltni'e Ła.za;ch ·na· Śląsku ZlłDl7<ia.ń.-sissippi, które na przyszły rok urządza głębi kraju. Ten .system sygna lzaCJI . W War.szawle 

wielk4 wycieczkę swych obywateli do optycznej . działał jednak bardzo po_ n~ą ,g~o,łę cą.e:ską · ski·m mmDema-ły org.anil'lJalCje cze.-
Polski, nazwało jedną z ulic ,,Piłsudski woli i samo.Jotv włoskie dotarły do KO'ooslpOndent P.A.T. d!owjadlU§e ą.k1e ipo;.~ ipOOUnilk dllla zoomego Ambasada francuska w Wars7..lł· 
street", celu !;mim ob~cność ich została za- się, że koszt bUidlowy tej .slZlkioły wy- prześladowcY' Po()laków ~. W wie komunikuje, że wiadomości, po-

- Od kilko dni odczuwa l.ię w Buli.. , .~-~ 'ł Ol" k . ż.......... l ó . d -'- hod .t .CQeł • h • L~aJ hl b • Pi ł. U "aTlall'zO'wa" " znakami d'""'nemi n'I'uc;~ po nu ~QII1a -o:rr;m, ml!fllO,e .",.u ee'1l ZWił" c()no SIę \O zarząUlU c zace ze :lOrv\.! zagramcznyc li res;l;etę UJ" c c: e a ruowe 0), e .. at. "J <1' " , .,... o "'" • o _1':: L_' ma.ł' dl' • k • tą 'ć • 
nie zdlłdały podnł~łęnia ceny t.,o Ponadto sygnalizacja optycma znako o s~otl~()jUl:ilłlugllJe b.ard:Z'O . ą 81111- g~i!l;Y. Z prośbą ~ u zie. ena~ zezw.o- zmianach, ja ie maJą nas pl na me 
chleba, na co jednak z8J'Zęd mi .. ta nl(:! micie ułatwiła lotnikom włoskim roz- n,ę, hczą.~ą Zla'lcdwl.e GOO mlesdqui~ lle:nna ,l :plac;u. ~~ g:mIDJlIa, W któ- których francuskich plac6wkach d~" 
~olił. Je~n~z~~nle prezydent .Bu: poznanie sił abisyńskic1l i miejsce c6w. Do oowej szkoły, kt6Teł celem rej skład wchodzą PoJ.acY.t wniosek plomatycznych - o ile chodzi o .am-
JUnszj tu .o~akJ~ł Ud" drodze d .pobbCYI J-l ich rozmieszczenia Nad Makalle sa- wyłą.cwytm j e.$lt wy.n~wi9lnnoe I o~il4s.. -J basadę w Warszawie, są pozbaW1one 
Ile zmuSI plC...-we o spne 8rr c _c- . . . . ' t --...1k: 1 ?vv1"t 

• b. bialc40 Jł:O' ceW. faZo.dA. molotyopuściły się bardzo ni8ko i ludnoŚCI :POls1G~ e.J , uczę.c;zc7.a na,;a- .. • ' WiRA!'4 \C 1 ~ Ił\'{. 



PrzemÓ'wie'llie p. wicepremjer:l 
Kwiatke>wskiego w Komi.<lji Sejmo· 
wej jest r01JWinięciem programu, 
którego wytyczne przedstawił pan 
premjer. Rozwinięciem szczególo
wem, w k.tórem zarysowane zostały 
metylko najważniejsze zadania, ja~ 
kie stoją przed naszą poli.tyką go
spodarczą, lecz rówmez sposoby 
rozwN!zania tych zadań. 

Godzimy się z p. wicemarszal· 
kil'm Miedzińskim, że o skuteczno~ 
ści wybranej drogi decydują dopi~ 
ro konkretne wyniki. Program
to jest dużo; ale dopiero jego wy

,konanie jest wszystkiem. Niemniej, 
wydaje się, że obecny gabinet, dą
żąc do przełamania bierności spo
łeczeństwa, sam przedewszystkiem 
chce świecić przykładem aktywno
ści. Z przemówienia p. wicepremje
ra bije moc przekonania i energji 
tzynu. Groźnym nożycom międzJi 

programem a jego wykonaniem nie 
zdaje się zagrażać poważniejsze 

rozwarcie. 

Nie godzimy się natomiast z p. 
postem Miedzińskim, który stwier
dzając, że p. wicepremjer jest prze~ 
ciwny inflacji, a nie bardzo zwolen 
nikiem deflacji, niejasno dostrzega 
tę trzecią drogą, jaką p. wicepre
mjer zamierza kroczyć. Dla nas dro 
ga ta jest jasna i wyraźna, a fakt, 
że nie podpada ona pod żaden z u
tartych terminów jest tu oczywi:
ście najmniejszerri zmartwieniem. 
Chodzi nie o nazwę, lecz o treść: 
program, wyłożony przez p. wice
premjera, to z(>-spół środków, mają

cych stworzyć warunki dla ,samorzu 
tnego uaktywnienia gospodarstwa. 

Jeżeli runyet trzymać się utartej 
terminologji, to program ten jest 
dużo bliższy zasadom deflacyjnej 
polityki, niż dotychczas stosowane 
u nas meto<ly. Bliższ:} jE.'6t i w za-
łożeniach i w śrookach. 

W założeniach - bo zasadni~ 
czym celem polityki deflacyjnej 
jest przYWl'ÓoCenie rentowności pro 
dukcji przez wyrównanie dyspropor 
cyj między poziomem cen i kosztów. 

dz I i łerjalna komisja gospodarcza 
rozpoczqna pracę 

K'Oi!llisja JnI'ęd2yrrJ ni'Et.etrj-a!nJa., po 
wola'lla lllaJ ~wie u.chwally Ko~ 
mitetu Ekonomi.c:znego ce1-=m:oe, 
brall'ia .roo.<LerjoaJłów pot:r1z.eJbny.oh do 
powozięcńla d1ecyz:yj w a.ktIt.ba.llll)'lch 
S/Plnm:lcil ~lWCZy1ch, WrYJ El"hdliJa 
w InJl€idtl.i~, oniia 27 b. m. z Wlar~ 
smw.y. 

W ~ładl lromisJi wchoodl7ą: dele~ 
g'6It Wli.ce{.1remjera i dJet].egat min. 
slk8ll'bu., dy1r. Wiktor M!all1tJiIIl, jako 
pr7Je!\vodniJCz.ący. OO"aIZ delleg~ mi
nlDsJtr6fw: s/klarbu - w.i!ClOOly!re-kOOr 
dJ€fP. wdla:t!koweg'O, Jerzy Lutbowic
ki; ::t>raw werw<Il.ęnrznycli - diy!r. 

biJutra a.prov.;macyjn-ego, PibtJr Ig;iel- \ dl1Jarm admi.nismreyjnemi w ~ 
w, mln.ictwa i Iref. roLnych _ dlyr. l pudąqcll o·śroclOCach kraju: w W.iIl
dIe\p. Leooord Krawul-s.kri, przamy- I Illl~ LubUni<!, lJwo.W\ie, K.ra.loow.iie, 
sIu q hJarul!lu - nacz. W!Y'dz. W.ac~ Kabowkach, pooIlJ3lJlmu, Gd~''Ili, l;o~ 
ław Ja5Ibnzębowski, ko-munikalCji - . dz.i i W3Imzaw.ioe. 
ImOZ. W1Y~. Bollesll3ow Kaczma:rlcie-I Pll€lrwsZla konferencja OOID~ 
W!~cz" <l1pielki spoił'ocznej - oo.cz. I ~ w Wi!llIlie w dniaoh 28 i 29 .p.a.ź~ 
wor.dtz. GlIlSItaw ZielińSllci. . drzieu-nika r. b. 

J a1k się dbwliadujenl)", k!oonilStia I Zadaniem kioImifSlji j-esł. zaprolZlna~ 
OOlbędzile kole-jno ko-llferencje ?J nie SÓJę z oibec'ną ayt.ul3lCją gOS!plodlalr
proorllSlta.w'k.ielami samoo:ządu go- tą jpOOoZ.Cwgólnyoo ll'Iejonów kmju 
spod!au"c~eJgO, a więc i7Jb przetffi%lło- oraz opracow al1Ji.e pOoCIZIYlllio:nyoh 
WIO ~ handllow)''Ch, rOllnk~ych i me- S!PQstTzeżeń i zehr~'Clh ~jar' 
miooJ.rriczylCh OIroClZ z lokaJm.e.mi wm- łóY' 

Pod pr'lJewodm:iotw<ean b. premje- w'2laje~h .':/ho!sUlIlików Obu społe· mi wołyń.S!ci-ej 'u!kład.alły.się i n.a~ 
na Jam;U!Sza JędJrz.ejleJWJi!C'Za w Wal:· czeńsrtw, łą>c~Ylmy silę jedmomyśJ;ruioe dlaJ na podstruwie w2llldenme·go Z/l'IO.
g·z3lWiiJe odbyła się kanLe>l"e!Ilcja obu w jedJną wSlpólną, zwantą wołyńslką zwmien.i.a V\'lS1pólnych interesów, 
rąpreooolllta.cyj par,taJmellta'mych W<o~ ~j()n!a'lm.ą g.rwpę !pła.l'lament:rur.ną SlZ,C71e:nej m;.pó.lPl1a.cy i 7lgoonego 
łY'l1Ji;a, ·poU~iej i ulkraiński'ej, któJ.'e d:la OO'lidJarnego 7la:St.ępstwa WSlPól- WoSipó~~,Cia.. 
u.chwallńlły jed:nogl:o.śnie S>twQorzyć i nycll interasów gosjpOOa.rezy<eh i IW tern dąieniu poą>iJerać będzi'e
pa'l'i13lmentJarną gr.ulpę regjorual,ną. I kJU,lltuJralll\Ych Woł~~.a" ja'k<l intJe~ IlIlY' sol~dalIlDie 7l3lrÓWlliO n.a weni,e 
W()l~ini'a. I gmalntej cżęśd pa.ń!sltwa polJs.kiego, dzID U'sltaw()dawcz,~'lCh, jak!O\też w 00-

Na prlez.esa gmu,py powołano jledJ.. :lrtónetg,o moc li ł10zlkwlilt j~lt nilOOd~ dZlielI1IIlej pracy 100k!al];ooj, w.S7lefllkie 
nQ!gllO!ŚTI.ie p. .senlatona J an.ugZ>a J ę~ iZ'Ownynn w.alrU·nlki-em pDlm~l noś cI pr7Je;j aWlY życ'io'wie, będące wyrraL-em 
dlrzej'ewiCJZla, Ina wiceipre7Jel'lów po~ clł'łej bez wyjątku ]ludinośC'i z;iemi tetgo z.go,dnego wspó'łżycia j WlSZIel~ 
g,łów Ignlliceg;o PutaWlSki.e'go li No,. woł'Yń·slkiej. kie poczyulani.a, zmi:arzają.ce ik:u je
Ima P,ewneg·o, na Sied<.11EltatrZy po~ fW gll'ęOOki'i?Rll przoowiillld-czeniu, go ugJr'UIlloowann"lu, zw.a!lcliają.c Ikon~ 
słów ~oczk;ie.wkza Dez.Yid.ere,g~ i że 'Od ~.~m~mh ~,to~~ów po.l~ I s~wel1'tJnlle: ni.eul8~p]i'Wj~ ~ Sloli'dafl'
S~mka Sbef:a.na. PtostJanowl0- s100 ~ ukrtannsikl:loh, JaJue S'H~ uJoią J1tt1e wm.eIllki-e Pl'z€Jawy l poczyma~ 
n!o oo\\lnocześ'nie wydać wsJPÓl.ną, C1beonJl€ W gll'alIbiCllCh Rzoc~ l n'\3., ·maJ~ w OO'bi.e Z&Tod:ek .wa~ 
dekbmrację ideOIWą następującej tre litej z,a:leże,5 będlzi·e przyszły uikład . śni. 
ści: j w7Jaj>emn~,::h frt,()!S'ulnków pomiędlz,y I Zg'(JIdln~ w takiem 1l"o:zu.mie.n.j.u <fu.-

"My, selła~()W'ile oj posłowie obu 0100 n.31oodami· - pol'sik;m i uklna'iń- Ibm współnego nalSzego 'Państwa. 'i 
il1e;p11ezemó3IcYJ p'31f!lamenfuarnych Wo I Ellcim - a d.a!1Js.zym roZW'Ojem dzh~~ trelt;allll)elI:Jltu jego w.sikr.z;esici.eLa, 
.łyndl3. - pollSl1cilej li ·ukraińskiej - w I jQlWY1m, <JId1polWli.adlają-Qy' ich naj- prreświadJczeni joe:sJlleśrny w sumi-e
c~rwj k;aJdJenc6i ;im u\SltawodJaw, I id:.o.tłniejezym int.etl'leSiOJIll, Z\1I1Ii'el"Z1aĆ mi,u ~at.lrem. że naó'le\piej służye hę
cZ)'ch Rzac~~pospolitej, św~adomi · będlz'ileJll1Y wl'{pÓIlJ1.ie ~ lkoD3ekw.ent- dmiemy .żywotnym .inrtJer-esom }u!d. 
odpoWlied-malmo<ści wiQheic sumienia I nie ku temu. 31by jdż obelcnia wza~ I1KlIŚci repre7Jentow:a.ne.g<l prooz nas 
i WIOOOC hiiS'torjff za lQslY na:sz:cg'O l jejllllne .s.roS'Unki poL<:ko ~ uU<Jl131ińiłlde teraJllU. 
V\o1Sipólnt~ pań.&twa ~ ?Ja rozwój na nep!t'1e~EmitJowaned przez nas ~<e-

faszyzm-to rewolucjo społeczno , 

twierdzi Mussol:nl 
Program p. wicepremjera w szero-
kim zakresie uwzględnia ten postu~ RZYM. - W dniu dzisiejszym w 
lat. Przywrócenie rentowności jest pałacu Weneckim odbyło się uroczy
niemal j(>go alfą i omegą. Jej zanik ste wręczenie przez Mussoliniego na
jest przyczyną cofania się naszego gród 500 rolnikom. Przy tej sposob
gospodarstwa we wszystkich dzie- ności Mussolini oświadczył obecnym 
dzillach; jej przywrócenie - to je- na uroczystości dziennikarwm zagra

nicznym, że wydarzenia w Afryce 
wschodniej nie osłabią ewolucji so
cjalnej, którą prowadzi faszyzm we 
Włosrech, a przeciwnie przyspie-,zą 

ją. Następnie Duce zaznaczył, że fa-

szyzm jest rewolucją społec.zną., któ
rej zadaniem jest uwolnienie mas lu~ 
dowych o-d plutokracji, pooobnie jak 
rewolucja francuska 1789 r. uwolniła 
lud o-d przywilejów szlachty. 

dyna droga, zdolna odwrócić ten 
. proces. Stawianie na inicjatywę 

prywatną i na rentowność proc e-
8ÓW ekono.micznych, jako na podsta 
wowe czynniki podźwignięcia na~ 

szego gospooarstwa, jest zasadni~ 

tzem założeniem programu rządo· 

Rozmowy angielsko-wloskie 
nie przyniosły odprę:tenla 

p ARY~. Havae dte>troS:i z Rzymu, wybOI~CZą w Anglji O!l"az jetną ,,()If- motż,e bye w.Y'oofanJe z M·eh!·and.rj i 
wego. Problem cen kartelowych nie że .nta;dziej'a rua 'l"ychJe zaJlatwienie! gją" zwolenni1(ów L'i'gi Nalrodów. I })a!noorni1ca "R€iSKJ'luu()II1", k!f:i)rego 
8ianowi tu wyjątku. Bo sposób, w 
jaki p. wicepremjer zamiel"Za roz~ konfi'iktu wło.soko - albi.s!y'ńsiki'ego za~ RZYM. "MeSlS3.g€Il·.o" w 'k!olreslPon~ I m1ecj·sce zajmi,e do.pi.eIl"o po upływie 

cZy\na się ~nil€l.i'8zać. Cz;ujno,ść o.p:i- dJeDlCJ-i z LoM'y·nu twrierd?Ji, że do- ty,godnia pamcreruilk "Ra:mi1nes". W 
wiązać ten problem, ma przecież na 
względzie uchronienie od załama- nji włOlSft{iej zosbała {lQ\D<ownie 'o- tyclJCq;a.s nie moż,na w Anglji do- Ireou:l;tacie, pme "M-eooagge!ro" trze 

bwd:wna lllaSiklwtelk charakteru ińior st.rz.ec kOlIlkretnych przemi!an,któ- ha będlzi,e pra'W!dJdpodo,b,p.tiie po'Cze
nia tych wielkich dziedzin produk~ macyj angi.ellSkich odnośnie ost.3.'~ rooy wprowadziły w ~cie przyja~ kać na wynik wy.boll"ów ·p·arrrr'aJnen.. 
eji, w których inicjatywa prywatna nioh l~mów dy:plol1IllaIUycZllYlch. l ne inte.ncje wobe.c Włoch z.alwrurte t&rnycil, aby móc pr7Jeik.ol1laĆ się, 
występuje w rorganizowanych for-
mach. Charakter ~'Cih iinfoiI1ffia>CJYd <Jk1re- w .prremówJ.en1ach mlin. Hoore'a i cZy przyj.azn;y<m słowom mLn'Dsia-ów 

Pokrywają się też z zasadami de~ ślon.y jeslt, jako ~endJencyjny i ~ pT~tnj·eJl1a Bal~~a. N!ektór~y A.n- an~j.alskidh towarzYlSoZye będą czy
f1acyjnej polit.yki środki, jakie za~ .poZost.aV'il3.C wZW'lązku z k.a!mpanJą ghc;y ubrz3,'iffiuJą, ze obJawem takim ny. 

mierza stosować p. wkepremjer. 
środki te wymierzone zostały bo
wiem pnedewszystkiem w te ele
menty naszego gospodarstwa, któ~ 
re są <tamą dla inicjatywy 'Prywat~ 
nej. Nadmierne taryfy kolejowe i 
nadmierny ciężar ubezpieczeń spo~ 
łeeznych, ciążące na aktywności 
gospodarczej nastawienie admini~ 
stracji, a zwłaszcza przerosty eta
t~"Zmn i odcięcie inicjatywy prywa~ 
tnej od zasob&w naszego rynku pie~ 
:nię!nego i kapitałowego - wszyst
kie te problemy, omijane przez na
gą dotychezasową praktykę defla
cyjną, zostały przez p. wicepremje~ 
ra w pierwszym rzędzie na jej 
sztych wystawione. 

()czywiście, nie deflacyjnym za
biegiem są projektowane podatki. 
Odpowiedzialność nie spada jednak 
Da obecny gabinet. Zabieg ten jest 
Reszt, w pewnym sensie równieł 

. BERLIN. - Sekretarz stanu Funk I dąży do tego aby rozwijać inicjatYWę' gerencję do twórczości filmowej, co 
jako przedstawiciel Min. Propagan- prywatną w tej dziedzinie. Sekretarz jest nieo-drowne choćby dlatego, że 

dy oświadczył dziś na walnem zg~ stanu Funk powołał się na zalecenie I w każdym filmie inwestowane są zna 
madzeniu "Banku kredytu fi1mowe~ kanclerza. aby usunąć bezzasadną in- czne walory gospodarcre. 
go", że rząd nie zamierza wprowa-
dzić państwowego monopolu filmo
wego, ani też etatyzować go:;pod.arki 
filmowej. Ministerstwo propagandy 

LWóW. W dniu dz~oejS'Zoym od- patmięć Ma;rmaJka Józefa P,iłsud

de~la.cyjny: jest on wyrównaniem I b,y'la się 'uroc-zy,g1!Ja ilIllalu:g.UJralCja .ro~ ~kil6g'o i 'Podkreślił zalsł\.llgii w;iclkie
"nożyc" między dawnym, słusznym' ku aikad,emicikiego na UruiWlemsyte~ go Zmarłego o!lrołIo !P<lIpi.eI1aruila nau
programem, a jego wykonaniem; cie Jana Kaz.imierM we Lwow;ie. k!i ~ krullIturry poil,slk~ej. Ted ~ści 
jest koniecznem niestety -i miej- Na Ull'OC'zy\Sroś6 lpa-zy'hy;}i przedsta- prze>ffiówiemia zablre.11li wysłuchalI 
my nadzieję, przejściowem - po- wficiieJle wIład.z z w~ewOOą BeHną- .~j.ą.c. Nas,tępnie fI'Iekt;o\l" złQ1Żył 
.krydem kos~t&w tych nożyc, oraz . P,rażroowskinn ,na czek Plrzemówi.e- ~pr.awozdan.ie z prJloC ·UJl<j'Wefl1S·ybe'tu 
~namiennem ostrzeżeniem na przy· l nie .imagumaeyjolle wy.grosi1ł rekt~ l,rana Ka.zinrler,za w ub. rokiu ak.a.. 
I!U03ć. dr# Jan CzeJk.anO'W'Siki.. ikt.ótr3. UCZ.c11 cłemickim.,· 

25-dolede 
Związku FallrlkJntów 

Ul Poznaniu 
POZNAŃ .. Dzi<ś odbył się w Po

znal1'iIu IIlrocZYlSby ooch.oo 25-ej roca 
nicy po'W\&varuia Związku Fabry
kantów w Poz.roa:nlitu. Zw.ią.ze'k ben, 
Z3l1~ w 1910 11'. odlz.naczYlł się za 
czaSÓW' zaborCZiY'ch oiba'on.ą po'lskie
go staJnu pooG!adlClil1Jia na moem~3Jch 
zachądruik!ih, pozll1eJ Zlaś iPO'ooJŻ)i 
duże za.slltu·gi dLa onga'lllizaCJj.i 'pol
Slk!OOg<l zycia groISpodamcrz.eg'O j Ur

zgodJruienil3l JurpnaWfIl,iony\ch ~ń za
woo.ow)'Ich .swych CZ}i()l1!kÓW z i'lllt-e
ras.rumi pań&tiw<a. Temem d'7J:J:ił.aJno
ści ZW!iąz.ku obej,muje Poznań.slki,e j 
Pomorze. 

Na UIOOCZystbść ilnaiU/gTU'l'aoyjną, 
.kJtór.a o.dby1ła &ię w l3Iu'li Wy%sz,ej 
SzJlroły ~ndJliowej, iPrbylbyli p:rned~ 
sta'W\i.cieilie lWIłia:dz z p. wojleworlą 
Wia.l:iokim na cOOle, Iks. IJm.rd. Pl"Y'
mas Hlond, Iks. bis11mlip Dymek o
rm ,~entan.oi me1a instytru.cyj 
i ()Il1gIani:zooyj przemysłOIwych, han~ 
dlow.Y'ch ~ fi'l11aJMowyroh. 

nocoy polskI poławIacz mln 
Gdyński korespondent agencji "Is~ 

kra" podaje interesujące szczegóły o 
oddanym wczoraj polskiej marynarce 
wojennej nowym poławiaczu min 
"Mewa". 

"Mewa" jest jednym z serji 4-ch 
trawlerów (poławiaczy min), jakie 
zostały przed rokiE,m zamówione w 
stoczniach krajowych, mIanOWICIe 
dwa w warsztatach maryna.rki wojen 
nej w Modlinie ("Rybitwa" i "Czaj
ka"), jeden w warsztatach marynar
ki wojennej w Gdyni ("Jaskółka") i' 
jeden w stoczni gdyńskiej ("Mewa"). 
Są to mniejsre jednostki o długości 
45 m. i pojemności około 200 tonn 
netto reg., służące do oc-zyszczama 
wód. pól i zagród minowych. Poza u
rządzeniami i wyrzucania i wycią
gania sieci stalowych, któremi wyh
wia się miny, mają statki te także 
przyrządy do wyrzucania torped -
ltłogą zatem pełnić również pomocni
czą rolę jako torpedowce. Uzbrojenie 
ich stanowią działa 37 mm. i ciężkie 
karabiny maszynowe. Wszystkie czte
ry nowe okręty wojenne wykonane 
są całkowicie w kraju i z materjałów 
krajowych. 

Nowe trawlery weS7ly w skład pol
skiej marynarki wojennej na miejsce 
wycofanych ze służby starych traw
lerów o identycznych nazwach zaku
pionych w 1921 roku w Finlandji. 

SprawI nabiału 
w Niemczech 

BERLIN. Fabryki ml-eJka kmtden
SOIwanego w R~ otbr.zyrmały Wie--
21WW1ile do moiJ!i.wego oQ;gImrui:ezen~i:l. 
8Wl8j p!fo.dJukcji, ikstólied malkBymaln.a 
g;ranica jednaJk nie zostadla podamia. 

Ostatnio m1J.e.cz.a.rrriJe niemieckie 
otrzymały zl'ecmn.e ogra.niczeni.a 
proo,uk.cji śmi.e'ta:n.y q śniheta.nki o 40 
procent. (PAT). 

BERLIN. Wiedłlwg "DeJUtsclle All
g;emeilna ZItg." prodtu[{,oj 8 masła w 
Ni<emczecl1 s!pllIchla w OIkll1e1Sule od 12 
do 18 b. m. o 600 cIbr., co wynosI 
1.1 Pł"ocent. Pismo podlkr.eśla kor:ir.Y
śd, w.vni~ą.CIe z z,asito~O'Wani.a. 
prnez ilru!pców ograniOZ'OJ1lY'Ch p!l'71J'

d!z1i,ałów m.aa.ła. dJ;a lIudIrośd. W tCin. · 
skx>6Ób w.z.yn,ajmruiej .zape.WI1'iIOlJ1oe 
je&t l'eguJlanne z~JfJrz.enie, co 
~ :na uspokojenille )rud.lnośc.i~ 
jednak - ~ "Dewbsche AlJ~ 
gemeiJru:l z.tg." g'~1Irie niemi·ec· 
kiJe powinlIlY okazać 71rnIz,umi·ende 
dla chlWtJ1QlW,ych wudlności 'w zoopa.
tr7leniu ·i o.SlWzędin!ie ma&,em go~ 

iIIPOOmrowae. (PAT). 

"Osseruatore Romano·' 
przeciw naruueniu 

OdpOCZynKU nledzlelne20 
RZYM. Wdbec przypadająoego 

na Q<zu.eń 28 b. Dl., W poniedzi.ałek, 

~wjęta fa:s.7,~O'W.sJcilego, władze za~ 

orząrlrLiJy, .aby wszysjJkile iSd<l1'qpy były 
otw:wte w .ruLe~leilę din. 27 b. In. 

Dzń.siejwy "Osservaf.one Roma
no" Qgł·aJSm ar1l,Y1kiuł, wylSltępują>q 
przeciwko n.a.r.ulSZenhu odpo,cz.ynlk;u 
n.i.edrlOOln~ 



Zagadka angielska 
W chwili, kiedy piszemy słowa śnie działo się w rokowaniach dy- mrozili chłodem minister Hoare i Znakomicie też rozegrała dyplo-

n1t;liejosze, wynik wielkiej międzyna plCl'matYC'ZIlych. Kiedy trzeba było, I. premjer Baldwin. Z pewnością ża- macja angielska ostatni etap roz
rodowej rozgrywki dyplomatycz.nej z łamów prasy. angielskiej padały I den z nich nie opuścił swojej par- ;;-rawy z Włochami. Ustalenie ter
nie jest jeszcze dokładnie znany. gromy, -:- kie·dy· byłó pl>trzeba - iji golfa w zwykły angielski week- mmu wyborów stworzyło doskona
Jeszcze pojawiają się w prasie ca- ta sama prasa ók.azywała nagle da- end. Wszystko, co mówili ci dwaj ły pretelult dla charakterystycznej 
lego świata oficjalne i uroczyste leko większy umiar, pobłażliwość, gentlemeni angielscy, robiło wraże zmiany kursu - zmiany, która z 
dementi r6żnych urzędów spraw za zrozumienie, ażeby wkrótce potem l nie zamrożonego sp()koju, odważo- pewno§r.ia leżała w planach i zamie 'ed fil h t.,.~ . . 

. h 1't6 ' . , . h - d . I k' P .. ·1:na z mowyc wy -wuMU 1ttt-gramcznyc ,~ re mc o mczem me znowu wybuchnąć - nie, to było nego na bardzo czułej wadze, Spo- rzema{! rzą u ang1e s lego. rze~ . k' h k 6t d' ...: .. 
, d · . ł ł ! . . " , mtec tC rozpoczyna w r ce z 1~"''''' 

Wje zą, Ule 8 y.gza Y o żadnych per- l~aprawdę zr.obione i robione po mi- kój, tylko spokój, umiar i rozsądek. cJwmkovn pokazało SIę zdecydowa- d b A t M "d 1 t6 
t kt . h . ftT, t t ł ~-·k t I . I o o razu "ugus oeny, ° re -ra aCJac , me =-.ons a owa y ża- 8trzowsku, a .najdekawsze było w Ani jednego zbytecznego słowa, ną na wszy"", opos awę wa ang1.e " b A~ 6 " _1. 
d d'" dn" I • •• re go zaMl.gaZO'UXLnt ęU<l r wntez (UV' neg.o o pręzema, za eJ zmiany na I tern to, iż wcale nie było "robioOne" ani jednego patetycznego gestu - 8kiego, z06tawIło mu SIę czas do na t ls za" . b ' 
l 'I't J l ' .. orzy po cy, JęCUt ma.Ją yc w 00-lOryzoncle po ł ycznym. eszcze - - ty ko się samo "robiło" ... zgod- "angielska" zimna krew, no i an- mysłu - osławIone sankCje weJŚĆ f ś' k N' h f g 

. choć skąpe i niewyraźne, wczoraj . nie i h:;mno.nij.nie, jak nigdzie in- gieJska kultura polityczna, która w miały w życie dopiero 31-go, _ a ° et tyWY onane ~ tim}'czecp ; : 
jednak znowu bardziej ożywione -I dziej na świecie. zetknięciu z kontynentem europej- potem powiedziało się pod jego a- ~~ rob~~1"!f!.lXl3IłCe 8tę w d°koce : 
d h d ' , . f ~1r ' ki " . . . lW7/ALne ~ą przy fKYTMcy e rncm 

oc o zą WlesCI z a r". .... ans ego I spokojnie, jak nigdz.ie .indziej skim staje się czasami poprostu m'l dr;sem parę. mIły-ch l up.rz~Jmychl sporządzonych z fotografij i modelów 
placu boju, jeszcze nic nie wiado- ńil. świecie. Pod tym względem dy- rem nie d~ przebicia i nie do zro- słow, pokazuJą~ ~u życzliwIe .dr?- plastycznych. Nowością w tym filmie 
mo, jeszcze mog~ okazać się pew- :plo-ma-cja angiel.ska zdała istotnie zumienia. gę do porozumlellla. Dla 06łoruęcla I będzie iednoczesnoś6 trzech wersyj 
ne niespodzianki. egz.a.min. Bywały już w .ostatnim Wreszcie i ta prawdziwie angiel tego flanko-wego skrętu - wyzna-f. k h N' kM z 1.U1/ pro 

A mimo. to ezytająca publiczność I konflik<:le włosko-angielskim takie ska sztuka mówienia półsłówkami, czone \"ybory w jak najbIitszym li ,ęz~ 01.U1/Cb ·d te • re k:
o 7: ieck'~ 

całego świata już wie i przeczu- chwile, kiedy najspO'kojniejsi lu- niedomówieniami, które nie zawsze czasie i zgóry uplanowane cofnię- ~'a zone lęk~ w ?ęZ1J n, :cU8k~-
., tk' , . - d' E 't 'l' ł ' . I b' . E' 'b ł' t t1tne w po s tm, tnne w r "v. wa, ze mImo w:nys o cos Się JUZ Zle w urople racI l g o.wy, mOWl- ywaJą rozumIane w u rl>pl e, pr1y cle u ra o SIę w ,sza y przymusowe p' k' tk'e n'"gra.ne b"A~ ..... 

t ł " "l ' d h l' . . ad l' h kt ., d 'lk' h ł' W tk t 1.. ł I wsen t wszys t... ...""ł' "v S a o, cos SIę Zm.lem o, ocos na c 0- l a wOJ me, pop a I w c ara erY-I zwyczaJo.ncJ o wIe loC s ow, WY-I go manewru. szys o o uy o zro- I lsk 
cizi. Nie ulega wątpliwości, iż w styczną panikę. Dyplomacja angiel raźnych gr·:::Łów i jeszcze wyraźni lU bwne po mistrzO'WoSku i spokojnie, I po u. 
niezmiernie napiętej atmosferze 0- ska tymczasem r<lbiła swoje i tylko szych pogróżek. Ten język trzeba gtJokojnie, spokojnie. -------------.. 
sŁatnich tygO'dni nastąpiło - pew- swoje. Zapalał się czasami trochę się nauczyć rozumieć i wyczuwać, Psychika angielska była zawsze NIEZAWODNA JEST W DZIALANIU 
ne odprężenie. I pan A?thor:Y Eden w Gen~w~e, na~1 inacze~ n~gdy nie d.ojdzi.e się do Po.- cHa lud~w Europy nie byle jaką za- ~1i~f~~~t/iedSÓ~~R~l~\~ 

Odprężenie to nastąpiło za spra- tychmIast Jednak poprawialI go 11 rozumwma z AnglikamI. ' gadką. Je7.dziU też do Anglji w róż lub WODA GORZKA MORSZmSKA. 
wą dyplomacji angielskiej. My, lu- n & nyeh czasach co wy.bitniejsi mężo- 24dajcie w aptekach i składach .pL 
d~ie z kontynentu europej.skiego, I wic s-tanu .różnyeh nacyj i ze zdu-

wiemy to doskonale i dokładnie zda I MaJ-ar Karpińs ~ i o swych I ~ta(h mieniem przyglądahl się ludziom l"ftD kIeroMolka drukarnI 
jemy sobię z tego sprawę - jedno- I tamtejszym, naprÓŻno. usiłując pod 3U ut 
tześnie jednak to wszystko, co sta- Nie tak dawne są czasy, kiedy ca- sżąca tytuł "Polskie skrzydła w mo- patrzeć wszystkie sekrety tycia an- KurJera f1hrsz"r.łskle"o" 
lo się w Londynie, nie przestaie być 1e społeczeństwo polskie pogl'ążone ich lota<:h długodystansowych". C2Y gielskiego j przenieść je ±ywcem" WU II. 3 
dla cą.łej Europy niesłychanie inte- w ciężkim smutku i· rozpaczy po tr:1 :telnik znajdzie w niej opis wrażeń do swych krajów. Nikomu i nigdy Wczonaj lO g'O'd1z. 5~ ma·no zmarł 

' rosującą i pouczającą - zagadką. gicznej śmiel'ci.~wycięskieh bohate- i przeżyć w trzech wykonanyeh nie udało ,gię to w całej pe~i. Wszel Ś. 'P, Józef DzilęciołoWlSki, ~ 
Nikt może w Europie nie zd<.ljc so- rów challenge'u, śp, kapitana żwir- przez autora kolejoo lotów długody- kie urządzenia a.ngieLskie, przenie- druil!.anli "IWlrj.era Watr~e--

, bie dokładnie sprawy z .odrębności ki i inż. Wigury, -:-. w miesiąc Po.- -siansowych : dookoła Pol8'ki w jed- sione na grunt europejski, zawo- g~'. 
psYchiki, charakteru, umysłO'woś-ci i tern został.o zdecy.{)owan.ie podniesio llY~ skoku" ~~I>koła ~u:<>py } \v:~~ dziły stale i zawsze też pa~ły się S. p. J óref Dtni.ęc;.otowa:ici. wrodrti'l 
przyzwyczajeń ang.ielskich. W grun ne na du-chu i umocnione w silnej szcle do AzJI l Afrykl, Jak rowmez i wykrzywiały. W Anglij natomiast Si;ę w W~ie, 6 maTCa 1863 r. 
cle rzeczy wiemy o tern wszystkiem wierze we własne polskie siły lo.t- przygotowan,ia lotu do Australji. _ jak ów słynny trawnik angiel- Od ,r. 1888 bez pI1"7lerwy tpraooje w 
niezmiernie 1'l1ał<o. Społeczeństwo Jl~czę, gdy je~en :z; asów na~zego lot- Przedmowa. aut,o.ra i ,ciekaw~ w.stęp i ski, który trzeba "tylko ścinać i za- "Klu.rjerze". Zacr.ąw.!zy oeJ funkcji 
angieliU<:ie jest bowiem inne, od- ~letw?l przenJ~ął n~ p~lski~~ skrzy ~vp~'OwadzaJą, CZyte~n.ik.a w meznany ' siewać przez jakieś pięćset lat"-w młOOlegQ pnaoow.ni!laa zooersldlegO: 
~ienne zupełnie od nas .w.szystki~h, ołach, wgJ~b taJemn~czeJ !'-ZJl. aż ~~ SWIat ~:n:~an .lotmez~ch w w~lce o 1 An~lji trwa~y i kwitły w najl~psze. w milarę ulPłyrwtamila emsu 7JdIoOywal 
Jedyne popro.stu w SWOIm rodzaJU. Kabulu, e~tyezneJ stollCy dalekie wspalllc.,L Jut! o polskiego 1.0tnietwa. DZls ostatn~a rozgrywka angIelska sobie tlflmlalbie Wa!OOdla.'W106w i awan 
Żeby s' ę () tem rzek ć t g<> Afgamstanu, by następnie pO_o Ksiąź.ka ta przyn<osi nowe walory I napewno- wydawać ~ię mU8i w Euro oowalł 'lm stJa.nowifłro kJerownitcze 

~.. rze SIę pr~legowI o S . . T' , " 'k k' ~nł ' • t . ł "'0-"" czy P_y:pal t Ć. ~ ~~:. ' wy~ a~ przez Persję, Irak, Egipt, Palestynę, I literacki c człowieka uskrzy-dlonego. pie znowu nieosi-""'lnym ~orem l' w ?JaJlda.dacl1 druk3ll"Skic:ili "Km'J'e-
statniej rozgrywki włosko-angieI- yrlę 1 ,urc~ę powr~lC ZwyClęs~ o tól'Y r-rzy. na SWla po~ez ":lro-: przykładem, Jednocześnie zaś zapt'- lI3. Wial'sm!W'Slciego". 
skiej. I do P.olski. ,N.lezapomll1a~y ten fak~ wy, mewi~ma~~y ślad śml~ła ?el!~ wne - pnedmiotem zazdrośei. I 

Gdziekolwiek na świecie byłoby zos~ł z~~)}sany złoterlll zgłoska~II s~ydlatel chImery, sta~ląc,eJ dn i zaga(}ką, której nikt dotąd nie u- nOla szvkana antypolska 
dru 'c p , t t k d w hlStorJI na8Zeg<> młodego IOtniC-1 BleJSzą cza:rowną rzeczYW18tośc dwu miał rozgrytc! nikt bowiem nie wie t ł d . 
s~ :r:::~ o s;ołec~e~~fe~ twa. '. -.. .. iiz.iestego wie.ku: ~tyl, k~i.ążki odpo- jeszcze dOkład.nie, na erzem polega ze s ronv (Ił n z tdansklch 
Gdyby się nie miało głębokiego d Ter~~~.PI~ro ~~z~!ek s.lę;a~a-I w~ada z~r~le Je~ t~~CI l m.GCt p~l- wielka tajemnica duszy i eharakte GD.AŃ'SK. Na wniOeek ludności 

_ przekonania o tern, że właśnie w h ~ " t Ią1.lll~Ylki as 1 ~lą ~ 0- s ego ~ ~I ,~~c o 1 ZWyClęS o Ol ru, wychowa.nia i umY8łowo~ci An- miejSlOOV9"'OŚci Ptieoewa j; B~.a 
Anglji tak riWana opinja publiczna ~l eIt'aStan:ego, WIł e Iergo ~, k'. maJora-j serc cz e nI OWo glika. N. .na tenm:ioa 'WIOI'oogo miasta Ma-

• • • ......:1. l' ś" plO a 18 awa "arpms leg,o, n.o- . CIesZy tllę napra"".uę meza ez.no Clą cieIrz Szkdl.1fl1a zala.npi!ła pM'cele, ce-
i swobodą, trudno-by się było .oprzeć lem Wj'bud.{)W1arua ochronek pól-
wraten.iu, iż eała p-rasa angielska w ~ O 3kioh. ZM.nim- ten IlA~ .. tta.ł jednak 
przełomowych dniach rozgrywki z.. • .'asia si Ił' /InSZA IWJI' przet1; whl.<bJe ~ llI00remnio-
Włochami pracowała pod batutą • . • • ,ny ~2lCZ nietdtnDeJe.me ~zwOOeni'a 
ezynnik6w rządowych, że była nie- T I I ~ lOT I O d , na. budoM!ę t,,;c.h oohronek. W ?lW'ią,,; 
tylko jak naj-dokładniej inspLrowa- raugutta S - Cent ~a a B!e allska 8 - ddzlał argnwa &S- I d z ał ku z Item i\lIOhw.aAoIllO ,na T.ebran:ill 

na zg6ry, ale poprostu reżyserowa- Stan wkłado' w " lokat na 3D.IX. 1935 Zł 100 896 476 90 filjd ZWIiąrzt'IIn Pdbak6w w tych mi~j 
na li to r~6erowana umiejętnie, I r.. . .• SOOWIGŚcdac!h protleJst !WZooiłWk:o ~_ 

zręcznie i ostrotnie, - tak to wszy BEZ" lECZEN' STWO , A I E M N I C A KOR Z Y S' C stępo.~ 'WI1Iadz ~Mai-eh, żą-stko doskonale brzmiało, tak grało r 1132 dla(jąe ~ Z6'7JWIOlema !ha u-
w miar~ i w rytm .tego, co jednocze I u.ądzeniie ~ 

-'iVClE I ŚMIERĆ m, Azóm 
ona głównego przedmiotu jego fa- i cała twórczość ludowa, tw0:r:em je l uczeni poczy.uili na temat tej książ
eh.owych zai~teresowań. Jest rzecz dnostkowym, który, . przejęty przez ki szereg interesujących uwag. Ta 
dziwna, że pomimo tego braku za- pewną społecm!<>ść, ulega rozwojo- nie jest książka do czytania, a.le do 
miłowania do nauki o jęZyku, zwła- wio W toku teg.o rozwoju zmien:ia wertowania w niej. I to wertowanie 

Do licznych uprzedzen, które pa-, rze się do studjów gramatycznych, $;.za u młtw°dzież~l' ~ dzied~~ie j~- ,gię bardro często znaczenie W}'ll'azu. jest prawdziwą przyjemnością. Co 
, t k ł h l d.z." I' ", 'zyfi.<>znaws a SI rhe r.ozwIJa filę Jest zadaniem leksykologii, czyli się tyczy og6lnego ujęcia, można nUJą nawe w o !Be u l lnte l-I czy te~ ImgWlstycznych. . . .. .... 

gentnych i kultumlnych należy pe- A jednak ta ~nienawidzona. a w t. z;. mll~l'In~C~wo <:2!1~ (!t:~nt~ . nau:u ~ ~\owdznik~. ::~estrowa.nIeAWYI 'by mieć zastrzeżenie 00 do określe
wna niechęć i pewna nieufnośc' do k 'd ., , ', s ą"a ' . sym- w em sz ac e nem I o a mem e-I razow l s e eme. l~ rozw<OJu. , e nia: wyrazy, które "umierają". lBt; " az. ym raZIe me Cle z... Słę ł' t k 'ak' ... tak 
zjawisk językowych. T.o tak jednak pat ją młodzieży nauka o języku, go s owa zn~<!'Z~nll:l' . . w~r~z~ a, J .Slę r.oZW?-J~Ją.. nieje w słowniku T. Modrzejewskie 
pachnie gramatyką. A czyż może kryje; w sobie cały szereg niezmier- Bardzo mlłym obJawem takiego tez l gmą· Za.d~lem nauki Jest Dle- go cały szereg wyrazów, kt.6.re by
być coś gorszegro i potworniejszego. I nie cennych dla poznania .kultury t szla~he~neg<> ~i!ośnjctwa i, zaroiło- tylk~ w~sta~:J~me wyrazo~ mełlryit, .najmniej nie robią wrażenia, jako
niż gramatyka. Nie chodzi bynaj- narodu. bardzo wiele ponętnych za-I warna Jest lUl1ążka, na którą pra- a~e. l pliSa.tll.e ml nekrologow: I.st-. by miały zamiar umierać. Więc np.' 
mniej tylko o tę gramatykę 3zk<llną.1 gadnień, któremi na.p.rawdę warto . gniemy zwróci~ uwag~ czytelnika~ , n~eJe. w .• h~raturze ~a~amez.nej, wyra~ poruczać, poniechać. po.soka, 
kltórej uczyć się muszą dzieci, wy- się zająć. Dla jednych przedmi.otem ! T. .hl o d;' z e l e w s k~. W. y r ~- memleckieJ l fr~ncusk1ieJ. :ruy s.ze- sławetny, .skwapliwość i cały szereg 
kuwając na pamięć różne reguły, a żywego zainteresowania bywa spra- r 1. y, k t o r e u m a r ł y l k t 0- . :eg naprawdę ,plękn~ch. l mt~u- innych. Co innego oczywiście słow
co gorsza wyjątki, ale także i o gra ! wa poprawności językowej, inni ra l r (! u m i e raj ą· W. a r s z a w a, II Ją.eych ~tatów Q ZYCI~ wyrazow, nik wyrazów, które z używania wy
matykę naukową, którą opanować czej śledzą rozwój języka, a czyta- 19 3 6, F. H o e s 1 C k. by wspomrneć pracę Dunczyka, Ny- szły, a co inneg<> słownik wyrazów 
muszą studjująey bUJtorję literatu- jąc w kartach jego p.rzeszłości, zt;laj Dzieje Języka są dziejami rozwo- ro~ lub Fnn,,:uz.a D~~estaettera. n~e znanyc.h mł~zież! szk6ł Śl'ed
.ry jakiego$ narodu. Przecież nieda- . dują tam wiele , P09udzają~ego do ju języka. Rozwój UlĄ, to kolejne e- Byh to fachoWl, hngwlścl. D1ch. Tutaj ta lm~a ~lle został~ prze 
wno wybuchł dosyć ostry spór myślenia ma:terjału. Gramaiyka o- I Łapy od narodzin poprzez rozkwit, ! Autor omawianej polskiej książki ~owadzona na1ezy.c.le: Słowruk ~n 
pomiędzy wybitnym historykiem li- I twiera drzwi do dziej6w historji ję- fI jego pełnię i bujność, aż do śmierci. nie pisze metryki wyrazów, ale WY- I Jest. zby~ obszerny 1 ~byt obf~ty, 
te.ratury w uniwersytecie krakow- / zyka, ·które stanowią jeden z najwa- . Odnosi się to d.o wszystkich zjawisk łącUlie ich nekrologi, nie i~teresu- gd!z zawI.era ~ały s~ereg wyr.az~w, 
skim, Stefanem Kołaczkowskim, a ! żniej.szych rozdz.iałów dziejów kul- I językowych, odno.si się także do je się niemi jako lingwista, ale jako II którym SIę me śm nawet umu~· 
polonistami-lingwistami, t. j. tymi. tury narodu. Można oczywiście za]- słów, czyli ściślej mówiąc do wyra- prawdziwy i poważny miłośnik ję- rac, 
którzy się zajmają gramatyką. Pro- mować się dziejami języka i bez zna I zów. Każde słowo ma swoją metry- zyka. Zapewne nasi lek.sykolodzy" Jednak w bibljotece każdegoO, kto 
fesQr Kołae~owgki wystąpił w o· jomości gramatY'ki i be2 podstaw lin kę. Wystawianiem metryk wyrazom których zresztą obok Briicknera i język miłuje i dawniejszą literatu
bronie uciśnionych polonistów, któ. ! gwistycznych. Tak czynią zazwy- ! zajmuje się specjalna część nauki o d~ś wielu nie mamy (słow.nik jęZY- 1 rę czyta ~lbo też dzida nowszych 
ny w myśl zasad e~aminów, ('hO-I czaj miłośnicy, czyli tłumacząc ten ' języku, zwana etymologją. Śledzi ka polskiego, przygotowany przez pisarzy, któ.rzy - jak np. Sienkie
eiaż ehcą się zajmować historją li- wyraz na język włoski, dyletanci. ' ona, skąd się dany wyraz wziął i ja- PoLską Akademję Umiejętnośei. o- wiez - posługujll się nieraz wy.ra
tera tury i d<> niej mają zamiłowa- Dyletant nie~łus@ie nabrał w na- kie wyobrażenie czy też przedsta- precowany przez. ś. p. J. Łosia,.a zaroi mniej zn.anemi, książ.ka ta zna 
nie, muszą przerobić cały szereg szym języku i wóg()!e poza naszym wienie zjawiska i rzeczy miał ten, kontyhu<>wany pod kierunkiem pro- leźć winna miejsce. Zaleca ją też do 
wykładów z zakresu gramatyki. , językiem znaczenia pogardliwego. który wyraz ten śtworzył. Bo wyra, ... fesora K. Nitscha, pO:zostaje dotąd użytku ja~>nY i przejrzysty druk. 
Sp6r to bądź co bądź charakterysty Wyraz ten oznacza kogoś, kto daną zy nie są wytworem jakichś taJem- W ręloopisie), znajdą to i OW() w tejl 
ezny i świadcz~cy o tem, jak niech~1 gałą.ź nanki uprawia ~ upodobania, nych sił, ale poprostu tworem je- książce d.o zauważenia, a może na- I. L. 
twe także młodzież akademkka bie z umiłowania. chociai nie stanowi anostek. s;a ,tak. jak llidń ludQwa ~ do "7tkni~ia.. Już .łl·eszf.ł i nie 
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o chorobie "arszałka Piłsudskiego 'fllOt ~ÓfJ ~il O'~!'lie - W uDitalu ... 
RellQI IDIIc. dr. Slelana Mazalo_skiegl .,Czla»lek a stu twarzachU 

- dr. Jozue Cbomskl 
W ostatnim numerze "Lek.ana f nie .krwi obnita się. Tętno jest ko zwleka. Wkońcu zgadza się na I_ko oSk.rion~ 

Wojskowego" ukazało się sprawozda- wprawdzie miarowe, ale przyśpies7.a prof. Wenckebacha z Wiednia. Pomi-
nie podpułkownika dr. Stefana MO'l.I:r się. Mimo to Komendant parokrotnie mo to wezwanie jego Komendant od- Niezwykła rozprawa 8Iłdowa będzie I ..sPECJALNOśCI" DR. OBOM-
łowakiego, który był jednym z laka- wyjełAża samochodem do Sulejówka kłada dopiero na święta Wielkanocne. się wkrótce toczyła na sali.- szpital- . SKI EGO 
rEf leczących Marszałka Józefa Pił- i tam spaeeruje ,/ po ogrodzie twier- Zestawiając wyniki badania po- nej. Oskarżony jest obłożnie chory l i W Warszawie dr. Chomskii dokonał 
8udskiego w Jego chorobie. dząc, że po spacerze czuje się lepiej. śmiertnego z przebiegiem choroby dlatego Sąd Okręgowy postanowił I wielu afer. Między innemi głośna by-

Ze sprawozd.aDia tego zamieazcza.- Nie zważa na zwróconą Mu uwagę, musi się i w tym wypadku przyznaĆ odbyć posiedzenie w szpitalu wię- ' ła afera z zorganizowaniem pnez 
mY, poniżej kilka wyjątków: że po powrocie z Sulej6wka zawsze słuszność intuieji Komendanta. In- ·ziennym. niego /ikerjnego boi.. ,,1D-e! M'IJIf/'. 

,.Początku choroby, która stała się powiększa się obrzęk nóg. tuieja kuala Komendantowi odnosić Oszust rozsprzedał ok~ 2.000 bile-
przyczyną śmierci Marszałka dokład- Wreszcie ulega Komendant nam.o- się wstrzemięźliwie do badań t. zw. JAK FANTASTYCZNY SCENAR- t6w na bal, który ... wcale nie miał 8ię 
nie określić się nie da. Dnia 18 maja wom otoczenia i lekarzy i zgadza się dodatkowych i do nieco nawet rady- JUSZ FILMOWY odbyć. Chomski ,,specjalizował się" 
b. r., po pogrzebie Komendanta. w na poddanie się badaniu kOMyljarne- kalniejszyeh zabiegów. Jest bowiem Sprawa zresztą nietylko 21 tego po- ~nadto w ... oszustwach matrymonjal 
KrakowJe, gen. Mond opowiadał mi, mu, jednalcte tylko przez profesora jasne - przynajmniej dla mnie,-te wodu jest sensacyjna. nych. Między innemi wyłudził on po-
że w sierpniu 1933 r. po rewji kawa- zagranicznego. Jednak z wyborem te- wszelkie próby radykalniejszego le- Oskarżonym jest lekarz dr. Jozue sagi od kilku panienek z najlepszych 
leryjskiej i hołdzie dla króla Jana go lekarza Komendant mimo wszyst- czenia mogłyby tylko za!lZkodzić". Chomski. Dzieje dr. Chomskiego 8ą domów. Powinęła się mu wreszcie no-
Sobieskiego Komendant, wsiadając jakby fantastycznym scenarjuszem ga w Katowicach, gdzie został aresz.. 
do pociągu, skarżył się na ból w pra- filmowym. towany. Policje szeregu miast Z3Żą-

wym boku. (Zachodzi tutaj pomyłka nIl" fi-eJ" fI! muhnry dn narlamnntn flW!lJ"[!lrf~l· ng~ Ojciec dr. Chomskiego brał C'Zi,Yllny dały wydania dr. Chamskiego. 
w sprawozdaniu, rewja kawalerj,i bQ.. U W ~ n J Uu Uu P ~II ~ nu u ~I ~ ~ udział w powstaniu 1863-go roku i W SZPITALU 
wiem odbyła się nie w sierpniu lecz musiał wyemigrować z Polski. Wyje- Najpierw stawiono go przed są-
w paMzierniku 1933 r. - Przypisek iw; dlniIQ dzi.SlietjsZ)'lIIl oOIdbędą się , ców poJdzileliiły się nsaat~ąIOO: p3!l' chał on do Brazylii, gdzie wkrótce po_ dem w Warszawie. Pierwsza rozpra-
Redakcji). ~ry do \PalIłlame,ntu fed\21r.a.cji ·

I 
ttia ~.artQr.win1() - ka.tolicka - ślubił jedną z naj bogatszych planta- wa musiała być jednak przerwana, 

5Zwajears1!deJ·. P.aJrla'l11!ClJlt S7;waJ·'ca- 21,4% - 44 .rn::Unl(}lalf.,.,·, rn.:l,·'/\'nlli de- " d . d Ch Zdecydowane objawy chorobowe .L<J u;)'''''''' to rek kawy. pomewaz po wprowa zemu r. om 
'W"ystąpiły w październiku i listopa- :rji sk1a.dJa się z 2 .i~b; il:'a:d~ Ik.a.n.to- molkil1aci - 26,9% - 52 man&ty, Tam urodził się Jozue Chomski. skiego na ławę oskarionych dostał on 
dzie 1934 r. W tym czasie Komen- IlIÓW i l"aJd1y .nlaa'odb'''1eU. Rada kan- partj'a W'ło'ściań5ko - mieszcz.aiI- silnego krwotoku płuc. Lekarze skon-

Wnów 1i!c~ 44 cZ}(lIllków: 19 kan- slkJa - 15,3%-30 roandat-&w i so- Ojc~ec postanowił ~o ks~tałcić w E.u- statowali galopujące suchoty. W tych 
dant uskarżał się na bóle w prawym tonów d\ello6glujle do nti,eU po 2 ,pmed- cjaJ.ilŚci _ 28,7% _ 49 ma:ndlaJtów. ropIe. Dr. Chamski ukonczył wydzt~l warunkach sąd postanoWił! nowy ter-
boku i stosowane niejednokrotnie d p t b r następme 

sta.wicłleli, a 6 póilkaJIlbonów po 1 i Pozarem nieJk,t,óre gmpy uzyska- me y.czny 10 e ers .u gu, . m,'n sprawy wyznac""'ć na sali sorni-ciepłe okłady uśmierzały te bóle. Ko- t d ł S b T ta tknął ..., ~y 
)9rzedst:.c;. .V1h!liIel1u. P,rzed.stJawicieli ły ll1Il!iJejs.ze lilC'zlby ma,nld.aiów, .a s. u Jowa w ~r ome.. ~}. ze, . tala więziennego, gdzie obecnie prze-

mend!lnt czuł się już wtedy osłabiony. tych wybil6va bądź s;eJ'mik kant<r w ,i""",: 1fV<l.r+';a l'~barallno _ deIn<llk!m- I Sl.ę o.n z "A"nJą Z.ba/uJten~ ~. pos~lę b'""" "C-"owiek o 100 twarzach". 
Nie był pewny, ezy osłabienie to po- ."v I "'~ 'I) ł te Ofla ol .,~ M 

zwali mu wziąć udział w rewji dnia ,lllllll,ruy, bądłź <>gół h1d,noooi ikanto'nu. tytezna - 6, gmpa pQd'i'tY'ki SPD,- CJ SIłę pracy w J to~a:wzat c~'.. - (z.J 
CzłQlnkowie :r:a!dly ,IlJaJI'odowej wy- ł-ecz,TI'ej - 2, kQ'mJlmiści 2, o<po- I rowa on na rzecz eJ, 1M Y CJI po-

11 listopada. Wydał wtedy dyspozy. bteraIlJi są w dtroa'Z'e g'lO'S>OlW'ania zytQja komu.nu-s.t-m<'zna _ 1, parl1;a dobno 1.000.000 frankow ... 
cje, by w razie Jego choroby zastą- '.1 v . ' '1) O" bAd k I 
pił Go gen. Rydz-Śmigły. Prócz ogól- pQWlSZecJhneg,o, be~pośred.'Illi.ego. tJaj- IUldlowa ffi\'langlelircka - 1. NA ŚLISKIEJ DRODZE lit U D tze 
nego osłabienia i bardzo szybko wy- ruegO ń ' pro\PO'l'OjQnaJ oogo. Kruidy I Wjęk.szoŚć, l"tóna lpojpierał.a rzą.d pole2łVCh za Polske 

k rf; ta. . _.1_ boi .k l' I 135 ł 6 D Po śmierci rodziców okazało się, że stępuJ'ąceJ' przy chodzeniu zadyszki, an O'n s novtI ~lęg WY' l'C21y. I OIU'e.cm;y, J.C~ a g os w. o 
K .. "--- ."l d" . 1.,_ ,. t' l' I' 1. majątek z<>stal zmarM'tOGny i młody I t Z ły h poJ'awiły się obl"Tpki stóp i niemiaro- OIImSJ~ WlY'lJ'U\11Cz.e -8Ma' laJą ~nę z I w·:ęns:>ZOSCl ej na >aze 1: .l\IO'llIse~'a- W dniu Sw ID a mar c 

'--.: dst .. l' .... ". ,-, ''''''''''h ka ho- ~ . .l' kall' dJe .1_' Chomski pozostał bez pieniędzy. Od .. wość tętna. Nadto stwierdzało się prze ' aWl'CI'e u paL ...rJ, 1l\l[,O·ol~ n ll)'1SOl, T.a>u.y 'Il'1 - mO\l\!l~acI, gr'u- W zw[ ... 7J}ru ze Śv,,; ............ Z-ft~ . 
,1. • ..l. • 00' .. cllat ł ' . , ~1. • "'-_1.' l' tego momentu w życiu jego następu- .~ .............. ....... .. .., ......... 

rozedmę płuc w stopniu znacznym i u,J'llJac.L lteg'aaą .SIlę >O maIli y. I poa w OOC!llł!l1"",,-O - mJ>eS'zcza!1~a l 1- • • StołecZlllV' :Kiooniltet UO'ZlC7.eDda Pola-
jWedłulg nO~l' UJS,tawy z 1931 r." bera'l.rui d emoikl'aci , w olT'lf\"''''CJ'i by- je zala. mante - dr. C.homskI wk. racza objawy ogólnej miażdżycy tętnic. v-..., d ch te roa..-h za POIlskę 'WZ)Wo'8 W8ZYoBt~ moo Jllaxrodowa wybileTaJIla jest na I ł'a IIe.w.iC&ł. li1c2ąc.a 52 gtf.oSlY. I na śhską drogę po eJrzany m re- 6~·3V. 

W lutym nastąpiło pogorszenie. 4 la.iła (daW'l1~eti 3), li'C'llba posłów DO' Wj10011'ÓW oprócz glrUip, repre- sów. OQ"g1aIl!i2l3lCję, sfloowl.rzyareru'a, z,~ 
Komendant czuł się źle. Pojawiło się . zli Id, ~ i IDIL'eszloańców Wa.t'S'7JaW11 

Z'OłS!tJaI~a .IJ!j,eoo zreauJrowrana, amia- ze.noowal1y,ch w radzie nai'Odowej, I Dr . Chomski popełnia nIe czoną do _..JLł..._:'" h-U •. P"'~~l..,"~ .... Pol-powiększenie wątroby. Płk. dr. Woy- d ~ VZUIU V'1;ą)'l'~ __ 

czyński, podejrzewając chorobę wą- n~iC!ie na kIWdIe 22.000 m!'es,zka~- z~łoSlz~no jf)EIZlCze 15 JiF<t. kamd,"da~ I il~ś? afer w Pt;r'!'żu i uci~ka prze skę na ~ y{~ i lJia,jbLi~ 
c:aw PI'7tVlPa.aIa 1 p081€>l, poprzed'nIo I tow roż,ny1cn Ujgl"upowań. Są t.o ImleJscową polICJą. PrzyJeżdta do troby, zwracał na to Komendantowi l szej okdlJie,y 
21aś bYIł 1 na 20.000. Na podstlawi~ I prZE>vm,7.nib roziJamowClY z i.Slt.ni·eją- Czechosłowacji, a następnie do Po - .... ~ ....... a .. :...,--t....~ć odbędzie 5l'\s 

uwagę i parokrotnie proponował na- spi5IUI 1udlruośei z 1930 1'., który n- cj'ch dIO.t(}lCh("Z:3S partyj. NahlŻ.y bu~ swi, gdzie grasuje przez kilka lat, do- U'1V'....... .....V\ __ ~ '''i 
radę konsyljarną· Komendant jednak tw 00 pt. J. P~gQ o gorlz. 16.30 

sWiił lilC7.lbę obywateli na 4 mqjo- I ta'j m. i'ł1 . UJg1'upGwanóe mł'odo.-wł,o,.. puszczając się sreregu 08ZUS w ........ _...:1 ............ 

, p~~zycj~ te :te~ryczni~ ~:rz~~ł, ny 14śÓr.ą., radia narodowa składa śC';~'l Mt1de . Oprócz ,tego uitJwo,rzY'łY' różnych miejscOW'ościach. w dniIu 1 ~ i PU'l-'< '~ 
mOW1ąhC, ze 1 . t bOYCZyns l, tJk~ hO się z J.87 posłów. (Ongj1ś w 1848 r. I f?ię 7IUipal\n .i.~ 1':>O"'IB Qll1gtami7aIQje poI~i- Policja nie mogła w żaden sposób ZlMtanie szeregiean abohodów w 
sam e ory na wą ro ę, u wszys IC l' \-. 1._ Jk . ł d . . , t6 k ł micjseaeh, 5ymboll~ująClYtCh wall1ci o 
d zuku · . te . . . Ch pOlS' 'ow l1Jl1IV t;y o 111). IYC7.T'IC, lak: m'O.o - Nld.~kałowl·e, W?troplC aferzysty, k Ty o azyWa NI·""""'d."'""'}~" ...lI..n.:l ....... .-.ftesjnn",J 

os Je SIę go CIerplema. 0- W _ . ..l • h b h ..l • d k . . I I,· . kI d l'~ 1. __ 1. "'ł'" ~~ ~ -- ~. 
b ., . -~ Z f" K d . pojpII'z,"'lllmc w:p OIrrl·C w 1931 !H1,rOIlOWII - emo ·raC'1. meza ei·nł, rowmeż mezwy ą z o 'nOSG w Crw,ru,n; z~",,-~- ~ .n.. za-1eni:a. .zni-

ro a l Smlen; p. o JI a enacoweJ, f ~-"-- . b . t . l" l to .. , I .. C' d' t· k ł b' ~www~ Ul6~ \B9i$ 'ł-""" 
kt6rą Komendant kochał n.ajwięcej z!~" reIl\:W~i1'cJa wy. CI:··Cz,a wynO'31 !'- ronmcy wo nDSCI w.a lU ,vel l :n- teT'!'zaCJ1 . .:-tą • ez zys a 80 Ie p~- czy ~ gII10Ibie Ni.el'DIl3lIlego 1.01-
całego rodzeństwa, bardzo niękorzy- ,,2% . a g'lolS;y oddane pr.ztez wY'bor- nie. zWlsko "Czlowteka o 100 twarzach . nilffi"M. 

stnie wpłynęły na stan zdrowia Ko- W c:zJasie ~d złoto~ 
mendanta. Z pogrzebu p. Kadenaco- - Z'OIS1bamdil ~ w.iJeDiee o.d W\SZY'" 

~::.o~:::.a~~o:~c;ł d~~;~zo;~~ J"k PO polsku ' D"Z'JI,\ • "ttrope frul"ts7.-', ~~~' i ~Qr~= 
kiem; obrzęki stóp j podudzi były du- U 1.1 'W \t J d1tll:wa. 
że. Jednak po kilku dniach nastąpiła \ I ()ng\aIniZl3lC\ie., kt.ooe e-hcą Wfliąć 
poprawa i w trzy dni po powr<5Cie z Nadchodzi już sezon. Niebawem, dowcę Burbanka. Jakże je jednak nazwać po pole ' url7Aialł w oboho~, pl'Moome są () 
Wilna z pogrzebu p. Kadenacowej - o ile cło nie sprawi nam jakiegoś : W 'całej tej historji niema tym- sku te "grape fruits"? pOlrorlluml,eruie się re Zw. Rez~ 
Komendant w rozmowie z kpt. Lepec- przykrego figla, - w oknach wy- I czasem ani jednego słóweczka pra· Zastanawia s.ię na:d tern w "Pora- stów (bell. 682-12). 
kim oświadczył: "Wilno zlikwidowa- stawowych. ~asz~ch ow~ca:ni zoba- I wdy. ?t, takie to s.obie pr~wdzi:v~, dniku językowym" prof. dr. Bole-
ne", rozumiejąc przez to, że pogor- C2;YiffiY setkI l tYSIące wlelkich "gra- botamc;z,ne "gru>SZiki na WIerzbIe 'I sław Hryniewiecki, z kt6rego art y- ZbIórkI na cele 
szenie stanu zdrowia, .wywołane wy- pe fruits", wyglądająlCych jak 01- albo hLatorja, będąca wierutnem kułu zaczerpnęliśmy również i inte- k Ś - I k t Ifc~le 
jazdem do WiIJ,la, ustąpiło. RzeczyWi- brzymie cytryny. Niebawem też. kto kłamstwem, o egipskiej pszęnkY, ! resujące szczegóły, tyczące historji C C e no- a o 1 , 

ście obrzęki nóg znowu cofnęły się może i lubi, będ2ie się zajadał tym rzekomo zdolnej do kiełkowania po tego żółtego owocu. Prof. Hrynie- MiiJn~~ Spraw Wewnętrz.. 
znacznie. Komendant chodził swobod- dziwnym, go.rzkim owocem, którego tysiącach lat. wiecki pragnie nazwę "grapa" WY-I nyoh za.wliJacromił.o WIOjewodów. kOI
niej. W tym jednak czasie, o ile mi Europa ~i~ ~~ciała zna~ i u2n~ć. tak ."Grape fr~i~" znane były bo- wieść z oryg~aln:j naz~y, uŻyWa- mlj.S3JrZ~ R~~dtu rua lIn. W~ ł 
wiadomo, po raz pierwszy pojawiły długo, poki me narzuclła go Jej A- I WIem od WIekow w południowo- nej przez kraJowcow AZJI. "Grape" silaJrostów, w W'li'PiYsc::y petenCI, .SItlat
~ię wymioty i to Komendanta zanie- m?rY'~, wraz z ;óżn.emi innemi swe I ~sc?odniej A~ji i .wśród kilkudzie- nazywają się tam "pumelo" i "pum- II radący się.:' poZW?I-erue na. ~ 
pokoilo. Za namową gen. dr. Roupper- ~ dZl.wactwaln.l. NIebawem ~esz- I SlęcIU $!atun~ow Cltrus, tworz~. ?a- melo". W Indj~ch u~ywane są po- d'z~n:ile ZblOl1ek un:OC2mJ"Ch n.a oeU!s 
ta i moją Komendant wyraził zgodę Cle kazdy przecIętny warszawIak ka tunek zupełme odrębny, - ta1,<, Jak dobne llazwy "pMmlI-mas", "pum- k!OIscIshw wyzna:nl!ia ~-mEk.o~kartJo... 
na poddanie się badaniu przez prof. lęczyć będzie sobie język o egzoty- ' odrębnym gatunkiem jest PQmarań- pali-mas" itd .• itd. Nazwę tę przy- I HlCIkilejgo WIi,nn~ do:podlań dołą.CZYĆ 
.Januszkiewicza z Wilna. Prof. Janu- ezną nazwę 3JIlgielską, każda zaś cza, mandarynka, cytryna i t. d. swoili sobie Holendrzy i nazywają zg.odę W\barś.ci'W'~j k1l'rj~ djecezja~'lled: 
szkiewicza wezwano telefonicznie do Kasia ~ Stas~a warsza:vska prze- Łacińska nazw~ "grape" jest Ci~rus "grapy" - "pompelmoes". Ich śla-l' na prre.pl1?wa~zeru:e zb~órkJ.. ~rak 
Warszav.')', musiano jednak odwołać kręcać Ją będz'Ie P<> swoJemu. Bę- decumanus L l pod tą nazwą fIgu- dem pQąz1i i Francu'2li (pompel· zgod'y lwll"JI dlje!cezjJ'al,l1le'J nta złnócrk.ę 
jego przyjazd, gdyż Komendant w dziemy więc słyszeć "grepy", "gra- ruje ona jes'zcze u Linneusza. Ame- mousse), i Nie~cy (paropelmus) , i I spOf\V\Oldiu1e odll~IlIC1rnie prośby bez 
kilka. godzin po pierwszej decyzji o- py" i temu podQbne najdziwacznie5- '1 Tykanie uszlachetnili OCZyWiście ho, Anglicy (pumelo i pummelo). CzYll'IClZ!POzn.amńa p<)d!3!Ili·a. 
świadczył, że prof. Jannszkiewicza sz.e odmiany :;grape". ., . dowlę "grape", ż~den .jed~ak Bur- . nie byłaby to najlepsza droga i dl~ I WIia-dJz..e koś-oi·alne lWI)"dIały jut w. . 
absolutnie nie przyjmie. Naogół Ko- M?że?y m?;na P(}~USIC ~Ię o st:v~ bank go ze skrzyzowama me otrzy- nas? . l t,ej IS'p'nawttle odlpO'Wiliednie zarządlze.o 
mendant niełatwo godził się na pod- rzeme JakieJs orygmalneJ, polskIej myWał. Gdyby Europa była. za,smako Trzebaby tylko jakoś spolszczyć Ilii'El pOld1,egłym sobite OI1g'annm. 
danie się jakiemukolwiek badaniu le- nazwy dla tego "grepa ?". wała w "grapach" tak. jak zaama- owego poomld _ mas" dać mu ła-
karskiemu, w szczególności zaś od- Wa.rtob~ też może dowiedzieć się Ioowała w cytrynach (które zaczęto · twą od~ianę i proste 'brzmienie... I " 
rzucał wielokrotne propozycje bada- czegoś istQtnego o tym gorzkawy1l1 uprawiać na połudn~u Europy, po 'I A . b tak 1 " 1'- nOfl)l1 numu "P DnU 

. 1 karzy '1 h Gd . Dot h bo' k' d h krz' h) lb moze y "pompe a , a w l Y 
ma I?rzez e cywl n!c' ł . y owoc~. ye czas wIem az k~ wypr~wac h (Y7~;YC .' a ° w po c2bie mnogiej "pompele". Byłby to Tygodnik Literacko _ społeczny "Pion" 
wyrruoty parę razy powtorzy y SIę, przeCIętny smakosz warszaws l maranczac, z oremI zap,oznano t ł t d . t _ I przynosi w N-rze 42 (107) m. innami na-
Komendant zaczął sam ~obie stoso- przysięgnie w razie potrzeby, na Bo się w Europie dopie.ro w XV, a mo- w.yraz pr~ y, a:v

y 
. o trpa.ml~ ~ stępujące artykuły i utwory: Jan Szeli" 

wać djetę, zaprzestał jadania kolacji. ga, że "grape" jest czemś w rodza- i że i w XVI w.), niIoomu nie wpadło- ma, opa~ y na pIerwlas ~r ~ ZI- ski: O kulturę społecZiIlą, Jarosław Mi· 
potem przestał jadać mięso, przez ju wielkiej cytryny albo że powstał by nawet na myśl pisać w związku mym oJcz~zn~ owocu, IS w ci~ki:. Śmierć poety, Ludwik Kamyko:,," 

. . . . . ' '. . ,. swem brZlIllIem u z nazwą, ustaloną skI: NIeznany dram;lt St. BT2i02lOWSkle-' 
szereg dni Jadał wyłąezme owoce. ze &krzyzowama cytryny l poma- , z memI o Burbanku, skrzyżowa- . h' k h d' k lt go J Rendznerowa' Miedzvnarodol'ry 

, .... .. d d . 1 J t S w mnyc Języ a'C naro ow u \1- , • :.: A. W pie:nvszej połowie kwietnia wy- ;ranc~'. Ta ostatma werSja umOCnI- mach Ił. . W ZIe e ons ona z za- 1n h N t A l" dk Kongres Wychowama RodzlltllIlego. 
mioty stały się częstsze, występowa- ła ostatecznie swój stan posiadania, ' motJuł, ~ lekarza nadwornego rodu Il'a yc. . awe ~ ng JI rza o Diveky:. Jubileusz Uniwe~sytetu ~ Bu-
.. . , d . ki' . . k' B P'l L ' ki h L t D bardzo UZyWa SIę tego "grape dapeszc1e. Pozatem w dziale rad/owym 

ły D1eregularnle co dwa - trzy dm. ZIę pIsarZOWI WWlec lemu . l eS7.oCzyns c zeszna, p. . en- f ·t" d T·t' . t' t k S t 1. • A t .. KIrk k'· N-. . . ". ., ... . O . (Fr Id t 1 2) . tl rUl a, o 1\1 orego Jes esmy a .. z ulKa l n ema • zy OWS l. " o 
nOgI brzękły coraz bardZIeJ, wyraz-: makOWI, ktory w swej ksJązce. " ,drog;ra.phla an ur, 66 ,Jes .. . t lk A ,1.' t ce Teresy", Nałkowskiej. Stary Doktór:, 

• •• , I k . "( tł .. k l b d d b k " przyWlązam l y o meryIKa Jes R d' dl dz" W B TH T tr W 'me poWlększył SIę brzuch w którym ey prze umaczoneJ na Ję2Y po ar zo o ry rysune "grap e , zre-. ., . . a /.0 a leCI. - .. - : ea , 
.,' I k') k' d kł d . . t' . 1 l mu WIerna, co OCZyWISCle nas am b .' ~ł gromadzlc się płyn . W połlJ- s I, szero o l o a me opoWle- ISZ ą Uloorygma ny, ecz przerysG-1 . b' . . 10 razru. 

wie kwietnia stan zdrowia dalej -po" dz.iał o tern, że owoc ten powstał nie I wany z innego dzieła włoakiego. ZIę l, am grzeJe: I Treść nU'!1eru uzupełniają jak zwykt~ł 
garsza się' Komendant chudnie wy- dawno w KaIifornj i ze skI'zyżowa- "Grape fruits" oddawna uprawiany I X sprtaw

t 
~zhdarua z. ~eatrdu or~ omhó~e1lIdzia. . '. , I . 11 I A' 1 b . POMPEI..E'" os a OlC nowosel wy awnlczyc w mioty są niemal codzienne, a niekie- nla cytryny z pomaranczą, w~kona. był w IndJach, na .A~ty ach .. w .~- WJęc, czy. u . paru '. j dzinie popularyzacji ~iedzy, powi!IŚci l 

Q i d~a raą w ciUU dnia, ciśnie- nego przez. znanego ogrodmka-ho- meryce, na FlorydzIe:. w KalIfornJl. publiciltyki. 



@i~ .F5~ ________ ~ __________ ~ ______________________________________________ ~ ____________________ ~ .... __ ------~------------------------------------

ądźz rów, "olender~ki §Iedziu ••• ~· 
Polska Ilota rqlJącka na połowach da'ekoDJorskicll 

P~łowie to, czy tyl1ro powie-lU podobne przedsięhiorstwo bez u- r szubski w rzeczywistości jest t y- ' wlednią dyscyplinę, pogodzić to śród dziesi~ek ofert nie można by
dzonko, użyte tu jest w znaczeniu I działu Rolendr6w, najmując ich ty;' pem - jeśli tak wyrazić się można I wszyst!ro z ogólnemi przepisami ło wybrać żadnej. Tu chodZI nie o 
"salve", w sensie JjoOwTOwienia. a po I ko do swych usług, 'IV charakterze - "chałupnika". To nie jest Wikin2". międzynrul'odowemi, obowjązującerni beczkę wogóle, ale o specja1ną becz
niekąd także i pOżegnanda. Bo z jed fachowców, nie mogli sprostać nas~ Pracuje zasadniczo w niedalekiej na morzach, - 1,0 wszystko są spra- .kę, Świerk uż,ywany do tego celu 
nej strony, pi,a.ząc o rozpoczętej, po- wającym się zadaniom. Holendrzy odległości od swego brzegu i w pew- wy niełatwe. ;nu,si być wyjątkowo cienkosłoisty; 
waż.nej robode na ncrwym nietknię-I b~pośil'ednio , w przedsiębiorstwie nych, znanych mu d()bl'''le, z dziar.a Dowiadujemy się, że tl'udności wy takiego drzewa mało jest w kraju. 
tym doniedawn.a odcinku - po]- niemiecdciem nieza1nter~'3owani nie pradziada, warunkach. Odkirycie to twarzają 'również luki w polskiem ' u znaleźć je można tylko w odle' 
"kich połowów dalekomorskich, wy- ' stanowili tak kOl"'ZY1Stnego elementn, nie jest zresztą rewelacją. Uczyn!1i ustawodawstwie; nasza flota ryb~e- głych od centrum, temba,rdziej zaś 
'Pada przesłać parę serdecznych jakim są np. w pol,s.ko - holender-I je swego czasu u siebie Niemcy, m~- ka opiera swą organizację na "LT- od wybrzeża, dzielnkach. Następ
słów pod adresem holenderskich fa- I skziej spółce_ jący bez porów.nania więcej pr"ly- stawie o służbie marynarza" z r. nie nasze watl'8'ZItaty nie są na taką, 
clrowców, kltórzy nam pierwsze kro-I $ledziaretwo holenderskie jest peł I brzeżnych rybaków. Do wypraw dn.- ] 902 (niemieckiej i w Niemczech ju:':' produkcję nalStawione; dochodzą ko 

I 

Koi na tym terenie ułatwili i niejed- ne zazdrośnie strzeżonych tajemnic. lelwll110rskkh wyrabiali sobie mary- praktycznie zmodyfikowanej) oraz l ::.zta ' transportów - a to wszystko 
aego nals już nauczyli, z drugiej wy J oot1o fach bardzo specjalny, wyma- I nar'Zy z pośl'ód robotników, przyb~ - na tymczasowym regulamilnie, opra- 1'prawia, że mimo o ileż tańszej 1'0-
t'aźnie pawieMieć to trzeba, że radzi I gający specjalnej wiedz)'. Wiadomo

J 
wających z odległych okolic gór- C'owa.nym dla tych celów_ Zagadnie- oocizny w Polsce, koszt naszej becz

byśmy się w tej pracy usamodlliiel-; n aprzykła d, że nikt tak nie umiel skich. Nadawali się ci ludzie podo- nie świadczeń socjalnych jest nl<;- ki kaikuiuje się drożej, niż zakup 
ui.ć, l'adzibyśmy na klasycznych pra-i gaJl'bować i naolejać sieci, nikt nie bno lepiej do takiej pracy, jako ma zwykle skomplikowane; łatwo to Z1'O siandaryzowanej beczki holendel'
Wlle wzorlłlCh holenderskich własną potrafi wytwarzać takich beczek do I jący w swych żyłach dziedziczne dy zumieć, gdy się zważy, że zało,lti skiej. Stworzono jednak jakąś drogę, 
komó:rlkę nowego przemysłu zbudo- i śledzi, jak oni, beczek znalromitych, spo'zycje do walki z żywiołem, z r-trutków rybackkh miesiącami prze-: wiodącą do celu: współpracę przed
wa~. Nuta poże~Mlja, jak~ zawar- I a przytean nńed1l'Ogic~, mimo t,ak ko-; przeciwnościami j}! zyrody. I bywają_ na ~10rz.u i w obcych kra- ~ję~iorst~a, ,o któ~em t~ mow~, z; 

ta Jest w zawołanIU, sta.nowlącem ty sĘtov."Ilego w Holand]l robotJ1lka. I Początkowo polska flota l'Y)Hlcka jaeh. hompllkaeJe wyLw;:n'za nawd J\raJoweml f ll'm a mil , ktore podJęły 
tuł tego artykułu, odnosi się wre-II Ale o tern potem: Wróćmy do śle- ' dalekomol'ska miala jako zalogę tyl t.ak prosta, zdaw2łoby się, .kwestja, się fa,brykaeji beczek dla śledz.io
szcie najdosłowniej do śledzia, a dla dzia. Rynek polski był nasta-wiollY ko Ho]enrnrów, obecnie już ma pew- jak aprowizacja załogi. Dotychczas wych celów. Oczywiście, że i tu har
czego, zaraz to wyjaśnimy. Iraczej na typ śledzia angielskiego. ną ilość wykwaJifikow.:1l1ych do ta- utrzymuje się kuchnia holenderska dzo wai'l1ą jest czynna w~półpraea 
śLEDź HOLENDERSKI ANGIEL. Oryginalny holenderski jest bar- kiej pracy marynarzy - rybaków, ze względu na licznych Holendrów, ' fachowców holenderskic-h. 

SKI I _ ' POLSKI dziej słony. Pionierzy naszych po- a niektórzy z pośród nkh mogą jur. zatrudnionych w tej slużbie. ! METODYCZNA PRACA 
Od dwóch lat mnliej więcej dzia- ozyn:ań VI tym kierunku, pracujący pełnić odpowied:nialne f?n~cje .. Za- Wyposażenie statku to osobna'! Działalnością Towarzystwa poło-

ła, mająee swą ceD'~lę w Gdyni, I pmy współu,<fziale' Holendrów, nie- łog,ę ~o~pleto:vano z ~osrod ~1es~- dziedzina. Znowu opieramy się na ",6w dalekomorskich zainteresowa
TowarzYlStwo Okrętowe Połowów I mało mieli trudności w dostosowa- ,ka~co~ dalekic~ kreso w, zdaJ~ Sll~ wzorach holenderskich. Inow~cje wy iy się bliżej władze państwowe (To
Daleloo~orS\kieh, które po-stanowiło I niu produkcji do p.otrzeh konsumcyj głoW~lle poł~dllIOWO. - wschodll1c}~, , I magają ogromnej Qstrożności. Pro- 'I\'rurzy~,tw'o to ma Komisarza Rządo
zorganIzować polską flotę rybacką, I nych takich, któ.reby mogły stwo- Dw' łaln(1:'l~ ~'~!'ze.1 floiy rybackl~J wadzi się obecnie badania nad ma- wego w osobie komandora Wł, Ko
:wyl3yłać ją na. dalekje morza słynne' l'zyć dla nich rynek ~bytll. Trudno- d.alekomorskleJ ~:st ba~'dzo J?alo 1..11:1 terja}om pędnym polskiego pocho- sianowskiego). Daje to powód do 
11 obfitości ryb, dOWQzić plon poło- I §ci te zostały wreszcie l.SUiliętc i 0- na. Interesowahsmy .Slę d~tychc1..ail dZE'nia, przez.naczonym dla motorów. t'podziew.·.ń, że dalsza praca dozna 
lWÓw do kraju, a także zająć SIę ek,! becnie pl'oduikuje się co§ w Todza~ tylko naszą ,fI.ot'! wOJenną l ~:lnd~o- ,Testto sprawa dużej wagi, a wyma- ułatwień. Towarzystwo szkoli dzis, 
sportem do krajów innych, słowem ju śledzia polskiego, zbliwnego do wą· A przeClez flota ry)~aeka Jest t~- ga wielkiej skrupulatności, wia.do- I w Holandji robotnice polskie w dz}a 
wejś~ jako pohski eksportor na ry- a,ngielskicp:o (jedna ~7.ęŚć soli 11;1 m.a,tcm wcałem te~o s:Qwa ~na~ze- mo bowiem, jak ujemnie wpływa na 10 garbowania i naolej:ll1ia sieci. "'i' 
nek zagrani.czny. Głównym, a jak na l pięć ('Z~ś{j śledzi - iak ' Rię,to Oki'!'- JlllI ,!!OdIlY~l ~m·al!,I., NIN~Z .lesz(.'~(~ motor lljeodpO\';ieuni olej. 'l'rz('ba Gdyni pl'owadzi specjaJne kurs}" dla 

_ razie bodaj jedynym przedmiotem Ma fachowo; 'śledź holi:!J1dn':;ki ma zapewne p"~~~ o 1lJ('J bf'odz:emy, <łZIe> l'ię zali z tem liczyć, że wyprawy, o rybaków - motorzystów. Przęą.tem 
tych połowów jest śledź. ~ ~edn~ cz~ść soli' Ii~ c.zte~·~ cz~ści chcem.v z\'obJC jJocząlek. i .il:lki('~ mowa, to z reguły wypr~wy jclt utworzył~ w Holan~ji w Schevc-

Holendrzy .celują w tej robocie, ; ~1E.'d'l.~). A 7l8t.em poz,egJlaiIsmy SIt.: z W Gl~::;ZCZU TRUDNOśCI I dalekie, cz~~t? potrzeba walkI ze nlll~en "OgIll~ko Polsk~ego.~aryna-
Ritóora nie ogranicza się tylko do po- sledzJem holende-rskul1 ... ' I Od "b l t" .. sztormaml l t. d. I rza , U.dało Slę tam rowmez stwo-I oso , ~ orc znaJa genezę now-", , l 
łowu.. Istnieją roome metody prcpa" i WERBUNEK DO FLOTY TIYBAC-' stania tej floty i pradę nad jej o\'- ZAGADNIENIE PRODUKCJI BE- rzyc wlalSn~ bazę mOl:ską z wo no-
toWania śledzia przygotowania go I KlEJ " . d . d . '. k CZEK I dowym składem polskim; drugą ta-
do -~~··tu .' . d l' I gal1lzacJą, oWla Ujemy SIę Ja ką bazę zorgaruzowano w Belgji w 

.... -...:>~L l Wll'eszcle o ce ,OW I Nie pożegnaliśmy się jednak z Ho sloomplikowane było i jest to 7, .. ada- ! To, co dotyczy załogi. A p<natem ... I . ' 

kOtnsumcYJny.ch. Słowem śledź sle' , lendrami od kt6ryćh korzvst.'łmy nie. Stworzyć wJasna załoO'e stat- DowiaduJ'emy się np. że dla sprawy Ost~ndlZle, ., 
d1Jio . ., rt. ," , - - - <> - ,. Nle wyczerpalis.my w tym artyk:u-

Wl m~ r~y, a W}I w~l'Z~C z me bard'W wiele. i J.-ów do bardzo specjalnych prz~zna- l'acjonalnego prawadzenia przeooię- '. ... 
go odTVVUmedn:;i towar maJą<:Y szan- D l lek k' h d" t .., ł . t .... le wszy.stkich zagadmen, zwląza-y~"~ • ' '. .() wypraw (a ·om.or!' le na po czoną za an, s WOTZ,I-'C Ją 0([ nowa, J10rs wa nleZmlel"IUe wa~nem Z'l- ". . ' . 

&e wprowam:ema .na. rynek me j~st lowy nie byliśmy począthowo zupeł- bez o,dpowiednie:.ro materjalu lud7- gadnieniem jest produkcja beczek. ;yCh. ~ pol~kle:nl ~~)~all1a~~. ~'\ 
sllr~wą. ł:-twą. TQ Jest ~e;ma specJ~l nie przygotowani. Przedewszystkiem 'kiego, dać tym statkom kierowni- Zdawałoby się, że tutaj mamy wsze l- eren~e po ?WOW a. e ~ors IC . 1 

nośc, lct;orą trzeba umlec opanowac. okazało się złudzeniem to, aby Ka. ków, wyposażonrch w \\~ielka w!adt:ę kit:: warunki, aby uniezależ,nić si!'. J~st ~ch du~o, a na~ezą Jeszcze do 
Prace swe podjęło wspomniane b' l' b ' d t k' h' .. d ' d . . " I d -r k . l' . 11' d - nIch l kwestJe celne l sprawa remon T ' . ł . szu l mog l yc o a JC wypraw az () - ylSponowallla zyclem u z- .,\ y, l'aJ ac:;ow, WIe ('I rzewny ry- t t tk' Gd' ( h d' t a-
~warzystwo w ~lS em porozum:~- użyci. Tak sobie to można było z po Jciem (bo taką jesL władza lwmen- Ilek ... A tymczasem, jak nas informtl u .s;b ow łW ' ym \~ Z1 ~ o, i 

mu z H?le~dl'aIm. Ut\~ol'z,ono SpD," tzą.tlcu wyobraŻlać. Ale rybak ka- dantów statków), wytworzyć odpo- ją ze strony zainteresowanej, z po_ ?y o y\v:a SIę wszy em. em.p.e 
~ę, w Jctó.reJ paTtyeypuJą HOlendrzY'j l ek()nom1<!znym sp()JS()lbem) l wlele 
posta.m.oo się tyłko zapewnić pol- M "#WOP *& t!ZL!A-* .. innych spraw, któryeh jeden dzien-
skim ud7lialoWlcom niezbędne 51 pro- nika:l'!Ski artykuł wyczerpać nie mo" 
tent przewagi akeyj. Tylko pl'7.y ta- że. Zdaje narrn się, że warto dokoła , 

kiem prurl.awieniu sprawy przystąpie tych spraw wytw,QTZYć krąg zaintc .. 
nie do realnej pracy było podobno resowaruia. I dlatego o tem pi8zemy. 
możliwe. Niemcy, którzy uruchomi· 1 G-k. 

- ił 

Z OPERY ni,~, .iJe Violetta "nie ji€lS't do urn- bwty (La 'Dravi'aJta w dbsłow1l'ytn jalk Ade'l'i!na Pat!1t:tl, Krystyua Ntil
toW11I!ni'a", po!W&a~ na srulij tak SIZI3r pl!7..ak~ ZoIiaJCz.y "w.yiro!1ejo,nra") 8OiIl., Mra.rcella Sembl1iJah. Ii w. ~n. 

REM' ERA TRAVIATY lony ślIlliioch, ie żadlI1a siła 1'1lI;:~b, mogllo i w OoJloett'Zle spotllmć się z lek-
, nie byllralby w stanie prz,ywn"óoić not' ooważą'cem po>\>1ąnpilewanti,em lu'b x 

. . , ." _ matlmy b'l2Ig P'l"ZOO;;~Il1Wilelli.a. Po za- n ooZladowoleni!em. 
Fa-klt, :bel Tra.vlata. 'VI ~.()Ikru bj,cU.ą- 1'Ia 1 ~vJaty. B~LZI1l1.a/c.z~ ,to r,od~en- I tern Gra2liani, Ś<pl'ewający Alfreda N'lilepo'Wlo,dzeooe "T/ravitat,y" rrie- U łlJrus w Wi8JIma* !PO s.eUkaeh 

cym UlkończyJla w'łaśnlile dkll"ągłyich .siwo, CUJeillZąCIC ISl!ę d~ d'IDS dnIa Jed- ! bj1ł za0hrj,p-ni~ty, żle prrawie tomu ' <laloeo j,edJl1Iak jaik w ciągu roku przf'.dIsńawileń tej opoenw, 'Pier'WoS.Ze 
lat 80~ nie .jest ~?yt ~I1Jan.y, Q po- ~an:0':'o€Jm powodze.DI.om w ca~ym ni'EI zd()lłat w~"dać ze s,i.ebi,e, ,a, V.a, 'Zill1.ioen~ł'O się Vi sulkces pi,C'I"W'S'7JO- pl'u.edSItawUte.'l1ia 'Dravilat~ w sezo.ni.e 
w.sta.n;IU !bej tak ~e'.z.tnle~I11e POiP\l- SW1eOlie., we:zło ~.~ ,l. na, ,~'c~nę Jed-I neslł, nita roZ/umiejący jak ważną nędmy. I ni-e molgło 5'ta,ć się una- 1935/6 nJalZWa.'OO w loo'IIlJU\Ili'ilka/taoo _ 
la!l!?~J o)pery. ":~ WI'ę~. :W1Spo- no po m'UlgI~en~ Jeze.lJ. ~W'łaszcZla. na jes,t w tej op.er~e DOlla Germonrt:.a cz.ej z. d'.7lielem, rua:pilS!anem z taką ;,,premjiCil'ą". Z:.a/pe'V'lle stało sięłlo 
mm'eĆ, tamw1ęoeJ, ~e w ?'z.l'eJach.()- uwa.gę- <W'ezmlemy .me P11emJerę ~ ojoa, l,ekcewIUIŻ)i ją Isobie w naj" ISzcZ;eoo'ś,oi/ą i tJaIk.ą pe~'nią uczucia. w oelu ŻYTW'S,z.ego zaintat'€lOOWalllila 
per~.XIX w.Plleill'l:J_era JeJ, w W~e, I TirUJbadJwra w ~J':nl\e, 1e~z p::lJrJ'~::ik'1 ! wyżsżyrrn stopni,u, a'rj a: z-aś ;,D-i 'Pro, i W SiZ-alk tlo r2>eClZ serrocem tworzona. pjułbllilcznlOŚlci 80"'~etll'i'ą OtPeJfą. iW 1ct.ó-

flll~CJI 'W ma:cru .1850 ,r?k~" nal,ez,y w. ~eatl"7;e WbOI~hm, ~iora" ~latła I v'enza ~ilJ m~r~e", dłW'U1krotn~e po'\YW- : ~ PO'21~:'m, muzY'~zrlli!e h~rą.oc, mu- rym tJo cedlu ń słynną A'llIiinę ("Pani 
d1d. ~~aTzen mewąUpllWloe btalrdzo II ml~S1oe pnzy lwn.ou. gIud\nIa :8~4 I rZOina wydaJa ' SIę WS:lJj1Sttl!Orrn ~dUłU, ! Silmy Jej pl'!'llY'zmac g!CII1J.aJlne lPo- d,21WIOO.~a?") P'O'dlruiJooiono 'Z 1X>ko~ 
Z~i'mlJąt~.yc~,' ~ak ze wz,glę.dlu ~a a :"l)~C ;nla d\,"a m~e,sl~ce. p'l:u:d. j)le- ,!!ą. Ni~ bl'aokowało ,też rozmaitych ' c.:ą.gnięc,i,e , piÓlra. Otói w lrok po ,o' jów<ki dlo g()dnoIŚlĆ'i ,,,powi,e'rnkv",;. 
~lla~Q, J.alkli:ego croz.nał,a , s,roIDO'tn:'e, m~o('jrą wc;necką Travlaty l Jej oso- i nil!;luda,łYth .!iZlc~ególĆJ,\\- w balecie, I '\\1ej prerujiel!'ze, w f,ejiż.e &a-mej · We- Cói pOIl'3ldz/LĆ, ,są 100 drobne śro~ 
Jaik: 11 '11'a ipII"7.iel<>moW;y zwrot smaku, blLwym l{)sem,: : ' I UIOŚĆ ie pc/z,ba",..-ion<t pwhl,iczność za- 'necji lecz w ina),m jlUż tea,t;r.ze de'czlld dlła nQ\WiC'j IpUlbliczności ope-
dIok?~:ny~~ini.ej w ś.Wńe.de .. Ołpe- W _.dlQikUJm~,n,ta~'~' bio~I~afitczn~'ch m',att p:aJk,\ć, Ś'mi<{la s.ię }ak ,na i Trav.iUJba WoY'slbalwiJona w odJ1TliteruneJ 'OOI\~j. AI'e ()IJJera il'zła d'obrze, mi-
ry - wł~me przez tęz Travllatę· V.el:dl'e.~ " l&tllleJe 1l.~Ja.uten1<::~z- i n,a.i7l'!Ibawl1iJ~j";l .. ej ,I<iOmedji. lobsad:r:ie, SipOit:kaJa si,ę z 'J)l':lJydę-1 M.(), że pp. ~CzlkOW1Ski i PłQń~ki 

Impl'esarjo oPe'!y w Wen,ecji ~a- I T1J~ 'Sz,e s\;,~ad~d:wo {eJ ,w"pama- , Ale ,"/'C 7':~Pl'ZCczano; .j~I ,Ż ~vów- I cje~ . ,entu?:ja~yx:zne:n' ~~iewa~y Ilaleią. dl() ś~i:eW'aków wy:~abi.a.i.a- , 
mówił u VCTdiego, oklrytelgo już lej "ik:J.a;p~ ,swlad,ectwo, p0<1 ]l0- , tZaJSI, ze zal'OWlJ1O arL)lSCl Jak l Pll-I UIll1Le11 WZl"lISZY'C ,P<U-bhCz.niOlsc śp:e- cYClh Się d:oplle'ro. Ada Sall'l, VbO~ 
WÓW1CrlJa8 sła.wą powodz.eń OIp~r: Istaoią bardzo lakona/cznego, le.cz bli'CIZI1IOŚĆ nie zro,zum i'eli, na cz.em I mem i grą, 1k000hjum)" zmn!6nio.no, letJLa. WlarsrzavvlsGciej "lp!remien.'y'·, 
NahUJC(!O, Errrani. i Rigoletto, now-a 'I 'VJ'T!l'b<JIIVIDego , b i/Letu , na,p'/sanego po.legata ol'~ ,gilll.:111110ŚĆ Traviaty, i I rzecz calła ~rotl>"!iła W!l'Ia.żeni.e niemaJ zbtlńiŻta ,się potbroszę clio owej prima
OPffi'.ę n~ karnawał, jak to było od~ w~lm'l~ ręką MWels!ra. Bilet t,en, I c,~ by~1O w.ll'ilej ty'mno,,,",ym zUIPel-

j 
:k1?~~dji, SJal'O,n?''Ą''eJ (l,ilbret<~o nie ~'(),n\n'y IpI'e1ITItjlell'y wen~kied. jedruak

,d\2..wna JllJŻ Z'W}"Czajem każdego Wł,O~, 'I zaocl.;:Isowany d,o p. Emanu.ela l\Iu- ,wie pl crw l a/s!t1klEO'm , ktOil'Y d,ał po- q'OZDl ISUtę ll'kliOOem z ko,mcdJą Diu- ze bez oM1ego katag,tJrlo,{alnego z,a
&kiego teawu. A poni,ew,aJż Verdi zi'O, mi€lściJ 'słowa nastę~P'l1ją~e:. Ca- ! czątek 1)e'W1loemu OIwbnemu kilel'lun-I ma.sa) a r;w())hIlla .sp!fawdz.iła i !<my- końezenlia:, bo ~if.Jewa SIWą patrję z 
",:łaś~e będąc w Palrytż,u Ziwchw'Y' I ~Q ~<lilluele! La T~vla~a len s,e~ I lrowr." ni€;man~u !\oeni\e ów~zesnej I f,jiIDa, że Ve:di &tJwnl'ZY~ T'l~avi~,tą I wil8llkiim 'l1~a~~~m ~cz,~da i wytna~ 
.ciit lSIlę Dumasa Damą Kameljową, 10:\, fita..'lICo. La collp.a e ml~ .0 deI i prZl2łd,trem. Ve>l'Idlp'l'ZYZ'W)'lC,Za:llł swe- nowy l'l()()!z,a:J Q1}ery, kltóry W Clą- Z'U:, glra llUetytlko 'z z,y!o\/ellll le-cz na
Jprzleto poo1amowioeuie z-apadło 21 canto3lti ?... II teu11'POO. glIUldacher.a. I mi dlaJWtni,ejsoomi u,tworami słuoha- glU kffill{\]~i'6S,ioęci,u ,Illit ~łOlnli~ ze wret haJrdzo ll'ulChH'Wlie, a biorąc 
$l7Jyhkośc!.ą wtlęlkls.z.ą mż kiedykol- SemlPre V1O!SIt.ro G. Vard~. i czy do Ipewnego ha.laś,Jiwego "bri()··, sieooe a.reydzioelła. mU1Q~cz,ne j:ak l]ZeIcz wys.to woIDaJl-nile z w1elką 
,wi.elk, i Piave, dOtt"Y'MczaSOWlY Ii- 1'lofutl1lie, nci<eocz.elkiwllłlT1e to ni-cpo- I klból!ego TtraV1i:aJta pOZJa I aktteJrn nie "OalrllWn" ]'utb "Oy\ganol'jra", posta- brawUlrą, której akt I wymaga. A 
brecilSJtla młodego moosrtra, otl'.ZY-\ WlOIdlzem:ie bytl,o s'Powodowane przez I p:OtSli lć1lcUa. Lrryzm ludzi wSlPÓłc7Je- wilo.ne po.Gobnie jak Tra,viata na gdy mowa o !SZAl.ucle śpiewacldej, to 
maJ! odlraz,u ~!olkłaJdl\le wSlka~ówki ś-pi1owalkó",:. DonatelHi~ słynn~ p~',i- I sWj"oh 'uJbranyqh ni-eina:cmej . jak sbu- g.N1n:i~ ż}~cia oodyz~enl1Jego ~ ca- ~r~z.IlI:lJĆ. nalleży i 'p'. Płoń,sldemu, 
.IX) 00 . pI'Zle'ro:l:)llf!JIllila. Damy Ka,m2lIjó- I ma.dIOln\l1a owcZlesna, c~esz,yła '8'1ę t.ak ChlalCz,e w fohe1aoh - fl"aJn XVIIl łym J€,go 'll!Jm-3l:1l bezlmtosnym tI"a- z,e arJę olJClow&ką odISiP)l('~w!lJł ze .sma
wej , na Bhrett.if.o. V.erdi nad OiP'2Jrą o.gr.omną ąIU:SZą, że we Wl3ZYl.,>tik!O in- s'!.w].ecila li pel'uki WPil'o'wlad:lJOIIlO do~ g;izmem, 'Th1alVilUJta w ciągu 80 llat k\!1eITl ~rtySlt)'lczny;m, powi,e,dzmy 0-

,n.iJe 'Jl!I)1łlCiOw3Jł za:z.w;ycza'j dł,użej ni~ ne ł/abwi~ej bY'łoO mo~na u.wierzyć, piero pOZ/I1'l.e] w Travitaet1e !by} !>We,go listllllienlia l1Ia naj,świetniIOj-j twtalf/c.le nad wSIZę.l.ki IO spodzljew.a-
4nlllełSiące. a ,poni,eW'!lJż mi,ał j,edll1 ,o~ I nLIŻ w joej ,,.sIU/chot.y", jak dawnitej coomś Z1ulP12łnrire ohcem daa audlywr- szy.:::h Sloona'C:h E'llil'OPY (Pal'Y'Ż, Pe- niIC. Szkoda, źle głos j,elgo hrzmi tak 
iCze,śnJie z Rz.Y\lIlU zamówa-en·i,e, prZle- ,gnuźlitcę nazyrwa.no. J eoSlZ'eZJe w pier~ j UJm, oczekuj ~ego 'pll!lloou ,i szabt~ telI'&bulrg, aJ PL'teJm jlUŻ Wlsz~ki.e, rnJl!lt.O'WlO! Mo1i..e z 'coosrem 2JIl1!iIel1li Silę 
.to stlało się taik, 2ie w bandzo nie~ I WSZyill1 ,ako:e nrJe przyszło do nicze. nowych ,e:f.ektów dawnoi,ejlsZlej opery, I Mio,llioe) milCW1a~a w ooobalCh 11In.;-j to kiediJ"ś. 
wieH~i,mo.OOtępile czasu dowiedział l go wśród poolkzoośc:i. Lecz gd:Y w a śmiaJe na owe cz.rus.y sllanowir.'lko wipot'~'7.:'-lch gwtiazj: śpi'ev,.-ackioch st. NiewiadoJ.llskL 
Bit ŚW'Mat o ilt~zi,naJe;h .T).1UbadQ- ooStatnim ~ ~wti6diCZlYł powll/t- DtJ!I!llaISa zajete ~~Mec upadłej l ' :(~n;\i,te I1m~dBtalWlic,j1eFki 

• 
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W świecie filmu 
Filmowa kronika tygodniowa 

"Oczq czarne" (Majestic) 
Rzadko. możn~ spotk~ć ~yle dziewczę I nie:! nie jest podana .zbyt e!l~tycznie, 

ce~o wd1':lęku, 'Jakl :r:na,du,emy w mło- a bardzie, po ludzku l naturalnie. Mło
dej aktorce Simo.ne SimoJ}. Ona i Harry , dy ~tudcnt, zakochany po uszy w Simo
Baur ratują film europejski. o temacie i ne, jest zbyt nerwowy i przeszarżował 
rosyjskim, tak bardzo jut szablonowy i I swe roztrzepanie, nadane mu przez sce
meprawdziwy. I narzystę. Reżyserja l'uriań,kiego za-

M.ało widzim;y oficerów, chór yygań-I sługuje na pochwałę. Mólyw "OcJ.:u 
ski dyskretnie wpleciony w akc,,,, nie czarnych" przewija się przez całość ak-
razi .. nie jest nat1:ucony Ifwałtem. I cji dyskretJlie i ciekawie. Film dobry. 

Wielka restauracja w Moskwie rów-

"Rapsodia Su,tvhU" (Europa) 
Kierownik produkcji Marjan Czauski, gra małej dziewczynki, wszystko to 

na swem nowem stanowisku, wykaza" l plzyciątnie publiczność i zaciekawi ak
bardzo wiele energji i inicjatywy. Wy- cję. Retyse4' Buczkowski wydobył z sie 
kazał, że film mający za tło morze I bie maksimum talentu_ Zespół aktorski 
Gdynię, nie musi być z reguły nudny i stan,ł na wysokości udania. Niepo
potrafi zaciekawić widza. Trzy elemen- trzebna, mojem zdaniem, deklamacja na 
ty należy wymienić w tym Hlmie: zdję- temat rozbudowy Gdyni i śpiew na ba
cia Wywerki, grę artystów i scenarjusJ.:. lu. Pozatem oddycha się na tym filmie 
Wspaniałe zdjęcia naszej marynarki pełną piersią, chociażby dla świetnych 

wojfCnnej, Zręcznie wplecione w akcję I zdil;ć morskich. Nadprogram b. dobry 
SwięŁo Morza, manewry, doskonala tygodnik Paramountu. 

. ,Noc""", wszqstkie kobietq" (Atlantic) 
Jest to pierwszy film z Kiepurą, w I córkę właścicielki sklepu spożywcze

kt-lrym aktor ten wyszedł z zakłamanej , go. z którą przebywa w Luna-parkI!; Na 
postaci tenora operowego i stał się do- drugi dzień rozpę~uje się cała burza za
hrym aktorem filmowym bez szarży .i bawnych nieporozumień. Wszystko koń 
bez pozy. czy się dobrze i pogodnie. Obaj śpiewa 
Treść nie jest rewelacyjna. Młody te- ją na pożegnanie. 

nor ma dos.yć oficjalnych wizyt, buntu- Scena ta dźwiękowO i technicznie wy 
je się i prosto z teatru jedzie, zamiast konana jest bez zarzutu. Doskonałe 
dl' baronowej X, do Luna-parku. Impre- j wkładki z berlińskiego .Zoo ubarwiają 
sari a w wielkim kłopocie, przypomina akcję, wnosząc do niej wiele specyHcz' 
sobie, iż widział sobowtóra tenora, zaj- ' nago humoru. Retyserja Larnacza bez za 
mulącego stanowisko subjekta w skle- I rzutu. Muzyka Stolz'a mile wpadająca 
pie spożywczym. Niestety, sobowtór był I w ucho. 
blondynem. I na to znajduje się rada. l Nadprogram dodatek polski "Kalwa, 
Farba zmienia subjekta na kruczo-wło- < cja pod Wilnem", zmontowana ciekawie 
sego, frak dodaje mu szyku i elegancii.· ' i pomysłowo i tygodnik Fox'a, z które
Traf chciał, :te subjekt śpiewa również ' go, bez szkody dla całości, możnaby ' z 
i to wcale niezgorzej. Subjekt oczaro- powodzeniem usunąć zdjęcia z brutal
wuje baronową i zebranych gości, tenor nej walki amerykańskiej. 

"lłnnapollsll (Rialto) 
Scenarjusz tego filmu odbiega od sta- zumiały dla polskiej publiczności. 

rych szablonów amerykańskich. Jest ~ Na specjalne wytóżnienie zasługuje 
nim pewien wdzięk, mogący być odczu- gra sir Guy Stondinga, znanego już u 
ty jedynie przez ludzi, którzy pojmują nas z filmu "Bengali". Postać spensio
w zupełności obowiązki służby wojsko- . nowanego komandora pół śmieszna, pó= 
wej, koleżeństwo, braterstwo broni; I tragiczna, została otworzona doskon .. le. 
,łębokie przywiązanie do formacji, w I P021atem o reszl.!ie zespołu nie da się 
:'tórej mieli zaszczyt służyć. powiedzieć nic, ponad przeciętną oce' 

Scena ostatniej komendy spensiono. I nę. 
wanego kOmailldora na kapitań:;kim mo- I Ret}'6erja Al. Hal!'a dobra. Zdjęcia 
~tku, skaunego Ila zagładę okrętu jest ciekawe. 
)edDą z lepszych ~en w widzianych 0- Nadprogram .. Zagłębie Granitowe" 
atatolo na ekranacb filmach. P.A.T.-icznej, o którem już pisałem, 0-

Razi początek filmu (życie kadetów), raz ciekawy tyg. Paramount'u. 
slekka przeszal'towany i nie bardzo zro 

łJ .... S i qdzleindzie; 
W poniedziałek, dn. 21 październi-I stępujące filmy: "Oils for the lal1tpS 

ka o godz, 18-ej 10 lokalu Zw. Prod. of Chine", "Stronded", "St. Quen
Filmów Krótkomdrażounjch odbyła tin", "Closse Mater for Ever", "A
się -prelekcja dr. Romina o ']Wodukcji gent specjalny", "Do broni", "Salut 
na wązkiej taśmie i sp'rawie kinoNka- Rouge", "Annapolis", "Fr01ń little 
cji szkolnictwa państwowego, którą :lcoms" i "Professional Soldiet·", 
wespół z Min. W, R, i O. P. prze']Wo- X 
wadza P. A. T-iczna. Dr. R01nin na
szkicował ogólny program P. A. T. 
w tej sprawie, zaznaczając, iż pierw
sza serja aparatów proiekcyin1Jt'h 
jest już na mieiscu w ilości 50 apa
ratów, które obslttżą 150 Bzlcól. N {L-

8tę-pna part ja sprowadzona ma być 1V 

ilości 100 aparatów. Cena apn.rIJ.t!i 
wyno8i c-a :!.500 złotych. Nast,:pnie 
odbyło się demonstt'owanie paru fil
mów wykonanych na 'Wąskiej wAmie, 
które tO'ż1/1OY sposób zainteresowały 
zebranyeh. 

X 
Organizacje pac'ljfistyczne i socja

listyczne St. Zjednoczonych A. P. 
postanowiły zaatakować filmy, któ-
1'ych treść przeciW1UL jest ich ideont. 

Dotychcza,s akcję taką prowadził)1 
jedynie organizacje purytańskie. 

K OMem pra,soU!lj H earlłt' a rozpo
czął walkę z "nieodpowiednimi" fit
mami, gruPt,jąc we wspólnym fron
cie 2 i 1f2 miliona czytelnikr5w. 

Na pierwszy ogień bojkotu idą no· 

Charlie Chaplin nakręcać ma aż 6 
filmów. W czterech wystąpi wraz ze 
swoją żoną Paul.ette Goddara. Mię
dzy innymi jeden z filmów będzie no
sil t1ltul: "Napoleon" wg. scenariu
sza Bernarda Zimmermanit. Drugim 
będzie "Półświatek parljskiN

• 

X 
W dniach t6 września do 17 paź. 

dziernika r. b. odbywa się w Bruk· 
seli Festival Filmowy. Polskie orga
nizacje filmowe, ze względu na zbyt 
krótki termin zgłaszania. filmów, nic 
biorą W nim udziału. 

X 
W listopadzie odbędzie się w Lon · 

dynie pierwsza wystawa filmów tutti. 

kOW'/Jch. Wystawa ta ma za zadani r 
w pierw8zym rzędzie pobudzenie pro 
ducentów filmów naukounjch do r· 
nergicznej i intensywnej pracy. 

X 
W Wiedniu ukończono iuż fiLtn, 0-

muty na tle żYC'l:a J o hanna Strauss(l 
p. t. "Nt:eśmiertelne Melodie". 

, , , I' 

Sglaietkl naszqc" . aktorów lil..,oU/qch 

Ad 
o nielicznych zaledwie aktorach da towarzystwo francusko-polskie za- scenarjusza Fedk:a i Napoleona Sąd

się powiedrieć, iż są artystami z Bo- proponowało mU wyjazd do Francji. ka. Jest to historja typowego "łazi
tej łaaki. Do tych właśnie można. za- Dymsza nie zgodził się jednak. Za- ka" frontowego w armjach rosyj
liezyć Adolfa Dymszę. Może ktoś ~a- czynanie na obczyźnie od poczqtku w skiej, austrjackiej i Legjonach. 
rzucić mu indywidualność podejścia zupełności mu nie dogadza. Dymsza zakoń~ł rozmowę "rewe- ' 
do roli, jednakowe jej ujęcie ale nikt Jak wszyscy zresztą artyści filmo- lacyjną" wiadomością, iż ma zamiar 
nie może mu odmówić komizmu i to wi DymSM otrzymuje szereg list6w. budować sobie domek na placyku w 
komizmu w najlepszym gatunku. Ko- Charakterystycznem jest, że nie 0- Mokotowie. Ma on zamiar zbierać 
tnizm ten wywołany jest nie skompli- trzymuje on listów w sprawie prze- ....... -śród znajomych i nieznajomych na 
kowanem psychologicznie oddziały- słania swych fotosów lecz przeważnie cegiełkę. W te,n sposób powstanie 
waniem na widza lecz środkami naj- w sprawie wyrobienia posad z powo- wspólny domek: Dymszy' i miłośni
prostszymi: gestem, mrugnięciem, łaniem się ll.'\ dobre serce "Dodka"'[ ków jego talentu. Humor nie opusz. 
skrzywieniem lub uśmiechem. Bezpo- Najbliższym filmem z Dymszą bę- cza go nigdy. 
średniość i szczerość cechują talent dzie film p. t, "Dodek na froncie" wg. S. H.-P. 
Dymszy. Zresztą w życiu Dymsza I------------------------------'!"" 
niewyt odbiega od swych kreacyj sce 
nicznych. Ten sam niezawodny hu- Woda i zł oto 
mor, ta sama serja gestów, min i 
,.trzecich pozycyj", krore rozśmiesza- (fi Tennant Greeks deszcz nIe padał Ju! od trzech mleslecv 
ją widownię do łez. (1e.\S) WolCa. M~ t.utaj, W. Europie l Do ,llI31j,Jj~iZszeg'() i.ródlba j€!S:t z 

Pierwszą naWet dość dużą rolę w nie um:lenliY sobiJe wogólle zoo.ć spl~a Tenna.Tl/t GreeJks j.~ś.oLe kilO!" 
filmie miał Dymw7 a w obra7ie reży- wlY z tlego, że wnda lIJ.OIi,e ~~ Skrur- ~trów . 
!';er?w~~ym przez. R,ol?sławskiego p. t. bem dfroŻlS~ym od bl\Yll.lIIIl'ooW i zło- 00 1110'0, IlciJeidlY zi.orną.oe skw'rureIn 
.. MJłosc przez ofllen l krew". Do ro- i ta ~_.' ,,",_oj' h . 
1(11 1927 ~rał epizody i dopiero w fl1-1 ·W1._" n~_~ 8ilUThOO 1<:U\-I.J' , ·e 'S'l'ę na. <lłr,y1Z\O!11lCle 

, Ul . l . " l I 1lilIsnu,~ fllWl.l'lJIt:m dłro~SlZym ,od wędmUlją do t~ ~ wmęCZJea1i, 
TrllP." an!. u ani... rozp r)t'7" nr.:>\\"- b t .J~' l d-;}~ ....!I_: 1_~ l z o a. WydllUlwill IU .~ iS7lMe=~y pow e--
'l7.iwn k:u·.ir>re fih10wą ... Janko Mu- śrOO!kowa AustJr.aada ma tett'eny cmne Skórlą. Ka,ż,dly Z tlych 100m 
wkant" ... 100 metrów miłości". ,.Każ·· 
ciemu wolno kochać", .. ABC miloŚri". baux!lzo bOlgaJOO VI' lZ>łoto, Niooawn;" jleśt lPOSZiukiW131CflJem zł.. KaMy! 

o<llk:ryW oow.e })o.gate złom ZitQita w ma jnm w 8Mljtetj ' chlacie .ąp<)!'iY te .. 
.. Antek policmai~tet" a wre f'."':cie mi.ejll3cOl\V!Ośoi Tl€lIl'l1iai1l't Greeks. W go ZiMo'}. ~rupas,. Kamy ' j,est.bogra.
.:Wacuś"-to następne kręacje Dym-

d,~u kiqilm t)lgodni 'l'OO'Dlaut Gl1edk.s szy. 
W tp.'ltl'7.e pracujp (){1 roku 1918-go, z·aludlni'łio się poszukiJwacZialtni zło-

rozpoczynają.c na deskach teatru im. ta Wiszys.tklioh nitemal ,mrodowości. 
c:(t..'lszica przy ul. śnianeckich r()d W mągll kiJlilm tygtOldlni polbool()-

C7Jan\. 

Ale tz.łIoittJ lJIJie ~ ~o111 
prorugn.ilEmli.a li dlJ~gIO 00 me ~ 
ją gro~ Jlud~h eOOnJi 00 ży- _ 

rlyr. Gołogowskien-o. Tasi;ępnie an- wan» ttuilm clha1:ty, f:IVWIOl"ZOOlO mak, 

t " al,e l"Uchliwe, tętlllące ŻiY'c-i1em ogi/e-
ci()ooj~ in-ódl!a. od<WOOl!e:go C) 

j edetlla8clilEl 11ti1llottret.rów. ~ażowitny zosta do .. l'.limżu , potem 
występowat wraz 7. b.na aJd'}l'ów w <ih~. 
?:do.bvt:vm przez Wofsh) Polskie ~Tiń- W T-enmanit Greaks llUdzi,e w cLą, 
"ku LitewsKim. a następnie w .. Qui gu j'ednle'go dnlia domlhil3.ją się for
pro Quo". ,.Perskim Oku" . ,.B~ndzie" 'bu.Il\Y, ,aa~ odidla,~~/!:)Iy' f{)}l1t,\1IIlę ZIa wodę· 
Jllk sam mówi: rlohry l()s \1str7.egł go Ni Tlenoo·nIt GrOOkJs n.i~ wOldiy. 
Ni .. Cyrulika" za.nngażowaniem do Nóe brije mm aJlli j'l:!<rl1l110 m-ódło, ruie 
teatrów T.K.K.T. p'ł)moicnajmll1liteólSZla botrlta.1 rzecz.ka 

fł{ Tenootit GlIeelM dlE!lS'ZCZ n'i~ 
pad!a.ł jruJż IOd rtlr1Jeclt llliUesnęcl1. Zło-o 
to prZlelstlaf~ 'IIwm jUIŻ IPOwoB luclld 
caJaJrować. J,ooj; gÓ if.a.m 2'Jbyrt; dOOo', 
stało 6~ :rLeczą 1lak '~;ą. jak: 
u na.'8... ~da., A wOOla j es1;t.a.m Q 
dlUm od ~o.ta clroiJsza.. 

Z ostatniego sweg() filmu C,Wa
cuś") Dymsza nie jest zbyt zadowrr 
lony. Krótki czas przeznaczony do 
7.d,h>ć. pośpiech RpowodowĄny oszc7.ęd 
ną gospodarką, nie pozwolił na opra
cowanie szczegółów, na wydobycie z 
akcii i llOdkreRlenie l'Izeregu mn· 
mentów, które stanowiły o wartości 
utystycznej. Reżyser Waszyński, 

nrzeClązony pracą, pomimo swych 
zdolności, nie był w stanie dopatrzeć 
wszystkiego. Zdaniem Dymszy film 
Dolski mógłby osi II gną.ć należyty po
~iom artystyczny i mieć szanse roz
woiu, gdyby producenci stworzyli 
iedno wielkie konsordum nie liczące 
się tak bardzo z kosztami. 

Obecnie Dymszą zainteresowała gię 
bardzo Ameryka. Sowiety od dłuż
c:;zego C7K\SU interesują się rozwójem 
iego talentu. Dymsza jednak chce 
pracować w Polsce. Ostatnio pewne 

Na ..,arqlnes'e 

ani stil'U\Il.1[Y1k. 

Tureckie znaczki pocztowe 
z wizerlDkami sla Olch kalliet 

R7..ąd 1\11lICj<j, Wy~lat z okazji KOn-\ ma. h'Ol!tru Z81!iUdze kOl>iterc~ i dla. 
gIl'esu Międ.zyJnarodowego Zrw. Rów~ ootcZelDro. k-obret., które oomac.zY'ł)'l 
I:1OIU/PtrowlI1.iema i Procy ObY'W'llteJ- S'ię w ~akJr,e~ite naulkL, Jit9Mtury i 
$kiej .i Podiil;ylcznzJ Kobi>et ~cjal- diz,iatł-a,1nQści ~Z.Mj. Na 7..I!ł8lCz,. 
Il4serję ZIllawJkÓW pocZ'OO,wyc:h. kacll tych są w.i.zelr~ nRSzaa ro-

Znaozlki te byiJy WJ"drUlkowa<ne w dacW p. Cutt'le - Sklłodowslkiied, p. 
Sm'ł'1ajearjti i icll matJrYk:.e 1lO8Ilalły Gh6\ptlW,Jn Catt, %iIl.aooj iPrucyListki 'i 
zmszcZO\Il'.e. Zrmczki nie będą mo" femiiIllistlci ~ańskiej, <mlZ 16 
gły bY'Ć w Żta.dntym m'1Jie porwwnJe laull.'e'3ltek Ila'glI'ód Nobla. 
w:yld~Ilie i tY'IDoo pozostaił'a. po kOlIl- ZMl(.m slprzedaje w PlO!looe Zwią 
g1I1eoo-e r~ZitJa będwi<e wy.przedana zeJk Pit'aą ObywtRlbelskied IWbjet w 
db <lIniia 31 gru:d'11i:a 11". b. Wla'l'1SZ"awie 'Oraz Zr.~a Wme. 

Se!rja Iby1ch znaJ~ów jestt; w swo~ w.ód':llKti.e tegOO Związbll. . 
im rodza.tiIU oooblilwością., allbowiem Fundusz ~ BlPrzedaiy ozosbanie 
po Taz tpi.erWISZY w f~Li<~e prt1X'.lktai'Ja)l1Y' M.ięd~ymI. Zw1ią7kowi 
wy«ła.no eerję ~czków dla zloa.e- Rów.ooUlprawnienia. 

Ola(zego nie mogą miel reszty?1 
Taki drobiazg, że aż prawie W8tyd. 

o ni'n~ pisać. Ale jeszcze bardziej 
u:styd, że ' o nim pisać trzeba, że do
tyohczas go nie usunięto, chociaż jest 
powodem arcyczęstych 'nieporozu-' 
, ltień i kłopotów i chociaż tak bardzo 
l1,two byłoby go usunąć. 

DlALczego, dlaczego, na Boga, leon
,Luktorzy w tramwajach i autobusach 
ozpocz'/Jna1tlcyoh służbę nie mają a

ni grosza-grosika "na zarybek", żeby 
>r:zecież móc wydać pasażerOM reB.
tę chOĆby z dwóch złotych, ze zlotóu'" 
ki?! 

To iest POP"ostu śmieszne, a ra
czej śmieszne, gdyby nie było tak bar 
łzo nieW'!/godne. Czyż czwwiek, .sia
taiący do tramwaju, jest obowiąza
ł ?! mieć zawsze i koniecznie owe dwa 
.1zie~cia groszy na bilU, owe piętna
lrie groszy na bilet ULgOW1j? Czy nie 
.'ryglqda na kpiny, że' mu konduktor 
' (I, widok złotówki mówi: "proszę o 
I /'obne" ! Nawet czasem na widok 
ięćdziesięciu grosz1l I 
Pa8ażer dene1'wuje się (ma ch1Jba 

"rłe) i kondl'ktor też się denenlm,ie 
1 1'ów-nicż nic dziwnego!), Poczem za
cZ1/na sie _taniec. na lin.\/!.": - tU 

dziw dopt'awdy, jak sobie ten nie-, targu stara, się mi~ przy s.obie par~ . 
szczęsny czlowiąk potrafi dać radę groszy, bo wie; jaki. W przeciwn1lflł 
'jJ1'Z'łj naszej frekwencji w tramwa- razie jest kło-pot, Dlaczego niesu:zę,$oo 
jach z ·rruznipulowanietn tą resztą, I ny konduktor, który je.st przecież po. 
którą trzeba ludziom wydać, skoro prostu zWlJczajnym kasjerem 10 

się tylkQ parę groszy zainkasuje. Ten tramwa.ju, musi się skręcać i słDiiciĆ, 
wysiada zaraz, więc się coraz natar- kombinować i pamiętać, jak i kid;, 
csywiej dopomina, ta paniusia jest co odda, komu i witle jest wi1łien. 
zła, że 1ltusi stać z otwartą torebką, I dlaczego nieszczę.8ny pasater m_ 
tamten znowu uważa, że przyczyną - co się wcale nie Ule rzadko zdarzG 
zamieszania jest tylko zła wola i że - wysiada6 z tram'UJ(Lju dl4tego, 216 
go rzeozywiście nic nie obchodzi, czy mial p1"Zy sobie straszliwą, ~ 
konduktor robi pierwszy kurs, czy miającą sumę dwóch zlotych, a ni. 
też ostatni, byl usposobiony do ktł-powania abo-

To się zdarza codzień, lcilka razy nament~t? 
dziennie, na wszystkich liniach; Jazda naszemi tramwajami i tai 
cierpkie uwagi na ten temat można- jest dostatecznie nie miła. Poco ją. je
bu chyba liczyć na tysią.ce, '1fXLżyć na szcze nadetatowo utrudniać i ObTZ?ł
tonn1J. Paco i dlaczego? Czy t'uczy- dzać ']Wzez drobiazgi, tak dokucdin 
'U,;.ście nie można zostawiać kondulc- a tak dziecinnie łatwe do u~ei4.' 
torom stałego salda, pięciu czy dzi e- "Reforma", o którą bla.gu:m71. jed 
sięcit' zlotllch drobnerni, kt61'eby chyba, istotnie niekosztou1na. Jer1:tt.o
zawsze pozostawa,lu poza rachun- razowe "zamro~enie", nie wiłm: t1l
kiem? Przecież żaden z temi pieniędz siąca, dwóch czy aż trzee1l. ty3ięł'fl 
mi nie ucieknie, ani ich ni~ będzie do złotych nie stanowi chyba, mimo 
.jutra na procent poż?/czall Każdy W8Z1/stko, tak wielkiej' poz1Jcji 10 bu
sklflpi!crr1'7, 1n.Q ta?"i", snbie z dni.a na dżecie tramwajowym. Może się mu
dxiefŁ w kasie Baldo. Każda baba na l~ ... 
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ZYCIE GOSPODARCZE: Wyniki pobył U 
bunklefóllJ aDilelsklcb 

, 

W sprawie eksportu włókienniczego 
w W.rsz.wle 

Po ~dndł()w;ym potwy,cie opg
'ścili Warszawę przedstawiciele 
Hambro.s .Ba.n1k.u W Londynie pp. 
płk. ~ i dyr. SttiiIIlh.. 

J' est l'Zeeq jasną. te p!'Ze.!Zkody i 
trudności; na jakie w ciągu lat o
statnich w eoru szerszej miw na
poqka handel międąua.rodowr, nie 
1DOł'J7 i nie mogą sprzyjać rozwojo
~ polskiego handlu mgran.icznego. 
J' est pnytem rzeczą przypadku, że w 
eza.sie, gdy młody, ubogi w doświad
c:zenie i zasoby f'mansowe, mało na 
rynkach. świata znany i niezorgani
zowany polski handel zagraniczny 
rozpoczął "stawiać swe pierwsze kro
ki", nastąpiła powojenna światowa 
aekonjunktura. I zanim handel ten 
tdołał okrzepnąć. musiał popaść w 
trudnoki, jakie się piętrzyć zaczęły 
przed handlem całego świa.ta. Tym
Ci"ASem tak tlię złożyło, te właśnie za 
podstawę pomyślnego stanu polskie
go gospodarstwa narodowego poczęto 
tJważać pomyślny stan polskiego han
dlu zagranicznego a ściślej biorąc 
handlu eksportowego. z którym ściśle 
v.'iąże się sprawa czynnego salda bi
larum handlowego państwa. 

Eksport stał się głównym ośrod
Jdem zainteresowania rządu, samo
rządu gospodarczego, prasy, specjal
nych w tym celu tworzonych instytu
cyj państwowych. prywatnych i spo
łeczno - gospodarczych. Wprowadzono 
u3tawy standaryzacyjne, wywozowe 
cła t. zw, organizacyjne, aparaty kon
troli i nadkontroli (jaja, pierze i 
puch, \ bekony, konserwy itp.), stwo
rzono regjonalne i ogólnopolskie 
związki branżowe eksporterów dzia
łające na podstawie instrukcyj, sta
tutów, regulaminów itd. itd. Wresz
cje, - początkowo ostrotnie i w nie
wielkich rozmiarach, następnie zaś w 
tora~ szerszej mierze poczęto eksport 
premjować, Stan ten, który trwa na
dal, uehodzi zresztą za normalny w 

. całym świecie, a panujące w Polsce 
. rzadko odbiegają od metod 

: przyjętych w innych państwach zmu
szonych do walki o swój bilans wy
miany handlowej z zagranicą. 

Tyle ~ jeśli chodzi o ogólne zobra
zowanie faktów. Różne wypowiada 
się poglądy na to, czy działamy do
brze czy źle. Faktem jest jednak, że 
mimo wszystko eksport polski w c:a
bm szeregu gałęzi doznaje stałe
go pogorszenia. Dotyczy to m. in. eks
portu włókienniczego. Nie miejsce tu 
na przytaczanie cyfr, które łatwo od
naleźć można dziś wszędzie. Wpraw
dzie problem eksportu włókiennicze
go stanowi przedmiot stałych badań 
prowadzonych z "urzędu" przez Pań
stwowy Instytut Eksportowy, przez 
odnośne resorty ministerjalne, przez 
samorząd gospoda.rezy, przez związki 
eksportowe i przez organizacje kom
pensacyjne a wyniki badań tych oczy
wiście muszą prowadzić do stopnio
wego usuwania szeregu przeszkód na 
jakie handel eksportowy napotyka. 
Do orpnizacyj tych j urzędów. nale
ty p~e i szczegółowe wyli
czanie punkt za punktem "świateł i 
cieni", lub też "wielkich i małych ży
czeń" omawianej gałęzi eksportu 
włókienniczego, Ukazujące się nato
miast ostatnio w prasie nietylko fa
chowo-gospodarczej, lecz i codziennej 
omówienia na temat eksportu włó
kienniczego starają się uchwycić i 
napiętnować wszY8tkie bolączki i 
trudności trapiące wszystkich eks
porterów włókienniczych i nic dziw
nego, t€ litanja tych "cieni", czy "ży
czeń" wzrasta do ilości kilkunastu 
punktów i tyluż podpunktów. 

Tymczasem zapomina się o tern. 
że czasem bardziej skomplikowany 
jest eksport do Brazylji, niż do Ho
landji tkaniny z surowca "X" i 0d
wrotnie jeśli chodzi o tkaninę z su
rowca "y" (wełna., bawełna, sztuczny 
jedwab); że łatwiej "wejść" na pe
wien rynek europejski niż ·w danym 
l'oku "utrzymać" się na dobrze na
wet zawojowanym rynku zamorskim 
i odwrotnie - w roku następnym; 
te łatwiej. dziś ~~ na danym 

(.leszcze jede .. 9'0.) 
rynku półfabrykat . z surowca "X", tylko takie rady: 1) wyodrębnienie I lo się inaczej firma. straciła 1000 zł. 
niż tkaninę z tegoż półfabrykatu, a wszystkich spraw związanych z włó- - i ma "dosyć eksportu". Gdyby ze
jut.ro sytuacja się może odwrócić; że kienniczym handlem zagranicznym w zwolenie na przywóz surowca prz,yby
są surowce, które są o 50 proc. ta,ń- jeden ośrodek dyspozycyjny, który lo zamiast po 4 tygodniach od daty 
sze DA rynlmch światowych niż w zacząłby pracę na podstawie specjal- złożenia podania - (3 instancje!) po 
Polsce i że produkowane z nich goto- nych pełnomocnictw i w zakresie po- 6 dniach - firma przyjęłaby dodat
we wyroby nie mogą konkurować .,ze ruczonym przez odnośne resorty rzą- kowe zamówienie za 100 tys. zł., kro
światem" na rynkach zbytu; że są dowe przy równoczesnem zastosowa- rego przyjąć nie mogła, nie wiedząc 
wyroby, które wywozić można tylko niu szeroko pomyślanej autonomji kiedy będzie dysponować surowcem. 
w t. zw. obrocie uszlachetniającym działania (o wiele szerszej niż istnie- I rzecz charakterystyczna, że niekie
czynnym sprowadzając bez cła z za- jąca Komisja Standaryzacyjna Pro- 'dy nie ilość instancyj de~duje o dłu
granicy odpowiedni surowiec czy'pół- dukcji Eksportowej Przemysłu Włó- gotrwałości załatwiania tego rodzaju 
fabrykat; że fabrykant "A" może kienniczego), 2) na c~le ośrodka t.e- spraw lecz jakość instancji, a więc 
sprzedać towar "X" na rynek "a", a go winni stanąć eksporterzy włókien- ludzie. Niema się więc czego dziwić, 
fabrykant "B", produkujący ten sam niczy znani ze swego na tern polu 0.0- kiedy ' się dziś na każdym kroku spo
towar "X" na tym rynku niczego nie świadczenia a równocześnie całkowi- tyka ,,7..łamanych na duchu" ekspor
zdziała (sprawy kredytowe, finanso- cie odpowiedzialni za stosowane me- terów, którzy wręcz wini~ wszystkich 
we podstawy eksportera, organiza- tody pracy, która odbywałaby się ko- i wszyst.ko. Bo istotnie najmniej pre
cja sprzedaży, koneksje) itd. Eksport le'gjalnie z urzędnikami państwowy- tensY:i można mieć do ekBporterów 
włókienniczy, to nie eksport masła czy mi, ad hoc ustanowionymi; kolegjum włókienniczych, a znając warunki w 
jaj i innych, wobec tego D:luszą być to winno być niewielkie, 3) nadanie jakich pracują podziwiać należy ra
tu stosowane formy i metody pomo- organowi temu specjalnych przywi- czej, - że jeszcze pracują. Wpraw
cy oraz opiekowania się tym ekspor- lejów w sensie specjalnego trak to- dzie "wytyka" im się pomoc finanso
tern. Szereg skarg eksporterów spro- wania jego wniosków, projektów iwą, z.której korzystają. Ale znów 
wadza się do zarzutów na ". prawo dezyderatów pod względem szybkie- pomoc ta jest niestała, nietrwała. 
ceine, które jest istotrt~t bkompliko- go ich rozpatrywania i załatwiania skomplikowana w metodzie stosowa
.vane jeśli chodzi o obrót uszlach~t- przez czynniki rządowe i urzędowe. nia, pomijając, że w pojęciu wielu 
niający. Nie będziemy jednak zmi e- Z tym ostatnim Jlunktem łączy się eksporterów niewłaściwa, skoro jed
niali tego prawa dla eksportu włó- ł zresztą jedna z dzisiejszych wielkich nak istnieje - to winna być stoeo
kienniczego. Imw skargi dotyczą u- nader niebezpiecznych bolączek ek.,,- wana umiejętnie i najważniejsze -
rz.ędów, z któremi eksporter ma sty- porterów włókienniczych, o której do- szybko. Tymczasem od czasu wywie
cmość celem uzyskania pl'zywawancj tad nikt jeszcze głośno .nie powie- zienia towaru do chwili jej otrzyma
mu Zgóry pomocy. Wreszcie natrafia dział: utracili oni wiarę w swoje siły, nia przechodzą Jlrzeciętnie 2 miesią
ostatnio eksporter na trudności przy "moralnie się załamali" i to nie w ce, co podraża towar niekiedy o wy
imporcie surowca niezbędnego do wy- walce o rynki zbytu lecl!: w walce o sokość pomocy. 
produkowania towal1J przeznaczone- załatwienie przez urZĘdy i un:ędni- .JeŚIi w najbliższym czasie nie doj
rro na ek.~port. I ków ich słusznych post.ulatów. Przr- dą do głosu ludzie, kt6rzy w spra-

Oto bodaj trzy zasadnicze przeszko- kłady (tylko dwa) : gdyby podanie fil' wach handlu zagranicznego znajdą 
dy (Wza trudnościami napotykanemi my "X" o uzyskanie 7.e2wolenia ńa 0- posłuch w rządzie i przy jego porno
na rynkach zbytu) z jakiemi ekspor- brót uszlachetniający 7.ostało zaht- cv nie przystąpią. szybko do pracy w 
tel" łódzki ostatnio walczy. I w)'daje twione nie po upb'w ie 2 miesi~cy kierunku o jakim mowa wyżej - to 
mu się, że nie pomogą tu nic: badania (zresztą nic dziwnego - 3 instancje, już za rok może trzeba będzie się 
mięrlzyministerjalnych czy innrch ko- wtem 2 ministel'jalne!) lecz po lO-u nrzY7.1lać, że - polski eksport włó-
misyj. dniach, b firma wywiozłaby zagra- kienniczy przestał istnieć, 

Istotnie na wytworzoną sytuację I 'lirę za 200 tys. zl. towaru w ciągt' I 
(dopóki nie zapóźno) wysuwalle f'i\ następnych 2 miesięcy. PonieW'1!.7. ~t:i-

Rin. 

Ambasador Nnel zwiedził zakłady . przemysłowe 
'f' 

w Zaslęb~u DąitrowsklE", I na G. Sląsku 
Ambas!a.dl(),r Fra.ncji p. Noel zwie- sa,dJora NoOlella obiad z udzialem. T'ego,ż dnia po pol. p. Noeł zwie-

drtit ikopalnie i z.a.kładiy /przemyS>ło- I wyb~lbnYlch o oobi·s!,ości f'I'al1iouskich dlZ\ał k<OipaJlnie i c)'lIllk.awn'i,c T{)'W. 
W'1e w Zagtłęb.i!u D~bl'\awsildem i na i pohsk<:ch. Ślą.&k<j.e,go, ,a mianowńtcrite ZaJldald.y 
G. Ślą.slku, w ktÓl~'ch ,i;nw'c'8lto'viwne We ",i!OIrek od ra.Ilt1 p. amoosa- el.akJtJrotechmiczne "Amd'al'1lrh,j,a" 
s'ą ~apitał.y fmncusikie. dolI' No.el z,wLedz;ał ZI..'ltkilady Huty s,tatre C) nkowrue tego Tow. 

P . .a.mlbasadJoo-ow,i tJowarzYiSrhył w BankOIwej, a n2Jsitępnli~ T(}w. "Sklall'- Nas:t.fjpnite mvitedził p. ambasador 
ty)m oboj'eźdrzie p. Roger KaeippeHn, I bo&el'l1u" w CholI'l'llowie, gd'zi,e SiZcze- Z~m.elk hr. \IlOn DO.nIwl'sanacka, 'PO
Pl1'Z,oo:s,tla!\V'1JcIieoJ na Polskę ntajwięk- I gó10w{) og'lądał j€dllą z najba1nd'ziJej c.z.em Wli'eiClZlO,rem był pod'CjmCJowany 

. 1:0' f I s.ze.J gll'UIPY przernyiS, weow "ran ... I po.sItę;powo i wspólcz'e!Śnie urząod.zo- obi1!.Ql21ll1 pwegntm}.nym .przez Ili!IiCZ. 

CUlSIkJi\c!h, Ol'laZ p. Piotr Ba,rad·u{!, se-I nYlch kOi]llalni "Mośc:.cki", d10 któr.ej dY'l,ek1:Jolna Tow. \ŚląSlcitch kOpaJń i 
kretlal'z amhas.ady. z6'eclmlł w głąh, baclatią1c wsze!'ki-e cynJk'Owt!1lit, OaHoJlf3., w laczniEml gro-

P. Noeil zwiJedzi~ najpierw k.:Jpa"l- . inSlt.ailiacj,e. Po poulpisaniu ,się w Zło ,n,ile o.sób zliiP'r()Sozonycn. 
nUIe Tow. francUJSko - włos,kioego. ted Ks:ędJze 'pamf:ątkowej, p. amh1- W środę p. amhaIsad!o!l' N<>ell po_ 
T<xw. Czeladź, T'Ow. Sosnow.iBlcldre- sal(jiOlT po.diej.lnowany b!y'J przelZ na- Wlrócił do Warszawy. W dlni..ach naj 
go (Rull'Y) i Tow. ko;paJń węgla so-, czelnletgo dYTeIkl~o,ra p. M~chel.a. śnia I bJi,ższy,c,h p. ambRlSad~ Francji od-
SIllQwi'eekiego. drunj.em, wydanem llJ3I 25 ()o~ób, z u- wi·oolzi GdYlllię. 

:WlS<Zędm-e l{)ip'oowladm,Iri p. amba- działem p. wl()j'ewody śląskieg(). 
s~ra FU1ancji nac.wln,i d'YU"elktoro-1 ===-===a::r;;o.:::::;:;;a=-DI!.l/óObtr;aa:;;; ______ IIaI!I __ .: __ =-_____ _ 
wtite kią~lń li zaJk:ł.adów Jl'l'!Zlemys.l'Ó-
W!Ylch ~l;ulrgicm1Y1Oh ;z in'Żynie- PrO.6'0 I podatki 

~==OI~~O=~ ;. ~:~':~1 I· lik oirZJm8L alge W Dlń!twaw,m DDdlt~u 
W ponl!tedziałtek w god.miI1ach po- ' d Jchad l'twUm 

podtu!dmdoW!Y'ch p. Ik.onsl\lcl La;n.ci~l po- II • 
dejlIllOwalł p. run;haoodlOira i jego ().. 
to.c:zen!iJe Śouiadal1!iJem, poczcm odbył z tytułu wzniesienia budowli mleszk.ln I 

ltemll·taflem pobytu banki.eIl"ÓW an 
gielSkieh w W~rszawie bęcl.ziIe za
warrci.e w najbliższym C'2W!oie pmv
nydl tnmzakQY'j ~wyeh, 
związa.n;yah z f.ial.amBoWlalIriem ~ 
mysłu ;poLski.e~ m lPOŚl1ecł,n.ietwoem 
Ban'k.u Randllow8go w iWa.rsmw~e, 

DostalY "e2la polskle20 
." do Jugoslawll 
Palsłde firn1Y :wę,g1ltaw.e prowa

duJą rokowan!ia o dostawę węg!l.a 
po~o dn Jmgosła!wjri., Rozmowy 
po6wIlIęłty 9ię tanc d'aJ,eJko, H~ oonOO
ny ·uklład ma być poid)piw.my w po
ł~ 1ilsto(pIada. 

Pertmlktacj,e ~czą się 'Obecnie 
nad uregulowaniem_ kwestyj trans
~, Węgiel poIIski ma b~ 
pmesy.bamJy kdLe;,ią ~IO 'portów na 
Dl\l\Ilaj<u, a stamtą.d ll'Z€Iką do Bel
glra!tu" 

W związku z notatką umieszczoną 
w Nr. 248 .. Gazety Handlowej" pod 
tytułem .. Zwyżka c~n papierów bez.. 
drzewnych matowych" ,,cENTRO
PAPIER" oświadcza nam, że wiado
mość zawarta w tej notatce jakoby 
"ustam nowe wyższe ceny na niektó
re gatunki papierów bezdrzewnych 
matowych" nie odpowiarla. prawdzie. 
Prawdą jest natomiast, że .,CEN

TROPAPIER" powiadomił przed 
2-ma tygodnia,mi swych odbiorców o 
wykreśleniu z cennika trzech gatun
k6w papierów bezdrzewnych piśmien
nych ma.towych, jako nieodpowiada
jących tlWemu przeznaczeniu i o wpro 
wadzeniu do cennika trzech nowych 
gatunków t. zw. papierów maszyno
wych bezdrzewnych, o znacznie wyż
tlzej jako~ci. Papiery te, przeznaczo
ne do celów specjalnych nie są przed
miotem powszechnego użytku, repre
zentują bowiem zaledwie % % ogól
nych obrotów "CENTROPAPIERU". 

o Import I eksport 
fIle~lerskl przez GdynIe 
iWiSku:bek s,ytuaJCji, w ja:kl.ej obec

nie ~ruaj duj e ~ę ipOlrt w Trj.eście, 
Gdymi13l nroże pO~Slka.ć ~It m
lruil",Yldzy dla Węgi'8r, jak l'Ó'W'IIioeł. 
,elkspoott pew;rryoch al'ł1y!kułów wę

gi'8l'skli.ch do kmjów północnej En>
l"OIPY oraz Sto Zjed'n.Q{!zonydl. 

Obecnie Jl4"owadooIlle są l'()!k~ 
nm, 00<00 skt:erow;a,n:i:a 'Im G\(ły1!l!i~ 
trca D.SI)()irjju 4 t)'!S.!ton IlrukUlrydtl;y 
Ol"az IinmYlCh :towarów, przez~ 
nych dla Węgier. Wi zwi'ą,zku oz; 

tern JlIl'Zlewild~'any jest przyja7ld Eł<B 
pedyiorów węg~e:I1Skich do G~ oz; 

końcem b. miesiąca, lub na p~ąt
ku lioSltOlpad-a. 

Nowe rozDonadzenia 
Ukazal się Nr. 78 Dziertt~ika Ustaw 

R. p .z dn.. !6 b .. m., zawiera.jący m. 
in. następujące "ozpot'zqdzenia o cha
rakterze gospoda:rczym: 

Pl'.ZIejażdiJkę ISlamlo.chodJo.wą po G. W sprawie stosowania ulg w pań-
Śląsku W Sihronę Psz.cz,yI!lY. stwowym podatku dochodowym z tytu-

O gooiz. 5 ,po IpO~. \V .saloooch łu wzniesienia nowej budowli mieszkal-
nej. wynikają liczne i częste nieporo~,u. 

kODlSIUI!'a'tui fmncu~ki~g{) W Kiato- mienia między urzędem skarbowym a 
wtICa.ch odlbrło się lilClZne pr~1ięC'~e płatnikiem, zabiegającym o przyznanie 
poobiledin:ie z 'url~ihłem IprZl€!dlS'tawi- mu ulg, przewidzianych obowiązującemi 
creli wlS;Z~t.kojch władz z w(}jlewodą przepisami. Nieporozumienia te powsta 

ściwe; władzy budowlanej, stwierdza· 
jące datę ukończenia budowli. ogólną 
ilość mieszkań. ogólną ilość lokali, prze 
znaczooych na inne cele, aniieli miesz
kalne. ogólną kubaturę uiytkową budyn 
ku. oraz kubaturę użytkową części mie
szkalne; budynku. Jednocześnie należy 
dołączyć wykaz poniesionych na budo
wę kosztów,' z wymienieniem kwoty, zu 
żytej na budowę z dochodu miarodaj
nego roku operacyjnego. Naleiy przy
tern wykazać z osobna koszty budowy, 
poniesione w każdym poszczególnym ro 
ku gospodarczym oraz wyliczyć kwoty 
dochodu, zużyte na budowę równJei w 
kaidym poszczególnym roku, jeieli bu
dowa domu trwała w ciągu dwóch lub 
większe; ilości lat. Wykaz taki płatnik 
powinien poprzeć rachunkami, z któ~ 
Tych wynikał.oby niewątpliwie. że po
niesione koszty i okazane rachunki ma
ją ścisły związek % bttdową. 

rozp. ministra Sk(l,1'bu o ?dgMh w 
zakresie opl(d stemplo'WIjch od pism, 
Btwierdzu,jących czynności prawne, 
·zw·iq.zane z portam,i polskiego obSUf,. 
/'u celnego (poz. -'+86); 

ją przeważnie na tle 'różnych wątpliwo
GrarLyu100m d ,p'1'lC(Z.~1dJenlbem OalllO.n- ści, jakie nasuwają się niektórym Urzę
dere:m na cZ/eJ,e, nacreqnych .dom Skarbowym, przy stosowaniu usta 
dJ'1l'ektorow prz.€lIIlj'1S.łu :firaIllCueki.e- wy o ulgach dla nowowznoszonych bu-

dowli. 
go w Zagłębiu d na Ślą~ku W celu zapobieżenia wydawaniu wa-
pp. Hootte, Miooel, Ca'l'OO1, Mial pll at, dliwych decyzyj. władze skarbowe wy
wszysłlkicl1 i~nB1U:lów, wl-zędlUją'Clych dały ostatnio okólnik do Urzędów Skar 
w Katowioach dyreklŁOIrów li ;preze- bowych. wyjaśniający kwestję udzielania 

, ; , ulg podatkowych dla nowowznósZQllych 
OOW SlY,n:diYkaJtó"", pra~daW'Cow~: I budowli, wykończonych po dniu 311I1 
:naz b. łi-crz.nycll członk.ow kO].o,n,Jl 1933 r., przy stosowaniu omawia.nych 
frtlJllCUl3kiej z dch .ma'łronka:mi. 1 ulg w zakresie palistwowego podatku 

W ':'·--'lIZ· ,J_~_' I dochodowe~o. 
pon,l/t:lU lant!il\. Wlecwreru p- Z odn' tr X' kól-"- k "d ł ł g le z e~Clą o llolKa, a.. y p a 

Huet~, .1llacze n,y dtyr~tm Hu~ tnik. zabi~gający .0 tę ulgę, winien do-
B~J~ ,~a! na ~ć P: amba.· łączyć do 'podania zllŚwiadczenie wła-

W przypadkach jednak. gdy płatnik 
pozbawiony jest możności okazania ra
chunków. zwil\zanych z bwiJ:,Wli. nowę-

1ninistra Skarbu o opl,ll-la(;h stem· 
ploW1Jch od weksli ( poz. 487); 

71tin. Rolnictu,'a i Reform Rolnych 
o komisjach klas1Jfik.a,eyino-s~
wych., przewidzianych w ustawie o 
wykonani1l 1·e,Jo'Y'17I.y rolnej (poz_ 4811) 

go domu. może przedłożyć zaświadcze
nie właściwej władzy budowlanej, 
stwierdzające wysokość kosztów budo
wy. Tak złożone podanie, poparte wy
że; podanemi wyjaśnieniami, wraz z wy 
kazem kosztów i rachunkami, nie da 
możności władzy wymiarowej odmow
nego załatwienia podania o zastosowa
we ul~ dla DowowznoszoD;rch budowli. 



Hlldel zagralial' 
Frandi kurcz, sie · 

(eb.) Pomu..o nie;eclllokromrda v~ę
dowych zapowiedzi, że polityka hand10 
wa Frucji Z4Właaie zl.t'baalwnvana, 0-

broty towarowa I: JEa~lIIlic" kucą ~ 
:utrwataiąco. W miesią-eu wru.nia spa 
41.,. ou do poziomu niewiclziaDe~o od 
bardzo elawna, bocłaj od czasów ostat
niej wojny. Wyrriosły oue fr. 26M milj., 
tdy jeszcze w sierpniu dochodziły do 
fr. 2871 mil~ 

Spadł nrł .. rcza bardzo siluie przy
wóz, jako '''tek wInikiego rodzaju 0-

granieH' i utrudnie •• WarM>ść przywo 
zu we w-rześaiu wyniosła wszystlt:ieto 
h. 15&8, wobec: h. 1691 milj. w sierpniu. 

Wywóz "tuymał się w spadku· w clłl 
tu ostatnich dw6ch miesięcy na pozio
mie mniej więcej fr, 1180 mDj. Pod 
względem wali podni6sł się nawet 
nieco. 

Wskutek ollroDlne; kompresji przywo 
au zmniejszył się niedobór bilaDI1l ban
dlow~o - do fr. 328 milj., .ely w sierp 
niu wynoefł jesz;c:ze fr_ 523 mili. 

W c14'1I pierwszych trzech kwarta
łów r. b. pnywóz zmniejszyi się o tVI. 
{do fr. 12.552 Dlilj.), wywóz zaś o 13 % 
(do Ir. 11.414 milj.). 

WyWiad z p. Januszem KoZłowskim, tł. posłem na Sejm. dyrektorem Polsko-AmerykaAsklego 

Tow. Ek~portowo.lmportowego .. Amdel ..... Sp. Z o. o. 

l 
GoBftwa 1. NafrOda 1«10 zł. .,. 3 teł. 

i st. Dystans 24()() metr6w: 
1) E!lpllflola, 2) Lawica. 3) Rodia, ~ 

Elront. 5) Fenella, 6) FałiJl.a ·lenłe n. 
7) La Sauzee, 8) Impas nr. 

Goaitwa 2. Nagroda 2000 zł. dla 3 leł. 
i It. Dystans 16(M) metr6w: 

1) Lancelot, 2) Los, 3) Dyktator, ') 
Galahad. S) Madelon II. 6) EstoDja, 11 

Inl~resując się rozwojem naszego prze dola.ra, który, jak wiadomo spadł pł"a, p.tem pet_ta. .Mimo'Woli n_a się Tercja, 8) Fuszer. 
mysłu ~arbarskiego i sprawami eksportu wi~ o ł5QI., eksport nuzy"h skór jest de afor:yzm: "ChAlń nas Panie Boh od pn, Gonitwa 3. NagTocla 2000 d. dla 3 let. 
pohkich skór chromowych do Stanów Ikytowy. Pokrywamy te straty dz.ięki u- }aciół, 00 z wrotami sami damy sobie i st. Dystans 1600 metr6w: 
Zjednoczonych, zwróciliśmy się do Tow. staJonej tecbnite kOll\pensacyjnej eks- radę". Bywa torzej, kiedy o watnem za- 1) Gawęda, 2) Dolores m. 3} Rorel. 
"AmdeIta" z prośb~ o udzielenie nam perlu. Liczyć się mullimy z tem. że nie gadnietliu niema wog6ł. z kim m6wi~. 4) Fibula, 5) HaJTT, 6) lwu, 7) Caglio' 
uetej!u wyjaśnień. . wYtl!i§my jeszcze ~ okrew piooierskie- Jak odmienDie sprawy te wygl,da'lł stro, 8) lle.a.na. 

- Jakie d,Jo wyniki - zapytujemy I gu. i ie dla utrwalenia tej zd0"rCEY, ja- idzieindziej, np.: w Stanach ZjedDOczo- GOIlHwa 4. Nagroda 10.000 zł • .,Im. J. 
p. dyr. Kozłowskie.o - Panów pionier-.) k~ j~st niew",tpliwie udane przedsię- llych, a zwłaszcza u Niemców, ~iacla. Reukego" dla l łeŁ Dystans 1300 mtr.: 
ski. zamierzenie rozwoju eksportu pol- ' wzięcie eksportu skór pol&kich do Sta- jlłcych rekordowa. organiuej ... tclzie ca~ 1) HWl3J', 2) Cyanus, 3) Czenk, 4) O
skich skór chromowych do Stanów Zje- I nów Zjednoc:zonyclt, warto i naldy po- ły aparat pa6stwowy nutawiolJy jut w nean, 5} tuk, 6) Jacek, 7} Ottawa. 
dnoczonych? 'I nidć nada.! l'Jrlaczne Dawet oli.,., bo- ochro~nych O!'1fMlach swoic:h dosłcnral~ Gonitwa 5. Nagroda 4000 zł. Płot.,. 

- Myśl zapoczątkowania niei.smiej~- I wiem rnultatem ich bęq konyici to. na ... rutenie internom" handlu u.,.ni- Handicap dla 3 leŁ. i st. Dystans 3600 • 
eelfo do t~o C:UIU eksportu .. kór chro~ spodarCEc przez szereg dzi""~tk6w lat. cmelfo w llajlepszem alowa teto na. metrów: 
mowych. z Polski. d~ St"ÓW Zjednocz~-I _ A jak układa rię w.pi>łpraca Pau6w czeaiu. . 1) Gaudhl, 2) Ginlda, 3} ucha, .) Ir
ny.,h., nu~ęła mi Się w r. 1932. W k~l. ' z czynnikami miaroli.jnemi wobec do- Trudno mi oc:~cie wehocIzM tub1 kul, S} Prince Galabad, 6) Nestor. 7) G. 
tPIU ~egoz roku p.l'",udłołyłem p. _l'- ' nUnllj,ce; roli, jak .. w za,adDIcaiach w lIuzet6ly teto tak cIomoełefO Ala- rard, 8) Lala Roukh. 9) Fra Diavo!o.. 
sh'owI ~rzemytłu. l Handlu Jt~. Ferdr- ! ek~portu i iaportu przJ'Pa&. w \!dziale dniellia. Staaowi ono -o w lobie ro- I.Oł Sfink .. 11) Elfendi, 11} Nart. 
Dl.Ddowi Zarrycklemu szcze~towy pro- '[ apuatowi pd5twowemu1 zlefl" problemat, oczelnrj~ uezęiH- Gonitwa 6. 12.000 zł. Natroda Bnezia 
jekt, opart.,. na zasadzie kompeuso"a- D tk ł ·dr." .... _ weto rozwil\zania i jdli, korzystaj_c z im. L. bar. Kroacnberta. Handicap dl, 
nia eksportem skór chromowych - po- kt- o '" Ddna. .p~ nar :.% wklU:~!:. ... - .. - up!"zejmoojci P.ów, poruszyłem je Da 3 let. i st. Dysłula 3621 metrów: 
k b ·· h'l h u 'W IlIŁ.,a leIlłU nallze5 0 e Sl""'U WO . _.! 1J.t~ 2) M 1·L.: 3) N Y 1-aineała, o ctll,taJącego nuZ: I ans a!l- / "·1 M t· dz·· d t i lem miejscu, to erynię to jsuynie.e tK'an, e ....,or, ew- orAl 
. dlowy przywozu skór giemzowych i la- i .,0 e'

l 
t . u;zęd Sś w:ed IC, • na. po s ~w e wzgl,du na szcze~ troskę o jaknaJ'%J"b- 4) jowa, 5) Lir, 6) Rewers, 7) Kubaó, 

kierowanych, nie wyrabianych przez paro e n;eto o Wl~ cben:t, ze zhmle~z- ~ rOn"ost naszego życia fospodarcze- a, Lunik II, 9) ArgU~e, 10) Kubek, 
nu . I czane s a e w prule ar zo· zac ęcaJ~: go, troskę obywatela, który budoWie Ul Harcłi. 

P~o;ekt ten spotkał się z pełną apro- ce.:~u~!dcje TZl\dowe. ~i:cuj~e j~- pań!Łwa i jego potęti gotów jest poświę GOłlitwa 1. Nagroda 1800 d. dla Z ler. 

"fl·.t" 'abr,"UI·e bata. minislra Zarzv;::kiego i wtedy do- ~Jt a ej i ""cą tPi)~OC Pk ans ~a. kil":.: cić najlepsze swe liły. C%yDię to uesl:- Dysta.11S 1100 metrów! 
.. . b J.. ; d d' cJa ywy prywa ueJ w za reSle e SPU~JI t ł b ki t ..• 2) H- t, 2) R 3) Ki K~ ~) .... pUlro za ra 15my ,;tę o wprowa zenta h dl . • . 'd' . t t ł ą po f ę o em zas a.lJ()WleGIU l mu- .... % e1Il()H" - I,.,. Ut-

PO'IS· 1.,- artJler'J·s".-e go w życie. Wvmllgalo to oczywiście . il;D- ~weJd me .;J:Jk Ują, ntyles. e y, dW' a.- szę dodać, że nie jest to bynajmniej mo- lCt"etion, 5} Odyseja, 6) Sektor, 7) Dy-
a Ił. szczegółowego i sumiennego zbadania sClwe~p ? pOWI l.a. w CIU .co zlen je osobiste wrażenie, wywołane .miecier nów, 8) Lorele.,., 9) Haut Brioo, 10) Ch, 

( ) Jak da
• k k ..... ·nku amervkańskie!!o. To trudne 1· od. nen:. O Ile w.okresle poprzednim .zbyt pliwmliem, przeciwnie, ro:cno- prze- rIatan, 11) La Strega, 12) La ..... , 1"21 Dar, 

- po Je prasa amery alis a w - l / - h n b t b k t zrue ~ 1 ) O .... '" końcu sierpnia b. r. włoska firma "F,'at" pc,wiedzialne zadanie wykonaŁ na miej- moze
t 
pocń °tP le, z y . e:i: rył ~c d' a- prowadzone przeze mnie z szeregiem 14 fenzywa. 15) Almanzor, 26) An-

. St h Z· d h'ł para pa s wowy angazowa 5-l ę, aJąc . L!tni· h .Lt· i I' top;o 17) Bib zam6wlła W amerykańskiej wytwórni scu w anac Je noczonyc wspo za- . k.d' . l·.·.· naJwyua eJSZYc prze_ aWlc e l nanl! ~, Ul. 
obrabiarek R K. Le Blond Machine łozycit<L naszego Tow. członek Zarządu. Pt °lpanb·le :az e

d
J ntema g 1nlCJa\YWl e, .0 go życia gospodarczego i politycznego. Gonitwa 8. Nagroda 1,800 zł. dla 3lel 

TooJ Co." 2ÓfS~t. obrabiarek w cenie od p.' A .. J. Sty?el, wybitny fachowiec brarl ye Ot eC~le, ~ . ~ewnel o hCz~~, dmo7.h~ utwierdzają lllIlie w przekonaniu, te to, i et. Dynns 1800 metrów: 
3.000 _ do 30.000 $ z dostawą jakna;- : zy skorzanl'}.. na;,,·e., na.Jzupe:nleJ rea nyc . i sO nyc co pctwiedxiałem wytej, jest troslul po- 1) Garłacz:, 2) Meta, 3) Parker, 4) Li· 
śpieszniejszą. .1 . ~o do naszych. pJanow eksport.owych, uvoatl poczynano wszecaną i że tak, jak ja, myśli cały monit. 5) Alraua .. 6} ArTa Varalia, 7) 

Obrabiarki te przeznaczone są do fa- kt?re. tak ~łusz~!.e nazwał pan p~on:ler- ~aye teio zasadnkzeg9 nas~oju, ktG I legion. . Berggeist II, S) Hella.da, 9) F1amaDd, 
brykacji pocisków artyleryjskich. 'I sheml, st~lerd~c m~l1ę z dumą, ze eks· reI nl~led~,:to d.zle~ego c:do.wte.k~ I)sa· _ . Czy możemy wiedzi~, jakie są dal- 10) Ira. - ' -

, port polskich chromow do U. S. A. uwa- ~ l1a mieJscu 1 znlechę~a, ls~eJe dt'- sze plany Panów i zamierzenia w dzie- Gonitwa 9. NagroclaHoo d. dla 3 lel 

P· rZlldzlał złot I kI b żać należy już dzisiaj za przedsięwzięcie tkhwa bo~ączka, wkraczająca J~ż w sa· dzinie tej gałęzi handlu? Dystans 2100 metrów: 
7 . vca PO S C c.ałkowici~ udane. Mamy za sobą 3 lała mą techD1kę ws~ótpracy o~ganow. Pal!-I ~ J.ak już przed chwilII mówiłem, 2) lrober Edax, Madame n, 3) Mona· 

Gd fi k C t I
· pracy wyjątkowo ciężkiej oJbrzymie do stw:owych. Ma Się wrateule, poro~y-, nau eksport związan.,. je&t w formie co. 4} Alad;ina, 5) Indolenc:e, 6) Hand·· przez a s q in ru e świadczenie i wyjątkowe' stosunki han: w~Jąc. ZW!~6~cza . pracę na.sz~ch. SąSlll • . kt'mpensaty z impoctem skór. ze Stanów cap, 7) Kah~ U, SI Oc~etJ$%, 9) Gantf-

O I 
dlowc, dzięki którym .możemy operowa~ dow, ze me Jest.es~y do zadan .lez~cych Zjednoctonycb. Uważam jednak ten stan f~, 10) Hadtl, 11) Manfred n, 12) Invin. BW Z81a . ~a rynku tamtejszym prawie, jak na swo prz~d han~łem swul.l0W1:m: na}ezyc~e zo~ rzeczy za przejściowy i zamiarem na- clble, 13) Antolka. 
Im własnym. ganlzowan~ na płaszczyzme organowa-! sxym jest uniezależnienie naszego wywo I NASZE TYPY NA Dm. 

Gdailskla Oen!Vmla D~wilZowa po~ Mamy zaufanie odbiorców, miarą któ- panlu panstwowe.o. i zu całkowicie. Osiągniemy to przez stwo 1. E eola, L Sa 
wj"ższ,y,m przydział złoty<ch pollSkich r€lgo niech posłuży fakt, iż wszystkie za Walunkiem powodzenia naszej eks-' nenie własnej, krajowej produkcji skór 2_ Midclon n· Dy~ GaluaeL 
7. :3 t.ys. do 4 tys., które są prze- mówienia, otuymywane przez nas 2. pan~ji handl~!,'ej jest i ~,dzie mię,dzy ·in ob~c~e importow~ycb, to jest gi~ l 3. Caglic)stro, 'Gawęda,. Roret. 
z. na.orone na zmi,anę gU!ld~nów, \1- u. S. A., kryte są z reguły ni4!\odwołaI- neml zdołnosc do szybkich zwrotów, do laluerow, a równle~ zamszów, CZęŚC10c 4. Czersk Hazu Cypu. 

nemi akredytywami. To mówi samo za zdeqdowanego i śmiałego manewrow ... wo w oparciu o $Ulowiec krajoWy, czę- 5. Nestor' EHellCii, Gancpa. 
zylSk.anrch pr:7Je'Z M ,n,dlarzy po- siebie. Ludzie tam ufają nam ślepo l ni a, tam zwłaszcza, gdzie eksport nasz ściowo w fprmie obrotu uszlachetnione- 6. New-York. Kubek. HarcIi 
IDOol'81óch na t:yg'Odmi()w'ych tuorgach śmi4;m twierdzić, że żaden w Polsce po- związany jest w formie kompensaty, a ilo z surowca., pochocke:Gia obcego, ku 7. Ki-Ki Bib., ·Hen.t. • 
guańs,k,ich. za I!llmi ekseporter nie otrzymuje nale- zat~m uzależniony wyraźnie od b.ktyki, CltetDU mamy wzory godnewladowania 8. ParU~r Meta, ha. 

żr.ości za towar, którego odbiorca nie że. tak. ~ę ~IlŻę, przeci.wnika. W te} "": Ameryc~. ~oc2:ątek jest jut Zf<!biony: 9, Orłeus~ Manfred n. IllTineible. 
Giełda planl4D"na w:~~i"ł. ": przyEern .7a cały ?kres p:acy dzledzinle, niestety, odnosne organa a· giemzy dZlęJu naszym wysiłkom tuż się Początek gonitw o p6ł godziny wcze-

~, anI Jedne) reklamaCJI. Podłozem takiego paratu państwoweg.o pozos.tawiają: t..-ier w P?l~ce wyra~ia. Próba u.dała się cał- ~niej, niż dotychczas, t. j. o godz. 12-ej 
WALUTY I DEWIZY ! ~tanu rzeczy jest kolosalny wrsiłek, wfo dzę to na pocłstaWle OOłWladczena. bu- kowu:le. ObeOlll1e prowadztmy pertrak. 1 mili. 30 po pol. Jawor 

• zony przez nas w dostosowarue produ\{- dz;~ wiele do życzenia. Sprawy wyma- tacje o ·wciUJ1ięcie do tej pracy kapita- J • 
Na wczorajszem zebraniu giilłdy wa- cji pol~kich garbarń (z któremi pracuje. gaj_et szyhkie.go załatwienia, beuwłocz I łów ameryka6.skiego przemysłu. Ale tł' I 

Jutowo-dewizowej w Warszawie t~n- i my), do wymagań rynku amerykań.,kie- nych decyzyj w obliczu wartko płynl\ce- jut inna zupełnie dz:edziD.a. 
dencja dla dewiz byla niejednolita, ' go. oraz slandaryzacja tego eksportu. go życia i jego Wltawicznych zmian. le- Pozwolę sobie do tych zafadnień po-
przy obrQtach zmniejszonych. Notowa- i .. W oiągu o~ta~nięgo rok;t. przekr~czy- tą z reguły tygodniami i miesiącami, o- wrócić we właściwym czasie. 

DWURaslJ Rlllef 
"Pani D IRU" no: Amsterdam 36Q.65 (- . lO) , Br llk c; ela ltsmy w eksporcie cyfrę mil,ona zł. i ma- czekuk,c na wielostronne "u%godnienie". Plan nasz, jest, jak Panowie widtl\, 

89.45 f- 5), Berlin 213.30 (+ S), Lon- ' my n~dzieję: że rok następny przyniesie li' kotle kt6rel10 kutl3złownie podlega szeroko i konsekwentnie pomyłlany. Czy przyjmować i jak przyjmować w 
dyn 26.10. Medjolan 43.25, Nowv J ork nam I naszej gospodarce naroqowej da:- ~.atuuowaniu 4ranica odpowiedzialności Realizacja jego musi iść etapami. Wiąże ; łych ciężkich czasach? Oto pytanie, kl6 
5.31.25, Nowy Jork kabel 5.31.38, Pa- I s~e zdobycze. na tern polu naszej ekspan indywidualne; urzędnika. a interesant, ~if; ona z zagadnieniem odbudowy na- re zadaje sobie każda pani domu. Czy 
ryż 35.00.50, Praga 21.91 (- 1), Sodok-I SIl handlowe). ;>;JDUSlony okołicmościami do osobiste) uego, kiedyś tak potężnego, przemysłu to ma być "rytualne połykanie zaką
loolm 134.70 (+ 5), Zurych - 172.60 · -,- A jak prze(!stawia się ten eksport interwencji, tralttowaay jest zbyt czę- gatbarskiego. Ale powodzenie ... nie ocr sek", cry też dobrrze obmyś}a1le pn:l'Z 
(- - 10) i w obrotach prywatnych: marka : % punktu widzenia kalkul~cji handlowej t sto wręoz nieprzychylnie, jak natrętny nas tylko zależy... Są jeszcze czynniki gospodyntę przyjęcie kilku osób dla mi
niemiecka 136.50, szyling austrjacki - ' .. - Pon tym kątem dZlałalność nasza intruz: O ile ,iakąś sprawę. ni~~ierpiącą miarodajne - jest aparat pwtwowy .. ł4;gO spę~enia paru godzin? Na pytanie 
98.25, korona czesl<a 2&.95, frank fran- Jest }controlowana zarówno przez Iz;bll z:vłokl, uda Się ~r:z;adka z~łat.Włc w. cu- Roz;umie Pan - trzeba, aby wysiłki I t~ odpow1ada wstępny artykuł Nr. 12 
cuski 35.02, frank szwaicarski 172.80, Plzernys-łowo-Handlową. jak i przez or' sle ~orma!nym, Jest to zJa"\'llsk.o meco- były !>koordynowane. A o to, niestety, p1.IIID •• ,.P~!'fl DO~~." opat;zony ?dpo-
gulden gdański ~3, liry ·włoskie 3t.50, gana Min. P. i H. Od chwili dewaluacji dZienne l uwaiunkowane SpeC)/l1nym tu-nie tak łatwo. WIedniemi ilustracJ8uu 1 prOjektamI dań. 
leje rumuńskie 2.77, pengo węgierskie Dział kulilIlUny obejmuje pczepisy kOIł 
99.75, dinary jugosłowiańskie 11.50, serw, jadło'>pisy obiadów i kolacyj oraz 
l • ..ty łotewskie 12$, funt ang-ielski 26.10, artykuł o cebuli, czosnku i porach. 
funt palestyński 26.05, dolar 5.32, t"ubel "'"..... • ,.Bakterje na usługach gospodyni" ~ 
zloty 4..75, w zaofiarowaniu, dołar zło- fII.~"""'."JI o"ne to a~tykuł wyjaśniająo/procesy f~~tI-
ty 8.98. rubel :rrehrny 1.85, bilQ::l (),8~. ~ ~..- • .., • ., łacYJne przy kwasze.lUtl kapusty 1 ogę,. 
Bank Polski płacił Z<l banknoty dolar o- ków oraz opisy tych czynności. 
we 5,28. REZU~TATY . DNIA WCZORAJ~~O' Na.!mniej ?c~elr.iwamym wynikiem bY-I Gonitwa 6. Nągroda 2400 zł. dla 3 leł. Moda, felje~on i artykuł o koronkach 

AKCJE 
. Pomimo ~osć skromnyc~ nagrod,. Ja- ło suewątphW"1e zwycięstwo Langory i st. Dystans 1600 metrów~ . roboty ręc~eJ naszych śll\Z~cz:ek. kor<:1f 

kle wype!mły progr.am dn.!a wczorajsze I nad swą bY!ą towarzyszką stajni Lipo- 1) Ingola (chI. Guljas) C. Jarnuszkie-I k~ch tak pIęknych,. że powmuy ·zdobl~ 
~, prawIe wszy$t~le .g~rutwy wz~gra- n~. Z",:yci~Słde; kłllczy dosiadał żokiej wicza, 2) Surma, III, 3} Loza, bez miej- n!etylko n~sze sukme. ~kłe, le.cz p~
n~ zostały I!rz~z. hC~1l1eJsze s.ławk, ko- . JagodzińskI, który swoim zwyczajem. s.ca Grawer, S~a, Favoritas, Lotr. dews~~tklem sŁainow;c dekoraCję stroJu 
m. W przeclw.le.nstwle do dwa czwart- ! nawet p.ÓŹoIIą. jeJ>~~~, nie t.rad s1VOj~j 'Wytr.ane w 1 min. 42 i pół sek. w za'" I polskie) panny mło~eJ, - ~t.? częś-=. nu· 
kowego, na m1eJscach czołowych :mala- fermy )etdzleckteJ. W druq wczoraJ- c:iętej , ,,alce o łeb Tot Z1V 15, franc mertl opatrzona Plękneuu dustracJ~ 

Dla akcyj tendencja była mocniejsza 
przy dość znacznem oż.ywieniu. Nolo
wano: Bank Polski 92 - 92.50 (+ 125-), 
Lilpopy 8.75 (- 10), Ostrowieckie -
19.50 - 20 - 19.75 (+ l00), Staracho
wice 34 - 33.50 - 33.75. Drobne tran
z .. kcje dokonane, a t:uenotowane: Wę

zły się k?nie. naog~ł . faworyzowa~e I szym tQ.k~ej Jagodziński trzykrotnie mi- 6, 7 i 6. ... . Kronik~ Związku Pań Dom~ dopełni.-
przez pubhcznosć. Nalwlęk~zą sensaCją Dął celownik na pie-rwszem mieJ·scu. G't 7 N t< d 2100 zł dl 21-.& Nr. 12 pisma "PANI DOMU, którego 
d· bł' t·· I t R IŁ · t . om:wa . a"ro a • a ... t t b dz' d . t "nlla Y.do mtoze pohw orzenike Phrz.e~ dn- Ił ezu a y poszczególnych 1f000tŁw by- Dystans ·1100 metrów: • Stla a zewn~ rz:na u l praw Zlwe es e-
.,0 ę W 1 en ycznyc warun ac Jej 0- y l'l'a.stępuJące: ., 1) Ot 11 (' F . k) K" S E d )'cz:ne wraz0rue. 

PAPIERY PROCENTOWE brr:go wyścigu z roku ubiegłego w na- Gonitwa 1. Nagroda 1.000 złotych. Pło • . 2} eMo z. om;}nM '11 l VI n e- Dwutygodnik "PANI DOMU" jest do 
giel 14.25 (- 25). NiŁTat 104. 

grodzie ,,&rowna". Tym razem jednak ty. Dystans 2400 metrów: . rowi . assacre, ani a. . ygran~ nabycia w więksZYl4h ·księgarnia.e~, · w 
Dla papierów procentowych tenden- Ingola na całej linji prQstej musiała sto 1) Gladiator (ż. U$tinow) H. Ha.rlan- T t 9!D.ln. 10 6ek. łatwo o 1 dłutośc. kiO!kach .,Ruchu" oraz w Administracji 

cja była słabsza. Notowano: 4'/. dola- czyć zacięt~ walkę a Surmą nr uzy- da, 2) Ekran II, 3) Lady Daisy bez miej o. : pisma .,.PANI DOMU", Warszawa, Nowy 
rowa 52.50 (- 25), 5% konwersyina 67, skała przewai!ę zllledwie łba. sca Baby. Wygrane w 2 min. 48 sek. bar . Gonitwa 8. Nagroda 2500 zł. cłla 3 let. Swiat~. 
6% dolarowa 77.50, 7'1. stabiliucyjna ---..... _____ .;.,;;;;; __ ........ ioiiiiiiiiOiiii ~ dzo łatwo O 4 dł!1J1ości. Tot. zw. 7, fr. 1 5t Dysl~ns 1300 metrów. Spr-zedaina. PrZ8Młtdnlk h 'lndło.' 
61.25 ~ 60.63 - 61.25 (- 113), po 500 15'50 i 6. 1) Klaudja (t. Jagodziński) K. Zieliń- UlU y 
clol. - 61.75, 8% przemysłu polskiego Obrot .,zallllełdowe Gonitwa 2. Nagroda 1800 zł. dla 2 let. skie~o: 2) Bira, 3) Temida, b~z miejs~a no Sł lJednoczOnvth 
91.25 - 91, 41/t% ziem. 42.50, 5% War , Dystans 1100 metrów' 7 kont. Wycofane Lauda IV 1 Antolka. I' • 
szawy nowe 52.63 - 52.75, · S'!o ŁodZI Dolary papierowe 5,311/,. 1) Ra~uza (t. Ja~od.ziń .. ki) K. Zieliń. Wyltrane w 1 ~in. 23 i pół sek. wysyła Nakładem Polskiego Towanystwa Han 
nowe 41.50. 6'/, oblig. Warszawy 6-ta Funty (banknoty) 26,09. ski~o, 2} Harroes&e, 3) Szaman, bez na <;0 2 długoścl. Tot. Z'V. 23, fr~c. 7: dlu Kompensacyjnego ukaże się w druku 
emisja 57.50. Tranzakcje menotowane. Marki (banknoty) 136. miej~ca 5 kOllli. WYl!rane w 1 min. 10 i 10,,0, 7. Zwrot sta~ek za ~Iw~g)ę, kto "Przewodnik Handlowy po Stanach Zje-
3"0 budowI. 40.75, Ilum ery kolejne 41.25, Dolary złote 8,98. pńł $ek. łatwo o 1 i pół dłu"ości. Tot. ra została na starcIe. KlaudJę, hcytowa- .L h" _ 'ó W·t Id W ńk· • 
4 c:' • ho· -.....ł'ł 10 R b I .. . . . ~ n" do 1600 zł nabył p Frohman I Ul:oczonyc pl ra 10 a a _ .. 0 

70 Jnwes·ycnna ...... y ... a 1 .50, 8% u Ie z ote 4,76.. ~. lO, fraflc. 6.50, 10.50 i 6,50. .... . . Wil:ZA, b. radcy handlowego przy amba. 
dil1onowska 92, 7°/. śll\~a 69.25, 3~/o Papiery p!'oeentowe słabsz.. Gonitwa 3. Nagroda 1800 zł. dla 2 Id. . Gonstwa 9. Nagroda 2~ zł. dla 3 let. sadz-.ie polskiej w Waszyngtonie, obecnie 
renta 68, 6°/0 oblillacje Warszawy 8 i C; Stabilizacyjna 61. ,Dystans 1100 metrów: 1 st. Dystans 2100 metrow: naclelnika wydziału w Ministerstwie 
emisja 57. 5 (8) proc. Usty warsz. 52,63. 1 1) Hipoteza (ż. Michalcz:yk), Z. Do- 1) Langora (ż. Jagodziński) F. WÓJ- Przemysłu i Handlu. 

bieckieg(), 2) Remors i Haut Brion łeb w cika, 2) Lipona, 3) Tamano, bez miej- Przewodnik. wypełnia lukę w naszej li
łeb, ~ miejsca 5 koni. Wygrane w l sca Lumineuse, Hogarth. Babinicz. Wy- tE'raturze fachowe;, dając ścisłe informa

t mm. 11 sek. dość pewnie o 1 długość. grane w 2 min. 23 sek. dość pewnie o c;eo· kupiectwie amerykańskiem i sze
i Tot. zw. 17.5a, franc. 6, 5.50 i 6. trzy czwarte długości. Tot. zw. 75.50, l·e~ wskazań niezbędnych dla każdego 

DOMY, WILLE, PAŁACYKI, PLACE. 
Centrum - &ódmieście Waru..".-, - Mokotów - Kolonja Staszica - 20-
libórz - Saska Kępa - Grochów-Czerniaków. Kilkadzic$iąt nowoczes
Dych, pierwszOł"zędnych okazyj. Ceny: 40.000, 50.000, 75.000, 100.000. 150.000. 
200.000. 300.000, 400.001), 5OO.0(t() i wyżej. Wszystkie objektv zadeklarowa
ne nam do sprzeda:ty, bezpośrednio przez właścicieli, osobiście przez n., 
sprawdzone, iciśle skalkulowane na 10 - 180/0. Większość domów posiada 
długoterminowe, niskooprocentowane ~o:tyczkL Pol",ca w wiellfim wyborze 

. W:!~~~: ~o:k~Wc:~h~chom/)fai w nalłIJleKSze tródło kU90a 
I sprzedafy nłerucbomołcl: Dom KnmisDłlJD-Han· 
dlOEJJY BLOK" AJ. Jerozolimska 11. 

" \ Telekln 8-15-1L 851 

I 
Gonitwa 4. Nagroda 1800 zł. dla 4 lel. franc. 33 1 7,50. kupca-eksportera. Dotyczą one techni-

i st. Dystans 2100 metrów: ki eksporŁI,1, a więc opakowania, format 
1) Kuternoga (t. Stasiak) S. Ostrzyc- ZAPISY NA DZIŚ. I nc;ści celnych, finansowania eksportn, ko 

I ki.e~o, 2) SOPQtka U, 3) Satrapa, be7. Dziś w 42:gim ~u sezonu j~ienne-- r~p~ndenc!i ~andlo_i, reklamy towa· 
l ml~Jsca Dam, Złote Rnno i Fugas. Wy- go odbędą Się gonitwy nutępuJące: row 1 komlwo)ażerstwa. arane w 2 min. 20 sek. bardzą pewnie o .. ________________________ = _______ _ 
? dhl1109cl. Tot. ~. 16, franc. 8 i 12 . 

GO!lflwa 5. Nafroda ~OO zł, dla 2 let. 
Oy'ltans 1100 metrów: 

t) brestea (t. Paśt«nu) C. A.qdry • 
CU, ~J Hfn'akld, ~J KantolI. W~~. w 
1 ain. 9 i pół 'łk, łatwo o 2 ' dłu(okl. 
Tot, S,50. 

••••• ,. placyk kil lelowy, n.liyty '.nllJ I n. 
r.'Y w sklapla 8a.ownl (Kredylowa 3, '.' ••• 00.01), 
•• paw.'a ci .... IIit' koszte 1ft molno.t korąstania 
w ka.daJ chwili. kil"'." Dr ••• tał8 :I,6d'. bl •• 
.lIce ••• rllce) w_ ... 



TaJemnlczv telefon 
(8) - Czy ma pan chwilkę czasu 

dla. mnie - słodko zadźwięczał kobie
cy głosik w tubie telefonicznej, którą 

W cichym domku w Miłosnej 
działała "fabryka" fałszywych monet 

na alarm dzwonka uni6sł do góry pan W Sj!dzie Okręgowym rozpoc~ Aresztowanymi okazali się bracia 
Jarosław Brzeski. się wczoraj proces fabrykantów fał Majcherkiewiczowie. Wyjaśnili oni, 

_ Dla pię/rn.ych kobiet rnam zaw- szywych monet, których ujęto tylko że zostali zaangażowani do fabryka
Bze czas, ale czy można wiedzieć, kto dzięki szczęśliwemu przypadkowi. cji pieniędzy przez szwagra' obu -
mówi? . W czasie nocnego obchodu, pali- Majewskiego. Pod nazwiskiem tern 

_ Ach, to wszystko iedtw. Kobie- cjaIlt w Miłosnej zwrócił uwagę na miał występować znany fałszerz Ku-
ta. To POwi17:no panu WlJstarczyć. spóźnionego przechodnia, co do któ- łakowski, który swego czasu brał u-

_ Wysta.rcza rzeczywiście. Czem rego nabrał podejrzeń, że jest kłu 

dział w wielkiej band~e fałszerskiej 
w Brześciu, zdołał jednak umknąć 
przed pościgiem policyjnym. 
Kułakowskiego vel Majewskiego u

jęto po kilku tygodniach, kiedy ZJa
wił się w mieszkaniu żony przy ulicy 
Piwnej 4L i z.) 

mogę pani służyć? sown,ikiem. Śledząc tajemniczego o-
_ ChcialabY1n się z panem z<> ba- sobnika, policjant zauważył, że śle 

czyć. Może zaraz. W kawia1-ni. dzony wszedł do ustronnego domku, lł·toł!tnl [~ło~~er... lD~~omitl~rią I~lanlą 
_ Doskonale. Ale lepiej umówmy stojącego na uboczu osady. Niezwrkl, proces o Drakl,ke znachorska się przed kawiarnią. Może na rogu Policjant z ~ronią w ręku wkroczył 

Złotej i Marszałkowskiej. Tylko jed- do chaty, gdZle zobac~ł <:a:łe zwały 
no: jak się poznamy. . ~rebrnych monet. W sąsIedmm ~ko ;Wręcz .n~f4PO:wszednlia spralwa o wa pnaidyki. 

_ Noszę czarne palto i zielony ka,-' JU w r~hu były ?na8zyny, na których poolkt.ykę znach<lłr<Ską zntalazłia 60ię Jas.ilO MJrści·cki po tym ł~O!dJnym 
pelusz. Mam jasne włosy i niebieskie wyrabIano fałszywe monety. na wokandzie sądlowej. w>y1roku l11ie zaoruiechał lPT.a:kty.!d, 
oczy. Przy maszynach stało kilku męż- Jan Mi\Śoiclti jlUtŻ od 14-te<go 1l'IO- czyni'ł to jedwllk dy&kretnaej. P ,rzecL 

_ świetnie, więc za pół godziny. czyzn. kJu życia .zasłY1nął ~ w s)Wojem 1'1()· pewm:ym OZ'asem za,parllla n>a gTluź1L· 
Pan Jarosław odłożył słuchawkę i - Ręce do góry! - zawołał poli- d21,noom miastec2lku, jlak<o ... z.n.alk!0l- cę matka mi~S'c~}!V{oe.gIO Oibyw:aroela, 

e 

Zła Przemiana Materii 
;TEST CZĘSTO PRZYCZYN4 WIELU.' 
CHOROB (KAMIENIE tOLCIOWE.. 
ĄRT~:Y~M, ISCHIAS, CHOROBY; 

SKORY). . . -

ZIOI:.A 

CHOLEKINAZA 
H. NIEMOJEWSKIEGO 

SYSTEMATYCZNIE I ENERGIC~-rtm 
;WZMAG.AJ'4 CZYNNOśC W4TROB~ 
fi: WYDZIELAJ4 W TEN sposoBI 
SZKODLIWE I POBOCZNE PRo.: 
DUKTY PRZEMIANY MATE~ 
JlNIĘMOtLIWI.AJ'4C ZALEGAJ':l'lE 

ICH W ORGANUMIE. 

SPIIEoAi: Skład główny: WarszaW3. 
DDYjy-~wlat ~ oraz aplekl i składy apfmne.. 
UDAO BlllZl'l.Al:NYCH BROSZlJ,B 

WaJny zjazd d2Ie2a,ó~ 
P. P. w. 'UŚmiechnął się do siebie. Zawsze cjant. miItość lekarslka. Był on w~ lU/CZ· IlIhetiaka Skwa1'1()\\'ra. WezWla/IlY Jlan· 

'miał u kobiet powodzenie, ale na to Wszyscy w przerażeniu podnieśli niJtUll IczW!alrteti klrusy giJIn1liazj,a~ruej. l\HściJcki, który ~'l jlWż uczni'a-m W runil!) doziSliejs:zym ,ro~poCZ)'1l1la 
spotkanie cieszył się specjalnie. Pięk- ręce. Wówczas policjant nałożył k.o- ZddlDlO\Ści leOOainśkie.w ma;1;ym siódlmed kLa.sy, Z3lżąd'wł 700 zł.otych ją 6j~ lWI "Va.11S1l~WIi'e dWludniow.e ob
'1.a nie znajoma. Tajemnicze spotka- lejno trzem fałszerzom kajdanki. Je- ohJłopcu W)'\k!ryq: jego OijciJeC. rzeź- na leki i rozpo,czął ilmrację. radl)' pierwszeglo walloog<o zjazdu 
nie. R01nantyczny telefon. Ach, życie den tylko zdołał zbiec_ Obezwład- n'iJk z zawodiu. P<O'0Z.ątkOJwo "lec~ POI~ po zastosowa,n~lu poiCIZrow.ego PrnJ'!:'1p<)soooleru1a wOtj
jest piękne... niwszy fałszerzy - policjant zapro- nJ!e" przez nl/ałego JasUl3. nosiło ICiha "kura-cjti" "doktora" Mtiśdckitego &k.o",~o. N.a zjaz<1 pr2i~,bj~li deleg·a· 

Ubrał s-ię starannie. Wybml ?Ulj- wadził wszystkich na posterunek. raikter zabawy, potam j.edlnak fama staJn c-hOil'ej po;prowilł .sli<ę, lI1ieb-awem ci z IJubll!ima, 'Wi,lna, Kati()'wuc, Era, 
bardziej "twarzowy" krawat i po- Okazało się, że szajka działała od o jego zdolnościach l"oznJoSiła &ę jedna!k ruas.tą.p·ia<o gwałtowne ,pogor- lrowa, l;wo.'\\1a, P.oznania i Bl>1(](go,. 
szedł. dłuższego czasu, stosując jaknajda- tak sz.erolko, .iJe ś"ią.gal~i do n:i-ego szeni.e. W~dy ,syn chl()ll'ej ~~oltył do- WC?iJ. 

Darny na miejscu U1nówionego spot lej idące środki konspiracji. Chałupę po lpor,a!dlę chorzy nawet z da1szy,ch ni,es'~enite wbadrom ,prolkJuIl'l3Jto.rsikim 
kania jeszcze nie bylo. wynaleźli w ten sposób, że jeden z 01"- dk>Qlic. Po proopmwa.dlZienlilU dloohoooe- ZJazd KronenberczykółIJ 

_ Spóźnia się, to znak, z'e S;" sza- gani~torów występnej bandy dał ()- Mały J 'alSio w lm-ótkich spodeJll- nrla, w staon ,000kal'Ż.enia :poSlta'W'li-QlllO W d • "" • kla.c:h <1 d mu 3 listopada r. b. odbędzie się 
-nuje _ pomyślał. głoszenie' w pismach, że poszukUje <O wie zał chorych, stooiOwał oj<ca i S<j1n>a Miścicldch. 1vUśdcki w ~arszawie Ogólny Koleżeóski Zjazd 

A.le sp6źnia1a się jakoś bardzo. domku na uboczu w letniskowej miej- ro.7me środki, 'ZlapisywaJ lekwI1&tWla,. oj<!,iec bowiem, jla!k; oikazaJ<o salę, :/laJ· Jubtleusz~wy b. Wychowańców Szkoły, 
Czekał już dwadzieścia ?ninut i nic, scowości, dla nerwowo chorej osoby. WrefWCbe konkwr.encja chłopca za- mowa!' silę sbroną finanoową "grubi- Handlowe, Kronenberga - z okazji 6().e' 
ani śladu damy w czarnem palcie i n~ł.a stlłll'oSzych ,,1ro1€Jgów" z netu Ieka.rSIQl€lg'O", syna ginma.z.jali- ~~:k:~c!:~ powstania, a 35-tej od dat; 

. l k l mjastec.zkla li grono nrie;sJOOw'''''h l~ st..:. zte onym, 'ape uszu. k zł u..,......" . Komitet ~jazdowy rozesłał zaprosze· 
Nagle ... Tak, to napewno ona. Wy- Walka z Żebrall.em aJrUJy oż~'lło doIlliaslienie władzom Na rozprawie obaj n,ie przyzna- ma wszystkIm tym wychowańcom. któ-

saka blondynka. OCZ1J niebieskie. Pal- o l.ljpil1awt:taJlli.u b-erz.prawnj'e prał<!tJY'k! wa'l1i się dl() winy twierdząc, ~e \pa- rych adresy posiada, 
to cza'me. Kapelusik zielony z piór'e- i WIÓClegoslwlm !lekall'slkiej przez małego gjmna'Zja- dni o:fioalrą i.ntrygi S1kwa~-, które- K~ledzy mimo~olnie pominięci, pro-
czkiem. Na wcOO!raJjs~ posiedze.nliu są-I Listę. mu byJ~ wi·nn'i p!i.eruią<ltz·e. $zen~ są o podame swych adresów Zarz~ 

• __ .1<;. c.-. J' M~'ś .,....... O dOWl Koła na ręce kol. L. Drzewieckie-
_ Moje uszanowanie. Cieszę się, dlu do wnlllci .z i1el>l"aJC(:.wem l w~v.- ...,puco.Wę asI a Jj CIU.le.g'O .sfIdero bciąŹlające dll.a oekalttionych ze- go - Warszawa. PI. Napoleona 1. 

że pani przyszła. Dziękuję za telefon. c~.em" odbytem w SIaIld sąd-u WlaJno dla <sąd1u sbarow.ń'SkJłelgo, kU>- :manila 1iłO'Żył dr. Leisner, ~ry 
_ Jaki telefon? Nie rozU1niem. O grod~, odldaJiał VI (Złom 34), ry Illmnał coprawd,a, że f~t 1ecze- z ·ramieallia wł.adz admi!nistrlłlCiYj

co panu chodzi! Nie mam przy jem- l~2lpa.tJrzono 21 s,pMW, z ;tej liewy niJa.z'Oo5itaJł ud'OWOdJnrollY, j~dlIDlk D'y.ch ~adził dwu'klroWe r~ 
')w§ci znać pa114. 6 QdłroC7J()JlJO, 1 OSIObę wruiewtimlM<>no UIy,l()lniJ ci!1ł())pca od kary moty\\1U. tvJrz.je w miaszkam'i'U Miooiclcicll. Dr. 

_ . Oho nie 'W1f1cręei się ~ tera.z i OOeSIłaoo dIo Domu Za.robkow€€,o jąe wya'oik tero, że ohłOlP.oom pow~- Le:isnea- w c-r.asa.e rewizji ~ 
t.ak latwo. Idziemy na kawkę. pm;y ul. Cz:ernialoowski~j. Ogł'OIBOO-- oowała przoo:ewszyS'tlkilem <1i<P.da~- z~~ aclców, rece:pł;y OIraz ... ksriląZ-

_ Jak paf t śmie? Proszę mi pozwo no 13 ~'!YfI"O.ków skazudąlCy<Oh, z tej WQŚĆ, • ~ JlO?adt.<:J ,,?ika.2lał on rn.a. ki nau:1roWle z dziedzJ'Il~ mOOIy'CiY'l1<y. 
lić przejść _ powiedziała dama tea- ~y !pięc~u cskrurżQnY10h .ska:Mno WąŁi>I.IW1e .ThIepo.spo.l.llte zdoloości w Są,d uznał winę ()bu oslkarronYlCh 
tralnie, ale ze 3ZCZere?ł~ oburzeniern. 00 \llIl.lieSrlJCzen.re w d.omu ;p1".alCy pew:njoml ~Jel'Ulnlk;Ul, wohec cz~~o u- za dowiedizioną i wyntier.zył .itrn 'S'Lll-

_ Nic z tego me będzie. Obiecała pr.zymUlSlOwej w Ol·y.sze'Wlie, na 0- k.arr:aauiJe j1ego Jl'IO$e ,prooszkodzjć mu I rowy wyrok: po roku Wfięzdenita. 
?ni pani i wogóle niech pani temz kres od 3 ~cy do 1 il"<lkIlI, 5 w dJrIo,doje legaJn-e~ dojścia dJo prta- (z.) 

"nie odstawia 1IXLŻnej", bo pół godzi- zruś _ ja(ko niw.ool.ruych 00 praq 
ny temu śpiewala. pani inaczej. - tllIa umUes71CZlell>OO w jplrz,yttwłlkru·. Kredyty budowlane Dama zdenerwowana. do oslatecz- ~esrooo WlydoolTI.anie kan.-y na 
ności zrobiła pa~ Jarosławowi pie- dJwta ltlłlta .&wÓm ooobolIIl. W licrfuie 
kielną awanturę. Zbieg~i się ludzie. skatl)3Jlych by'!\() -7 l'€-cydywistów, dl() 
Znalazł się pOBte1"lttł1w'lUy. któr)lCIh waSJtosow-ano w-fos7Q ws-

prz8dew.z~stkl.m dl. dom6w 
z.op.trzon~(h w slhron~ gazow8 

Panu Jarosla'l.lXYWi spisa/IW proto- uiiJal' ka!rY. Na plenarnem IposiJedzen.iu Komi- riały te dooony .mi·aSfl1kalln.e, :które 
tetu ,rtowwd<o/Wy m. War&alLwy U· za<watJrrone będlą w SlChlrony pne
ch,":ailon?, że pi,e.rwmeńtSlbWQ Iprz.y etiwJ.otnilCro-gazow.e, wy.k.ona.n'e po
ud!zlle'lalIllLU pOIŻy.cz.e'k z Pa.ńSlÓW'Owe-- dlłlug abo/wIiąoojącycll p.~w. 

1cul za zakłócenie spokoju publiczne
go i talc się jego .. wyjq,tkowe 8zcze-
'ście do kobiet" zakończyło. ' . , .. =====-............ . 
Dr. Z. Fajntyn ~~SZ~ 36 

" niedzielt; do 2-ej 
Weneryczne. p ł [ I o w e. sk6ry 

Ogło5zenia drobne 

AAA, MEBLE nowo~~sn~ tapcza 
ny hIgIenIczne zł. 

50. Szafa z lustrem 115 zł. Kreden5e 115 
d. Krzesła wyścielane 15 zł. Sypialnie 
stołowe, gabinety. Skład fabryczny: 
2ELAZNA, 75 
ról Chłodnej. a 1025 

"ElLE nOloczesne JakIe-
rOMone U~dzeni~ . ku~heDDe, p~ 

W kOJe panaetiskie, przedpo-
kojowe i t. d. 
Poleca: Pierwsza Warszawska Wytwtir
ma SZ. CHASIN, Wuszawa, NowoUp-

ki 9, teL 11-53-52. 
Uwaea: Filji nie posiadam. 103! 

Froterolanie wiórk~anie, cy.kli nowalue, mycIe 
uy)" lpI'~taDie biur, mieszkań. Roboty 
&duński .. Pluskwy tępię ,azami. Robola 
łacbo1r.. Ce,ielski, Browarna 8, telefoD 
628-91 Dzwonić ,odz. Ił - 16. 886 

Nie motna taniej 
I ~ lIII'ek~ h'efO prHd 
aę~ nit dać .. o,to.zeme drobne" 
w ~~ .. d.zi.emtiku to-podar 
cąa ,,Ktwjer Polela. Al. Jerozolimeki. 
33, teJ. 9-77~. Na qd:aai.e wyeyłamy 
w.p61pracowDik .. 

Statlent \la sumienna nauczyciel
U '\, ka. udziela korepetv-

c.ńe pnygoł.owuj. cło egzaminów. UcZy 
"""ch. IlefucAcj .. .Telef. 11-10-10. 

U~ 

Niedzieli sportowI 
go fUlIl.dlUSI7JU iłmdow.1auregQ będą, ł Przeważają dzjj imprezy piłkarskie. 

Mecze o mistrzostwo Ligi zbliżają się do 
finału. Wszystkie są ważne, bo decydu-

ją o takiej czy innej lokacie, w tabeli Budowa Muzeum Narodowego 
Po~ń., Ruch, Warta - to są faworyci 
na leadera. W miarę, jak kończy się o-
kres tych gier, zainteresowanie mecza- WZlllOSoo'Iliie murów ,f;r7)ech cen
mi Ligi wzrasta. W Warszawie dawne Ilra~h pawJJl'Olnów M<U1'l)8UJn Naro • . 
"derby" piłkarskie Warszawianka - Po 
lonja zmieniło się. gdy doszła do głosu I doweg<o w Al. 3 Mad.a dtObiegta lwn.
Legja. a PolOlllja spadła wybitnie w for- oa... Wyoolrość IllIUIl"ÓW n1(}lw()WZDOS:/lO 
mie. Dzisiejszv mecz Legji z Warsza- n'YlClh sRGnztydeł ZlrÓwnała sJę już Z 
wianką jest rodzajem takiego "derby". 

Program dzisiejszych imprez sporto- w-YlOO1rośdą pawiJl'OlllÓw sIlrnajny.ch, 
wych jest następujący: Ul1roń'CZOnych w 1930 11". d ,mieszczą-

WARSZAWA: eyciI. W części WiScllodinńej, od stfiO>o ' 
ny Wi-Sly. Muzeum W().jslka:; a w 
części ~hl()dmtiej, bJ;i~ NQ!WIegO 
Św::\aifla, dzri.ał sztuki zdIobni~zej i 
biJw-a Mu'ZClUJn N3II1Oldbwego. Zary>
sowała. si<ę jluiŻ wyraźnńe bryła mo
nUlIllenif:alllIlegQ gma.ohu IZ trz.ema 
d2ried7:ifl!CaIni, otwalrtemi od Slt,rony 
Al. 3 Maj a, a z.aanikna.ętemi PlO bo· 
kaoh przez .sIk!rzyd.ła tpI~pa<11e 
00 głównego lrorpmsu bOOynkiu. W 

K. stadjonie Wojska Polskiego o go
dzinie 12-ej mecz o mistrzostwo Ligi Le· 
gja - Warszawianka. 

W parku ~lnym im. Sobieskiego o 
godz. 12-ej międzymiastowe zawody 
reprezentacyj szkolnych Warszawy i to<
dzi w hazenie i szczypiorniaku. 

Na sładionie A. Z. S. dokoóczenie lek 
koatletycznych mistrzostw juniorów. 

W lokalu Legji o godz. tS-ej mecz za
paśniczy o misŁr·zostwo Warszawy Le
tja - Elektryczność. 

dwóch ŚTOIdkow.j'lClb Eikrzydfła.ch mi'e
śóc się będ!zBe galerja ma:llM'lSltwa 
polslkiJeg<o .i obcego <>traz gWptote
ka, ItmZ();Jl czę6ci środkJowej głów

~ ikorr.pUJSlU stanorw.i wielka klat
ka schodowa,. 

Przed :mmą JlrOiW\'! palWiiqOllW gma
chu będą pc&inyta 'z wwzględmję

nilem j.uż cOOma.ld,eru OIŚWietlJenia 
~ maI1a.rstwa. poorlJerwaź ga.
lerje te będą <oświet}o.na świattłe.m 
górn.em, d.ach będZie w macZllJeÓ 
cz~śei 0S71cl1(}lny. 

W ciągu 7Ji;my tempo mbót będzie 
z m:miewnośoi ~olnio;n,a, pmc.e jed 
nalk ni.e będIą Pl'7Jet"WaIlie" lecz 10-

g'I1aJlłiC7.oobe do ~'ZnOlSZlentia we
wm~trznycl. ścian pod7lia.łowych. 

Pozatern odbędą się dwa wyścigi ko
larskie zamknięcia sel!lOOu. Pod Jabłon
ną o godz. lO-ej rozegrany zosŁanie wy
ścig Legji, a niedaleko wału Miedzlłszyń 
s: .. iego, bieg kolM'ski o puhar Elektry
czności. 

lifl~a Plia~ów W 1I1-[im ~wartale · r. b. 
w lIT kwartale r. b. na terenie 

NA PROWINCJI: działalności Po~zechnego Zakladu 
W ł.odzi mecz ligowy tKS. - Craco- Ubezpieczeń Wzajemnych (łącznie z 

via, trójmecz lekkoatletyczny Wima - m. st. Warszawą) zanotowano 5.99C 
Zjednoczone - Warszawianka i wyścig pożarów i 10.5Il płonących nierucho
kolarski naprzełaj tKS. mości. W stosunku do III kwartału 

W Krakowie mecz ligowy Wisła -
Polonia. r. ub. stanowi to wttost liczby poia-

We Lwowie mecz ligowy Pogoń -- rów o 5 proc., lictby płonących nie-
Sląsk. ruchomości zaś o 9 proc. Najwięcej 

W Wielkich Hajdukach mecz ligOWYj pożarów było w woj. centralnych 
Ruch - Garbarnia. "!' K.tł!~cacb mecz fin:,-łowy o wet- (3.003), najmniej - :we wscho<lni.ch 'ae clG 14 ~ -- CZarDI. ~1.2S5). 

Ilość pożarów w okresie pierw
szych trzech kwartałów r. b. w sto
sunku do analogicznego okresu roku 
?oprzedniego wzrosła o nieco ponad 
2. proc., natomiast ilość płonących 
nieruchomości wykazuje spadek o 6 
procent. W r. b. było najwięcej po
żarów w lipcu - 2.623, przy ilości 
płonących nieruchomości 4.812, naj
mniej - w styczniu: 737 pożarów i 
846 płonących nieruchomości. 

nledzfela (aJ OPERZE 
Godz. 12-ta w pol. 
porane~ dla dzieoi. 

"WIESZCZKA L A L E K" 
i 

"PRZEKORN A LIZETT A" 
Ceny zniżone. 

Ada 

Godz. 3.30 popoi. 
liR O S E-M A R l E' 

ze Szczepańską. 

Godz. 8-ma mecz. 
"T R A V I A T Alf, 

Sari, Płoński, Raczkowski. 
Ceny zwykłe operowe. 

A POTEM BĘDZIE PANI ŻAL!._ 

jeżeli pani nie zobaczy uroczej 

komedji muzycznej 

KAWIARfUKA 
Benalzk y' ego, 

która wk.róŁce schodzi z repertua

ru w pełni powodzenia. 

lTeatr 
"WIELKA REWJA" 

~.1a. 

Poc~tek otodz. 8-.j. 

C 9 R K STAniEWSKICH 
PIĄTEK 1 IJSTOPADA 

OTWARCIE ' 
sezonu zimowego 1935/36. 

W programie otwarcia rewelacyj
ne nowości z dziedziny sztuki i te

chniki cYl'kowej. 
Na czele atrakcyj - słJ'DDy 

LEINERT 
Człowiek - rakieta! 

Uwaga! W dniu otwarcia, l-go li
stopada odbędą się 2 pr.zedstawie
nia o godz. 4.30 i 8.15 wieczorem. 

w S%)'scy Wiedzlł W W lIrszawie 

że najlepsze C. A .s T K II 
w cukierni 

J. GAJEClJSKIEG 
Chmielna 47-a 

I 

I 

I 



Str. 10. 

(~~o rozprow no~ OOS80 · orko miejsko 
W toku dyskusji nad 

sprawozdaniem Radzieckief 
Komisji Rewizyjnej, w imie
niu Klubu BBWR. radny 
mec. Bronisław Owczarek 
oświadczył, iż Klub jego 
nie przyjmuje do wiadomo= 
ści protokułu rewizji i żą
da przeprowadzenia lustracji 

przez specjalną Komisję z 
ramienia władz. gdyż więk= 
szość Komisji Radzieckiej 
nie zbadała całokształtu go .. 
spodarki miejskiej i nie do 

wszystkiego dotarła. Wśród 
ogólnego poruszenia radny 
mec. Owczarek przytoczył 
fakt, że sprawa, wniesiona 
przez b. Komisarza .miasta 
Bujnickiego do Sądu o bez= 
prawne wypłacenie przez Ma,. 

gis trat b. ławnikom odszko
dowania w sumie kilkuna= 
stu tysięcy złotych, została 
w pierwszej instancji przez 
Zarząd miasta wygra ną i 

sumy wypłacone, zostały za
sądzone do zwrotu na rzecz 
Kasy Miejskiej. Na żąda
nie obecnego Zarządu mia
sta radca prawny Magistra
tu, sprawę tę z Sądu - wy= 
cofał! Słusznie przeto rad
ny mec. Owczarek podniósł, 
że tego nie można nazwać 

oszczędną gospodarka miej: 
ską. Wywody swoich przed,. 
mówców z większości Rady 
Miejskiej scharakteryzował 
jako filipiki polityczne, a 

przecież Rada Miejska nie 
powinna stanowić forum do 
załatwiania partyjnych po= 
rachunków, lecz być tere-

nem do załatwiania rzeczo
wego miejskich spraw go
spodarczych. Protokuł Ko' 
mISJI Rewizyjnej nazwał 
mówca "broszurką polemicz
ną", daleką od objektywiz= 
mu, wskazując różne sprzecz= 
ności, jakie Isię tam znaj
dują· 

* * * 
Niemilym zgrzytem odbiło 

się przemówienie radnego 
W ójciaka, nowej gwiazdy na 
firmamencie PPS w Piotr
kowie. Gwiazda ta, jakkol .. 
wiek głowę ma w Piotrko 
wie, tkwi ogonem w kon= 
stelacji wschodniej, gdyż p 

W ójciak roztaczał zacbwyty 
nad planową gospodarka w 
Sowietach, jakkolwiek tam 
nigdy nie był i dobroczyn
nych jej !Skutków na swej 

skórze nie odczuwał. Ła
będziego śpiewu ku wscho .. 
dowi przewodniczący radny 
Dobruś nie uznał za sto: 

sowne przerwać. Na zapo' 
wiedź mówcy wprowadzania 
w Polsce ustroju socjalis
tycznego radny Gulczyński 
(Klub Narodowy) z miejsca 

I zareagował: To Wam się 
nie uda! 

~. 

* * 
Podczas dyskusji radny 

Dratwa zwrócił uwagę, że 
echa tych rozmów będą 
znane całemu miastu, a sta
wianie w ten sposób $prawy 
sprawia wraźenie, że coś z 
przeszłością jest w niepo
rządku i czegoś się więk
szość rządząca boi. 

Naleiy rozsądnie 
szafował groszem 

publicznym 
Na czwartkowem posie .. 

dzeniu Rady m. Piotrkowa 
I radny Piotrowski (Klub N a,. 
. rodowy) rozpoczął swoją 
przemowę od stwierdzenia 
że szefowanie groszem pu= 
blicznym musi być oszczę'" 
dne. rozsądne a nie lekl<o' 
myślne. Wszyscy bowiem 
obywatele ponoszą na rzecz 
tego miasta ciężary. W Kos 

misji Rewiz~Tjnej pracował 
ekspert sprowadzony z War
sza wy. Dziś się dowiaduje= 
my że pan ten już został 
przyjęty na płatną posadę 
w Magistracie. Czy jest to 
przyczyną, czy skutkiem? 
pyta radny Piotrowski. Kie~ 
dy się bada gospodarkę 
miejską, nie można oprzeć 
się wrażeniu, że m am y ba
gno. Zużyto depozyty w 
sumie 17.000 złotycb, a de
pozyt 45.000 złotych na dom 

Kultury i Sportu został 
również "zjedzony. To jest 
zużycie mająt1<u niewłasne
go. Przekroczenie budżeto
we za ostatni rok wynosi 
176.426 złotych, a łącznie 

I z poprzed. latami 1,365,769 
I złotych. A więc nie tylko 

b. Komisarz Bujnicki, ale 
i poprzednie Zarządy w ten 
sam sposób gospodarowały. 

W ciągu jednego roku cu= 
dów nie można pokazać. 
Wart Pac pałaca. Czerpie 
się ze Skarbów Państwa 
na roboty publiczne, których 

r;,ARM~ 
nie daje, ale sprzedaje 

najlepsze 

RROJO - nrftRRTY 
na dogodne, długoter

minowe raty oraz źa-
I 

rów:ki i materjały elek: 

trotecbniczne - poleca 

po przystęp. cenacb 

FIRMA 

JANU~1 MV~IKOW~KI 
III Słowacki.eo 26. 

''I 

klasyczny przykład stano 
wią brnki Halasa. Prawo 
budżetowe nie jest respek
towane w gospodarce miej" 
skiej, która jest chaotyczna 
i bezplanowa Hypoteki nie .. 
uregulowane. 

Mówca porusza dalej spra
wę szkoły im. Poniatowskie
go, przy której budowie 
prawa osób frzedch - w 
tym wypsdku parafji św. 
Jacka - zostały przez Ma= 
gtstrat naruszone w sposób 
Abisyński. Tego rodzaju go= 
spodarka groszem publicz
nym jest absolutnie niedo" 
puszczaln i karygodna. Gos
podarka w Przedsiębior~ 
stwach łVliejskicb jest fa
talne. Jedna piąta produk
cii gazu idzie na marne . 
W ciągu jednego roku uby~ 
ło 14 proc. konsumentów, 

I a jeżeli spadek ten potoczy 
się w tem tempie, to za 7 
lat Gazownię w Piotrkowie 
trzeba będzie zamknąć, Re' 
wizja i naprawa rurociągu 

była niewspórmiernie kosz' 
towną. Płacono 5 złotych 
za metr! Rzeźnia również 
nastręcza bardzo krytyczne 
uwagi. To, co si5 wjed., 
nym roku wybuduje, trze
ba w drugim rozbierać. 
Ciężko jest scharakteryzo
wać tego rodzaju gospodar
kę która jest jednem wieI· 
kiem bagnem. Kto groszem 
pnblicznym nię potrafi go" 
spodarować, ten niech ustą
pi. 

Przemówienie swoje rad
ny Piotrowski .zakończył 
ąpelem o odrzucenie spra
wozdania Komisji Rewizyj~ 
nej, bo stan gospodarki, 
miejskiej za czasów b. T ym
czasowego Zarządu miasta 
jest tylko konsekwencją lat 
poprzednich. 

Z Gorzkowic 

Zuchwale włamanie 
do sklepu "Jednośł" 

w nocy z wtorku na śroa 

dę dokonano zuchwałej kra
dzieży w sklepie spółdziel
ni "Jedność", w centrum 
Gorzkowic, vis a vis koś
cioła, w najbardziej ruch1i= 
wym punkcie osady. Brak 
oświetlenia stwarza dla zło
dzieji prawdzi we Eldorado. 
Policja wdrożyła dochodze
nia, j ak dotychczas, bezsku= 
teczne. Łupem złodzieji 
padł towar wartości około · 
2.000 złotych. Kradzież ta 
jest przedmiotem rozmaitych 
komentarzy w Gorz'kowi
cach. W przeddzień kręciły 
się po Gorzkowicacb dwa 
podejrzane indywidua z tecz
kami. Niestety, po kradzie: 
ży na ślad ich nie natra
fiono. 

Nr. 55. 
----------------------- taw uli f' .''iMI'5'· 

Polak, Wągier d'vva bratanki 
Do szabelki i do szklanki 
Przy szklance mile czas upływa 
ady jest pelna Braulińskiego piwa. 

HP'! M ,,"uppo- JW.,MJA 

tI' _____ _ 

Senator gen.. Gallca 
orądownikiem Zie

mi Piotrkowskiej 
Redakcję "Dziennika Na

rodowego" odwiedził gen. 
Andrzej Galica, Senator na= 
szego okręgu, zapowiadając 
nawiązanie bliższego kon
taktu z powiatem piotra 
kowskim i Piotrkowem w 
celu zapoznania się z jego 
potrzebami. -- ... M' 

Znamienny zatarg 
Jak się dowiadujemy, mię

dzy jednym z najpoważniej= 
szych obywateli miasta i 
przemysłowcem, a bankiem 
winikł zatarg, spowodowa" 
ny dzi wnem st.anowiskiem 
kierownika banku. 

Bank mając możność 
ściągnięcia swych należno
ści od wystawców i żyran: 
Mw zaprotestowanych wek", 
sli, nałożył areszt na ko .. 
morne domu ostatniego ży 
ranta, owego obywtela. W ó. 
wczas dłużnik z'o/rócił się 
pisemnie do banku, propo& 
nując zabezpieczenie hipo
teczne i wyłożenie kosztów 
na wystawcom, lecz kierow
nik banku pisma nie 
przyjął. Jest to niesły
chany wypadek takiego za .. 
łatwiania. sprawy z klientem 
,banku wogóle, a w szczególe 
z klientem, któlY robił o· 
broty miljonowe. 

Klient nieprzyjęty list 
przez oddział banku prze= 
słał centrali z wyjaśnieniem, 
że post~powanie kierownik 
oddziału napędza klientelę 
do malutkich banczków (któ
re )UZ mają po dwóch ka
sjerów i gdzie interesanci 
stQją w ogonku gdy w du
żym ongiś banku są wiecz=' 
ne i coraz większe pustki, 
gdyż klientela została 
przez kierownika 
wypłoszona. Cen
trala banku odpowiedziała, 
że kierownik ma rację ... 

Dłużnikowi banku nasu' 
nęła ta odpowiedź przypu .. 
szczenie, że wid0cznie bank 
umyślnie tak postępuje z 
t;lajlepszą swą klientelą," na 
której mu widocznie nie' za
leży, gdyż napewno kierow
nik ma wielkie "plecy" (do 
kierowania bankiem przy
dałaby się i głowa-wcałem 
tego słowa znaczeniu!) 

Na takie prowadzenie in
teresu szkoda czasu, -- czas 
-to pieniądz. 

Skargi na kierownika od" 
działu słychać wśród byłych 

Manifestacja 
a"tyczeska 

w Piotrkowie 
W związku z wezwaniem, 

jakie było pomieszczone w 
"Dzienniku Narodowym", 
przed kilku dniami, do .. 
wiadujemy się, że dnia 3 
listopada br. odbędzie się 
w Piotrkowie wielka mani~ 
festacja anty czeska pod e: 
gidą Federacji Związków 
Obrońców Ojczyzny, przy 
udziale wszystkich organi
zacji społecznych. 

Przy sposobności nadmie
niamy, że prasa polska, a 
za nią znaczna część spo= 
łeczeństwa naszego robią 
wielki błąd i wyrządzają 
bratniemu narodowi słowac
kiemu, uciskanemu w re' 
publice czeskiej narówni z 
mniejszością polską, używa
jąc sta.le zwrotów: Czecho· 
słowak, co już odbiło się 
niemałem echem podczas zlo .. 
tu w Spale. Należy pamię .. 
tać, że lud polski gnębiony 
jest za Olzą nie przez żad
nych "Czechosłowaków", 
lecz przez Czechów, jak 
również wrogie stanowisko 
względem Polski zajmuje 
prasa nie czechosłowacka, 
a czeska. Bratni nasz 
naród słowacki z machina
cjami czeskimi nie ma nic 
wspólnego. 

Repertuar kin 
"CZARY" - Orłowo 

" N o w o Ś c i " Nowi 
ludzie. 

Celem uniknięcia przerwy 
w dalszej dostawie "Dziennika 
Narodowego" prosimy wpłacać 
prenumeratę w Administracji 
ulica Słowackiego 28, parteJ', 
wejście od frontu, naprzeciw 
Ogrodu Kolejowego. 

kli-mt6w i garstki pozosta
łych oddawna. N a ten te .. 
mat opowiadane autentycz
ne niestet.y fakty w kozi 
róg zapędzają najlepsze 
anegdofy. Powaga banku 
dawno doszczętnie została 
ośmieszona; nie spełnia on 
swego zadania. 

Jeśli bank ma spełniać 
swoje zadanie i nie zamie= 
rza się zlikwidować trzeba 
zamianować prawdziwego 
kierownika, a protegowane
go "kierownika" z nieprClw= 
dziwego zdarzenia posadzić 
w centrali za biurkiem i 
zobaczyć, czy może być cbo" 
ciaż ... miernym urzędnikiem! 

Redakcja i Administracja ul. Słowackiego 28 parter, wejicie od frontu. 

Ceny ogłosze". Za wiersz milimetrowy jednoszpaltowy 40 groszy; w tekście 60 groszy. Ogłoszenia drobne 20 groszy za wyraz. 

Prenumerata za "DZIENNIK NARODOWY" wraz z dostawą do domu lub przesylką pocztową wynosi 3 złote miesięcznie. 

Redaktor i Wydawca: TOMASZ PLUTA. Druk. Pol. J. Walecki Piotrków, Slo wackiego 23' 
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